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Adres ledatmi i llmistratji: Riifu. inszoiM 38.
Telefony: Redakcyi Ne 24-64 . Administracyi Na 16-72-

Rękopisów Redakcya nie zwraca.

Administracya otwarta. od g. 10—4 po poi. i od 5—7
wieczorem.

Ogłorzenia przyjmuje się do godziny 6-ej wieczorem

DZIENNIK KIJOWSKI
PISMO POLITYCZNE SPOŁECZNE i LITERACKIE.

mies. kwart, pólrucz. rocz.
PRENUMERATA. W kraju  1 -  3.— 6. -  1 2 .-

a Za granicą 1.50 4.50 9.— 18.—
Z a zm ianą ad resu  3 0  kop>

CENT OOŁoSZEN: Za wiersz petitowy .ub jego miejsce 
przed tekstem 40 k., za tekst. 20 k. NEKROLOGI po 40  k. 
od wiersza peiit za każdy raz. W rubryce „Nadesła
ne" i w tekście wiersz petitowy lub jego miejsce 1 rb. 
Zwyczajne małe: za tekstem uó wyrazu pc 4  k., po
szukiwanie pracy po 3 k., przed tekstem podwójnie. 
Dołączenia po 1C rb. od tysiąca i kosztr pocztowe.

Numer pojedynczy 5 kop.
Prenumeratą i ogłoszenia przyjmuje Administracya;

Towarzystwo 
Wyrobów Kaisczukowo - Gumowych

Continen i
R. O stro w sk i.

Niniejszym ma zaszczyt zakom unikować, iż dla wyg' dy swycn Sza- 
n o w m cii K lientów  z dn. 15 b. m. otworzyło

W  K IJ O W IE

^Wł a s n y  O d d z i a ł
i

przy u!, FuitduklhjowsMej Nr 19.
Skład nasz jest stale bogato zaopatrzony w gum y sam ochodone, ro 

w erow e, dl* pow otów , rów nież i dl* autobusów , oi*z we wszelkie odnoś
ne rzęś :i zapasowe.

W  nadziei, iż Sztaow na nasza Kli entela zecł ce i nadal zaszczycać 
nas swemi łaskawemi zleceniami, zostajemy

Z  wyrokiem  poważaniem

T o i. Wyrobów K a r a t o m  -  t o w y c l

Przedstawiciel na Rasyę

Ostrowski.
ADRES TELEGRAFICZNY: Contiresina —  Kijów.

Telefon 43-32.

W z o r o w y  W  Jjtt g J  e  $ SLm  Ks-oaf.jzo.Łim tyk 2 9 .
1  1 1  1 uriOI»«_t p o e w t f '-

Tylko w sobotę d. 2:1, niedzielę 20 i poniedziałek dn Ti maja n o w y  w s p a n ia ły  p r o g r a m . Jed yn y 
M o n o p o lo w y o b r a z  na c a ły  K ijów  ty lk o  ur „ E z p r i s i s ” -

m r \  m n / k l l i n  I A K I I  A  dramy) z życia tt-atramego według 'Sztuki 6 « o t. - 
l l r i  U n  A  H K  ł  U t f f i h  A\ S a li a a  Wa G n ie  w 3 wielkich oddziałach. Zawdzfęeza- 

i  lo T i l  ww U  ■ f i l  l l a a  Jąę treści i starannej grze p, S a lia r a  wywieraJąt treści t starannej grze p, 
s ine wr lżenie na widz*.

ta.** Kronika Gaumond. ffijSzySsUSSi
go  p a n o w an ia  b om u  R o m a ro n  J v  w  «b t c a o i c i  Jego C e -ia rrk fe j K o ś c i  w K oo tro m ie.
Wielka orkiesfa koncertowa pod batu.ą piat ist) i dyrygenia f .  P op jerefca . Muzyra jiustfuje t<esć 
obrazów Początek sean*Sw o g. 6 po pcł. W świata i niedziele c godzinie fi' po Lołudniu. Zm-na 
pregramu we wtorki .• soboty.____________ __ ______

Utalentowany pillcyant

K i n o - T e a t r  A .  S z a n c e r a  ■ !c. - c « ł c « a * » fc a a .

W  sobotę dn. 25, 26 i 27 maja monopolowy progrjm  t / l k o  3  d i i i .

Wielka orkiestra Symfoniczna, składająca S?ę z 60S ło ń c e  m iło ś c i £ l ’, «
udział p. Ewastycznej „N op śi& k Biorą 

Tomsen : p. W Garison.

Ba, wszystko znajCtne osoby! 3 
Turkestan i jego mieszkańcy 
Tygodnik Patłie.

30j-letniego jubileuszu P»n»waaia Donu Ko
minów ów w obecności Jego Cesarskiej M-ści.

I komedya 
N ordiok” .

pou ■
Czaj 

Biilinu

Po dokonanej zmianie cen

I Z I 0 9 I 0  H M

Sprzedaż

Teatr 9 , K o r s o “ t . I . i a n  I * 8flLte le fo n  13 8 0 .
D.tia 2 ? , 2 5  i £7  m aja

fonwuUye żyoia «**> rstatni stut
Elegancya małżeńska 

d¥„ nśCKd ru mry Kronika Gaumond
dramat współczesny w 3 oddziałach 
z udziałem najlepszyth ar ystów.

Z r  Rzeka Po Sfc:   .............
Ś n ęto kawzleryi, urządzone przez 1-ą bateryę 2-?j dywizyi górskiej 
ar yie^yi koamj w Kijowie d. 23 maja 1913 rota. Hoczątck <■ fi ej
po ooł., w święta o g. 4 po poi. Zarządzający W. DROBCUNOW.
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PDlsfcie Towarzystwo Rolnicze
Urządza w Winnicy na placu Wystawowym

J A R M A R K

T o m a s ó w k ; ,  S u p e r j o s j a t

Chlorek barytu
POLECA

Kijowski Syndykat Rolniczy
Kijómti S a lw a r n a  Ki* 9 . T elefon  Nr 3 0 7 .

■ E H M
I D O

K R E i y i  r  P R O  S Z

h987

O  Z E 1 B Ó W

m s a p m

osób, pod batutą rrtysty kompozytora G. Fistularl. 
Między .nnymi J4JA będą wykonane następujące:

^ E.3??er:!l>rla~ '|-),£ ‘ego- 2) L« fh.sse aux pipillans 
~ ° llie- '\! Ballgeflastter—Grieg. 4) Melodtama- 

5) bchtreo — Cr,jk..wsZi. fi) Barkaroli- — 
Ofenbacó. i) ALm^ttes- Driego 8;Nofdische Wri- 
sea ~  Uileg. [)) Arliesi.-ne — Bije. 10) Modlitwa 
-  MosSne „Bajatti- (wschodnia). Solo na sk-zyp- 
Ctch wykona p. Blank.

Szczegóły w progr. Pocz. seansów o g fi-ej, w niedzielę o g. fi po poł. Z * i łDa ptogI. we wtorki i soboty.

Na konie, bydło, chlewnię, owce, ptactwo i wyroby przemysłu
domowego.

U nia 2 5 -g o , 2 6 -g o  i 2 7 -g o  m a ja  1913 p e k u .
lf ęknieisze nk.zy będą ticencyorowaue. 6133

CENY M EJ3C ZA CAŁY CZAS: Dla koni i bydła: w szopie po 
1 rubiu, na dworze po 50 kop, dla świt i owiec gotowa kl*tKa 
po 3 ruble; dla ptactwa z* goia-do po 50 kop.; dla owoców za 
kwadr, arszyn na stole — 50 kop., za wodę od sztuki 20 kop.

Podczas Wiosofnego Winnickiego Jarmarku 2 5 -2 6  \ 27 maja r. b.
Sprzedawać s'ę będzie znaczna partya bydła rasy Ollenburskiej 
i cnlewni Białej angielskiej - Tamworth Teleżynieckiej hodowli 

^ zawodowej K. Djrożynśfciego. 8133
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Towarzystwo Wzajemne Ubezpieczeń

O d  Q r a d o b i c l a
w  JM oskw it.

(Z ą lo źo n e  w 1877 r e k u ) .
Przyjmuje ębrzpimczenia zasiewów od gtadu. Statui, prawidła, ubez
pieczenia, Dlankirty ogłoszeń, na któryęh podaje s‘ę deklaracye, 
nożoa otrzymać w T-wie (MosSitii, Wielka Łub auka 
jo w r ie  u p p : Rotbórga (Puszkióska 3;),
G 'Ci f  Ida (Mikolejowska Nr 1),
■icowyęh agentów.

Ula kończących średnie zakłady naukowe 
i dla chorążych rezerwy GOTOWE: ™,e,rK ££

ubrania 
z najlep-

- « # " I I  ■

Ma o b s ta lu n e k  "'-Jskowe l cywilne
szych materya 5w

L. a . ŁUKASZEWICZ i S-ka
8874 Kreszczatyk d. Dumy telef, 15 ?fi.

O t r z y M i B M y  K o w y  t r i a g p (  r t

• lissbfMmmj m k a ż ś y a  śc ia w  p a la k iK

ZYBMUNTa BL8CERA
I®®* a * J p e ii i« M p ls { a « y B  m mnpmmlmtym p a d a rk ltm *

a . » .

Na wolinie, w 4 CŁ wlr'kiih ta 
atl, aadoknic tpi iwianych, nagia. 

> t t  przez Kasę Khmawsklegi M. 
telwująca kilka tysięcy artykułów z 
GustraCyasal t nutaMtl, n rr,kresie

miastach powiatowych u miej-
9262

Banalkę i Cisawkę
Sprow .dra z W ęgier i zlecenia przyjm uje

Biuro Pośrednictwa Kij. v-wa Rolniczego
&ijóbr» Lut c i  aft cza rc i, te?. 8iQ. Spscyalne oferty na żądanie wysvła

Łię o-lw rctją  pocztą.. 951.7

L U S T R A C YA
DLA F 0 02 IN 
P O L S K I C H .

*  r. 1913 dawać bfdzlo prócz dotychczasowego zaszyli; iygodnUcwegc
4 3  d o d a t k ó w  p o c z n i e ,

ZNASZNIE ROZSZERZA PROGRAM. Wprowadzi BARWNE ILUSTRACYE
881 powląkrzcnla zat8m csny pr«numaracyjne], prenumeratarry J^ZUrna' 

otrzymają w roku 1913:
5 2  zeszyty pięknie v yśa >.ego pismr (dla w^zystkirh).

tomów powieści w oprawie (dla rodziny).
12 zeszytów zawierających mody i wskazówki gospodarcze (dla pa

ni domu).
12 arkuszy wzorów robót piłkowych (laubzegowych) i t. p. 
i 2  reprodukcji obrazów.

Opłacający prbiiumeratąjza cały rek z góry wprostJw^Reuakcyl otrzymają

B E Z P Ł A T N I E  3  P R E M I A

(wjBFtoioi rb. 4-ob)i

A l f c u n a  a r t y s t y e i n a  ^  .

K s i ę g ą  n o ż y t f e c z u y c h  n i a d j n i o ś c i  (przy N n e  27) 

K s l a n d a p z  d c i e n n y  dia r. 1 9 1 4  (przy N-rzc 48 pism

Adres Rad^kcyJ 1 Administracyi .ZSarca* 

t f a p i z a s s ,  N ow y-Św iat M  3 4 , te le fo n  3 3 -2 0 .

WARUNKI PRZEDPŁATY:

i ihewskirL dziejów- kultu- 
ty, priw, ■1'yCi-i-nariKL.weffc sztuk 
i nauk, ’ irt —irL { ubiarów, zabaw 
i gier, m ;ykf 1 pleini, numn^rtykl 
i enmjsłfi? iycfa publittznegw, rycer- 
Jkiegw, ralniCzega, kofeielnega i ł«- 
wieckieg# z ifr-Ciu w!et tjw ubiegłych. 
PadręCżufk w k —cym k o i«0z- 
<y bezwaraasnwś

RŁjwIęł t  :y zn-sr*« przeSzIaśt i 
pilskiej, prateswr 3  ■ rksśndei BrtCs- 
nćr. tak pisze (w .Bibliotece War- 
srawsaie]'") » Eńcyklepedyl Ulefcetr- 
. Równic paiytecznego, dekaweg* 
i pouc ającege wydawnictwa nie 
sposób pomyśleli Znajdzie w Uem 
czytelnik skarbiec rzeczy własnych, 
o których się i ac-sto «ły*r>. a mato 
wie. 1 uaLłcrJą te szczegóły newe-
t*  b»i • pego iyCia 1 i r  r n . i  f ‘ę
zamierzchła przeszłość, f biją 
niej blaski 1 SijChac jej głosy".,

tiMHk In ^M-kki rb. II,

.Eu ffiS iiam iM i* „D ziu iili EijcisjunJO* r
mp r riî ącycb telslt w Atmialitracyl pisną, cm i nttau to rk. II. 

Ns -Ttką pocalową totączyt ulały A |

T Y G O D N IK

Lud Boży » »

Popularne pismo narodowo - katolickie
a  t r z e m a  d o d a t k a m i :

I. Kasza Wieś, II, Gazetka dla Dzieci 

i III, Nauka Wiary. =
W j chodzi od lat 6-ciu w  K ijovie.

R oczn ie

W ARUNKI PRENUM ERATY 

rb . 3 .— | Pótroca n ie rb . 1.60

w s z y s tk ic h  
t o w a r ó w

W Han'jfakturG-Sukiennym magazynie

A .  W .  B e r e s t o w s k i e g o
K renzczatyk  3£ . 

m agazyn  o tw a rty  od 10 g . p tn o  do 7-eJ w le c z .

ś* SloFOZSCWioi
<-»Czn(e Rb. 5._
'ółiocznle m 2 50
Cwaftalnie {25
z» opr książek roćzule ’  1 —

ra odnoszenie kop, 15 kwart.

Z  p r z o o y łk g  p oozti w qi
RoCzufe Rb, 6.—
Półrocznie „ 3.—
Kwartalnie „ 1 50
i za opr. książek tucznie . 1.—
Z_ przesyłkę premium kop 25

D odatków  bc«  o p ra w y  nlo w y o y fa m y .

G trzyrairiay nowy transport

Rok Polski
w żytip, tradycyl i pieśni

Przedstawił

Z y g m u n t  G S o g e r
Wydanie drugie pomnożone z 40 rycinami.

B o n a  f  u i t l l  9 .

0!? prsnurefstcrEw „OzlEisika £ijt*di%au
ci na rb. I M  0  przesyłką).

Zwracać nią oaierj do MtndoUtracyi aDaioaoika Kijowakie^c*

Adras Radakcyf I Administracyi. Kijów, Kościelna Jfc 0 

Redaktor i W ydawca: X. ŻUKOW SKI,

Jesienią
Ml n i lM  I I T C B l F O i

9f
ALBUM LITERACKI.

Dla prenumeratorów „D zion n ikr K ijo w a k ."  po Cenie zniżonej

65 k o p .
Zwracać się należ; do A d m in i.S F .o y i „ b z io a  u tka Kijów-

■kiogo. 8182 j

D-r Czerniak
mocz., ispec. kur, striomem płc.) do 
g—12, 5-  6 Kob. od 1—2. Wszysf 
osee. spos kur. Hydr. elek. x k i . Ipci.
J  p SIE .fiiEJE '7  syfi la, . Cllort-. 
by wener. i skór, łupież i wypad, 
wh sów. Kuracya najnow. spofobiami 
i suebent, powietrz. Przyj, i 1 g 2 do 
5 po poł., oprócz dni świąt. Muzykal
ny zauł. 2. 374

Cgzaminy wstępne
do Ż,ton'ierskif go Rt.-Kaf bemins- 
ry.m odbędą się d 5, 6 i 7 Czrrwea

w<65

R d w n e , g, wolyA.
Praoumeratą ogloizenia do

) r D z l a n .  K l j o w s k . ”

przyjmuj* 1496

p. Ludw, Rutkowski.
Kaięgara.* i Skład m ł  ptfatte.
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Ŝ komiciwo 
prywatne.

Na ostatniem posśedzeriu przyjęta Rada 
Pańitwa doniosły projekt prawa, nazwany w 
kancelaryjnym języku ministerstwa oświaty—  
projektem ,o  prywatnych zakładach nauko .rj eh, 
kląsarh i kursach8, a zawierający szereg usy
stematyzowanych przepisów prawnych, które 
ustalają nareszcie niepewną sytuacyę szkol pry
watnych w państwie.

Dotychczas we przepity, pochodzące z róż- 
nycn epou, poczynając gdzieś aż od czasów 
Katarzyny, nie megły już nadal zadość czynić 
potrzebom corai liczniejszych rzkól prywatnych.
Uznał tu sam rząd, wnoazgp w 1910 roku do 
Dumy nowy projekt piaw a o szkolnictwie pry 
watnem, który niestety przeleżał w Dumie dwa 
lata, zanim ujrzał światło dzienne, a następnie 
jeszcze rok w Kał-zie Państwa, skąd nareszcie 
wyęhocjzi.

Tymczasem załatwiano ootrzeby szkól 
prywatnych sposobem uproszczonym —  zapo 
mocą okólników ministerstwa oświaty, a jak 
załatwiano —  wie coś o t#m historya, zwłasz
cza o ile chodzi o nasze szkolnictwu, którego 
dzieje w latach ostatnich, urozmaicone zam
knięciem. Macierzy i coraz dalej Idącą injfeiea- 
cyą ministerstwa oświaty do spraw istni tjących 
szkól prywatnych, są aż nazbyt wymowne.

Nic leż dziwnego, że narodowości .obce8 
powli ały projekt życzliwie, pomimo, iż w pitr- 
woi aej uwej ministerialnej reJakryi zawiera! 
on ustępy dla „inoredców", a w pierwszym 
stopniu dla pclakć w uciążliwe. W  maju ubie
głego rokc, kiedy pro.ekt z^iaiail się na po
rządku dziennym Dumy, poafeł Huru-.ewicż, za
strzegając się przeciwko wszelkim brakom pro
jektu, oznajmił, że Kolo Po!*k'e glosować bę
dzie za nim, ponieważ doniosła sprawa szkol
nictwa .reguluje się w Królestwie nic przepi
sami prawa, jeno samowolą i dowolnością 
urzędników ministerstwa oświaty wsźflklcj ran
gi i nazwy, co stwarza nreporząoek 1 chaes, 
prejekt zaś obecny bodaj w nieznacznym stop
niu dąży do uporządkowania tej nieznośnej 
arprost sy tu fc ji8, Podobne stanowisko zajęli 
w Dumie również muzułmanie.

Bodaj zaś najlepszą miarą istotnej potrze
by nowego projektu było bezwzględnie wrogie 
wystąpienie prawicy d u ruskiej. Osławiony Mar
ków kcrslri, widząc iż losy projektu są przesą
dzone, w cbtc zwartości opozycyi i .liberalne
g o 8 nastroju pażdziernikowoów, w pel lem zio 
ści przemówieniu zapowiedział, źc gd^by nawet 
Duma uohwi/iła ten .masoński8 projekt, obali 
go Rada Państwa, albowiem afam siedzą ludzie
mądrzy, doświadczeni i  miłujący swój n a ió i8".1

N a szeżęście p au  M ir k ó w 1 Za w iódł śie 
tym razem nu Radzie Państwa. Ludzie .u ą -  
drzy i doświadczeni8 w rodzaju p. Durnowo 
i Stisijńskiego, chc:ełi capra»da ubącić j : ź ’i  Dumy Państwowej. Poniewnż z iran y , poczy
nię cały projekt, to bodaj n a jsttm cjsre  js g& ńifflic w nim przez Radę Państwa, w aż a r  tyl-
części, a.e —  ni'" znułeźli większości, '1 oto 'k o  w ponieaionym  zakrceić praw co do r>y-
, masoński*^ projekt, po poczynieniu kumpromi- boru języka wvkł"doKego przez ziemstwa' i
sowych zair.n, siuoit się wkrótce prawem. m iasta,. nie są liczne, Dum? Puństwowa nie 

Projekt obejmuje wszelkie niższe, średni-obędzie go zbyt długo przewlekała

jątł.iem pierwszego roku, kiedy do pomocy-; 
może bxć używany j « j k  rodzimy uczci a i 
cl historya i geografia R osji, a iukie literału- 
ra rosyjska ma ryć w y kła d an a  po rosyjsku 
W sp e c y a ln y th , poświęconych jednemu tylko 
sptcyalaęiH U  przedmiotowi szioiach wykład re- 
ligii i języka rosyj kiego nie obowiątuje.

Rząd w swoim pro ji kije nie chciąl nadać 
założycielom rzkoł prą w a wyboru języka, uwa
żając, że jedynie miarodajną mcźe tu być opi
nia ministerstwa, Duma zaś nadała prawo w y
boru wszystkim założycielom.

A  na posiedzeniu Rady Państwa niestru
dzeni bojownicy idei .państwowości8 pp Dur
nowo Stiizynsldj wnieśli poprawkę, żądającą 
wykładów w języku rosyjskim we wszystkich 
prywatnych szkołach niższych, a w szkołach 
średnich w języku nierGaj j >kim tylko za spe- 
cyalnem pozwólenLm ministra oświaty, w .« ko
łach zaś mąłoruskich i białoruskich wykłady 
powinny być prowadzone tylko po rosyjsku.

1 ta poprawka prawicy nie miała powo
dzenia; najistotniejszy a7tykuł projektu został 
uchwalony w redakcji, zbliżonej do damskiej, 
Rada Państwa kw estyonije tylko prawo w y
boru języka w szkołach, zakładanych przez ziem- 
stwa 1 miasta

Reszta artykułów nie budzi poważniej
szych rbtp-wosci ani w Dumie, ani w Radzie 
?  ństwa. I Duma, i Rada odrzuca wniosek 
rządowy, aby kierownikami szkół, posiadających 
uczni prawosławnych, byli tylko prawosławni; 
p ‘zostaje tylko zastrzeżenie, że w zakład teb 
dla chrześcijan kierownikami powinni być 
chrześcijanie

Projekt' zawiera cały szereg przepisów, 
których tu dla bruku miejsca omawiać me hę- 
dzinmy. Nadmienić tylko wypada że pozwole
niu na otwsr j e  szkół r-yżazych udziela mini
ster, szkól średnich— kurator 1 niższych— pow’ą 
towa łub miejska rada szkolna. Odmowa po
winna być umotywo\ ;anr i może - być zaskar
żona; nieudż’>len.e oipo"d°dzi w ciągu trzech 
miesięcy dla szkół Średnich i Wyższych i d * ó "h 
miesięcy dla niższych pważane jest za wydanie 
pozwolenia. Zamknięcie szkoły przez władze 
musi być takie umo./wowane i może być za
skarżone.

Podczas rozpraw nad projektem szkolnym 
zrbieraii kiłkakrotuie głoa posłowie polacy. 
Dłuższą mowę wygłosił peseł br Olizar, nad
mieniając między ianemi, że szkoła prywatna 
mogłaby być doskonałym ś/rdkiem pojedumi* 
ministerstwa ze społeczeństwem u» gruncie za
patrywań na metedy wychowania, o co, zdaje 
się, ministerstwu bynajmniej nie chodzi.

Poseł br. Wielopolsłsi wniósł bardzo waż
ną poprawkę, na mccy której w szkołach za
kładanych przez miast*, w Królestwie Polśkłen: 
językiem wykładowym ma być polaki (z wyjąt
kiem hiisloryi i geografii Rćsyi. 1 języka resyj 
sbiego) Poprawkę tę Radą Państwa odrzuciła, 
j*A ‘ rów!n'eż poprą* kę pasł; Godlewskiego o 
nadaniu prav. a zsktądanla szkół zakonnikom za 
zezwoleniem władzy duchownej 1 ministru 
sp ra w  w ew n ętrzn ych ., , ,

Piojekt w obpcntj postaci powraca dci

I
egoistyczną, zniewalającą do ds-pt&nia 

jw ekcR , co do osiągnięcia tego szczęścia prze- 
j pzfcadzsć tticże, odrzucając wszelką moralnn.ść i 
| zasady. Czyi nie słuszne j e B  twierdzenie', iż 
ju  celu tej gonitwy najczęściej znajduje ,się roz- 
>czarowanie, gorycz, zniechęcenie, niezsdowcle- 
' iJĘ. Wszystko s.ę dla tego poświęca, a  tak 
mało wzamiun, tak rzadko nuwet coś otrzy- 
mwje.

Slusznia ktoś powiedział: mówmy częśr
ciej o cnoticb, niż o występkach; zajmujmy 
się więcej rozpowszechnianiem dobrych książek, 
r  ż gorszeniem się ziemi. Siejąc dc brr , teru 
samem wypleniamy zło. Tak';|b-irdzo potrzeba 
dziś nam dobrego ziarna, iż żadnej sposobnoś
ci opuścić nam nie woluo krzewienia go.

R

ł i o w a

p, Święcickiego.

i wyż3ze szkoły prywatne, ogólnokszta łcące 
i spccyalńć", i. wyjątkiem azkół, ‘ które korzysta
ją  z przywilejórr szkół rządowycń i dają swym 
wychowańcom t. zw. prawa. Zgodnie z po
prawką Rady Państwa projekt nic dotyeży tak-; 
że takich szkół prywatnych* których ustawy *są 
Najwyżej zatwierdzone, np. petersburskie i mc- 
skiewskie wyższe kursy żeńskie.

Zażiadać i fundować ‘^kaiy pry w atne, na 
podstawie ai t. 1 nowych przepków, podług 
redakcyi dumski.rj mają prawe: ziemst^a, mia
sta, stan.7, stowarzyszenia i apóiki prywatne, 
pa'»fjie i osoby yyw a tn e , poai«!iiiące obywa
telstwa rosyjskie, w  wieku etemnię^ niż jżw het,

A “tf>aJ ten wywołał najdłułązc rozprawy 
i w Durniel i fr EU^zie Państw a,, Frojekt rzą
dowy nadawał prawo zakładania szkół tylko 
osobom prywatnym i takim stowarzyszeniom 
i spółkom, których ustawy przewidują zakłada
nie szkół i zawierał Dozrttrm klauzul ę specyałuą 
dla .s iz ju  źactodnicgo11 w postaci - .u w ag '8, 
opiewającej, żt w 10 guberniach zachodnich 
nie wolno zakładać szkół prymatnycn w mia
stach. Duma .uw agę8 półsyźszą uchyliła, na
dała prawo zakładania szkół ziemsłwom i mia
stom, które faktycznie z prąwa tego obecnie 
korzystają, a także wszelkim itdwarzyszfcmom 
i spółkom, bez względu na to, czy ich ustawy 
to przewidują, i na wniosek ks. Maciejewicza—  
parai om. Rada Państwa uzupełniła jesz-ze 
ten artykuł poprawką, uwzględniającą prrwa 
kobiet ną równi z mężczyznami przy zakłada
niu szkól pryw atay h.

Charakterystyczne rozprawy rozlegały się 
w Radzie Państwa na temat praw ziemsttr 
i miast w dziedzinie szkolnictwa. Makarów 
i Stiszynskij wystąpili ostro przeciwko prawom 
samorządów, d bając.. o kieszenie opodatkowa
nej przez z ‘emstwa i miasta ludności; przed
staw cie1 zaś ministerstwa oświaty br. T-iube 
ze wzruszającą azczerośc.ą przyznał się do 
obawy, i: nadacie podobnyca praw samorzą
dom może mieć ja to  wynik .zbyude przejęcie 
sfę ich zakładaniem szkół8. Szczerość ta nara 
ziła przedstawiciela ministerstwa .ośw iaty8 na 
ostrą odp-awę z ust Meller-Zakomclsfciego 
i M. Kowalewskiego, a ziemstwa zraa'azłv go
rącego obrońcę swych praw w osobie..- Hurki 
Wszelkie poprawki prawicy zostały przez Radę 
Państwa uchylone.

Nie powiudło ;ię prawicy również i przy 
omawianiu art. 5 przepisów, przewidującego 
kcedukacyę w sziolach prywatnych. Zgodnie 
z redakcyą dumsks, system koedukacyi może 
być stosowany w szkol arb średnich za zezw o
leniem kuratora okręgu, a w wyższych —  mi
nistra oświaty. Do op nii tej przychyliła się 
: Rada Państwa, a poprawki prawicy znowu 
odrzucono.

Długie rczprawy w obu izbąch wywołął 
z kolei artykuł 6, najistotniejszy z całego pro
jektu, om awiłjąry kwesiyę religii i języka w 
szkołach prywatnych.

Artykuł ten w redakcyi Dumy po uwzględ 
nieniu szrregu poprawek, wniesiooycn przez 
posiów Hi rusewicza, ks. Macieje ricza i Wo- 
lonkowa, opiewa, że wybór przedmiotów nau
k o w y c h ,  pre gramów nauczania, a także języka 
wykładowego należy do z«lożyci»la sikoly, pod 
waiunkiem, że a) dla uczai wyznam? prawo
sławnego ma być obowiązkowo wykładana re- 
1 gir podług obrządku wschodniego jdła innych 
wyzusń pozrst.ją nadal istniejące przepisy 
o wyU*d*ch ich relign), b) w niż3zych i Śred
nich zaklauach naukowych ma byń obowiązko
wo w ykłslany język rosyjski po rosyjsku, z wy-

Wfcrófce więa pYbjekt sfśnie się praireus 
obowiązującem.

Stanisław Jssierski

„Ży m  utrufiaiofls”
C ty  życie się feempiikuje, czy roy raczrj 

skłonni jesteśmy je k, mpliknwrć. Nad tern za
stanawia się p. Nicolsy, adwokat przysięgły z 
ta ry fa  w prący. p. t. , L i i  v i c  c o m p 1 i q ii 1 c* 
(.U -rtidniojc Zyae*). Myśl zasadniczą tej książ
ki tak aater p. zedstawia:

.Życie  komplikuje' sTę silą faktów, kom 
plikuja je trudaościanji,|;urojonenii przeszkoda
mi różnorodnymi, pozostałemi wskutek iy c ;a 
ger ąc zko wego/- życia - dzisiej szego...8 
r W  ciągu ostatnich 25 lat wymagania ży- 
c;owe przemieniły się zuprłoie i ludzie stali się 
niewolnikami wyrafinowanej cywilizacji.

.W olnośća, słowo dziś wciąż powtarzane, 
łia*ło, za którem wszyscy gonią, a jtdnak kxo 
używa wolności? Czy robotnik, który podlegać 
rnjsi syndykatom, zwózkom; czy kapitał st 1, 
który skrupulatnie plącić musi od swych docho
dów pi datki; czy rodzice, którzy słuchać mu
si ą woli rządu i posyłać dzieci do ni.uki. Nig
dzie wolności, a wszędzie inicyaiywa .osobista 
-jodlegpć musi sile zjednoczonego ogółu. Syn
dykaty w zrłożeniu rwem doskonałe z czasem 
zawładiąw szy wszechwładnie stać się mogą 
plagą, tyranem rządzącym despotycznie n : j■ 
drobn:eiizymi szczegółami życia naszego.

Innym ujemnym objawem doby obecnej, 
jest wszechstronność ogólna. Ambicya osobista 
pcha każdego na wszystkie drogi, do wsiyst 
kich celów bez względu na uzdolnienie. Stad 
t> rzucanie się, rozpowszechnienie dyletanfyz 
mu, brak powodzeriią, powolny postęp soraw 
niektórych i ich por»łk?an:e. Tak twierdzi p 
Nicolay.

W  książce jego znrjduję stronice, rozdzia
ły całe, zasługujące na wydrukowanie ich zło 
temi ząłoskami. Żałuję, że nie mc gę Ich tu w 
caFcści przytoczyć, ą tysr, którym myśl tej 
książki trafi do przekonania, zachęcam gorąco 
do za-iajom ienia aię z oryginałem.

Jest tam cięteu piórem poruszona też 
kwesty a życft nad sran, tej klęski naszego 
społeczeństwa Oto co o nie m mówi mi ten irą- 
dry francuz:

„Nietylko dobrobyt, komfort, rozpowszech
niły się bez względu i stosunku naszych środ
ków Łjateryalnycb, ale kaJd/ z nas ma potrze
by urojone, uchod.ące za kon:eezne, bez fctó 
rych obejść się nie chcemy. Nic sobie nie od- 
mąwiać rtało się hasłem ogó nem niemal 
Skrom re życie zachwala każdy, lecz mało kto 
do siebie je zastosować chce Już nietylko 
względy zajmowanego stanowiska, ale tytani
czne podszepty miłości własnej, pchającej do 
rywalizacyi z drug;emi, są tu uwzględniane. 
Dzieci, młodzież chce zbytku, zbytku nieosu- 
picnego pracą, trudami. Kojarzące się młode 
pary mniej myślą o harmonii uczuć, jak o do
równaniu w szyku, elegancji, dostatniem ży
ciu, choćby tylko rodzicom swoim zapomina
jąc, że ci lata całe na to pracowali. Obecne 
pokolenie chce mieć same róże, bez kolców8.

I tyle, tyje j.-szcze zdań mądrych.,. W y
bieram z nich kilka, będących rysami nie
zmiennymi tej cennrj pracy. Na zakończenie 
zaznaczę, jak autor protestuje przeciwko rzą
dzeniu s;ę fantazją, gonitwą za szczęściem, go-

Wygłoszosa ć. 20 b- m na posiedzeniu Cumy Pań
stwowej podczas dy&ku&yi nad budżetem minister

stwa spraw  wewnętrznych.

(Tlórnaczeme re sprawozdania Sleaograficzargo).

.W  ciągu szeregu ostatilch lat jesteśmy 
ś wiadkami systematycznych zamachów tnipi* 
stentwa spraw wewnętrznych nr autorytet dzia 
łających i ssnkcyonowanych przez wolę N aj
wyższą ustaw i darowanych obywatelom pań
stwa przez władzę Najwyższą praw. Jęieli 
nawet podzielać Wygłoszoną tutaj ze rkraj
nej prawicy opinię, iż uutawy wydane w o 
kresie od 1904 do 1906 r. są błędami histo
rycznymi, że należy powrócić do dawnego u 
stroju z przed reformy, to i wówczas je Inak 
trzrb* będzie się zgodzić, iż poprawienie rze
komych błędów prawodawczych może być do 
konane tylko w drodze prawodawczej, a nie w 
drodzo samowoli organów władcy wykonr.w- 
czej T,s ostątair droga jest gorsza od najgor
szych błędów prawodawczych, prowadzi ^do 
zo«=z<zenia organizmu państwowego i podrywa 
podstawy życu. państwowego. W mowącb 
przedstawicieli wszystkich frakcyi i obecnie i 
w pgólntj dyskusy" budżetowej dźwięczni kate

goryczny protest przeciw samowoli, czyniącej 
zamachy na prawo, nie znającej granic i dla 
własnego zadowolenia świętokradczo naigrawa- 
jącq się z prawą, ą kryjącej się często w ta
kich razach za W ładzę Zwierzcbn'czą

Taka samowola nuj ńlniej daje sie t e  
znaki na kiesach, a upecvalaie v  Kraju Za 
chcdaim. —  Lecz, prnowie, kto zrezyna on 
deptania prawą, ^dy idzie o prawa obywateli 
obcoplemiennYcb i iaowierców, ten mu31 dojść 
do z sprzeczania wszelkiemu p rł wu, wszelkiej 
podstawie życia państwowego i wszelkiemu, po 
rządkowi ró irniczj i w stosunku do ludjności 
rdzennej państwa! Pązwa^ąjąc na wiatki8. sa- 
oąowoii w stositńku do nus w Kri,ju Z  chód 
sin, gotujerie sobie jego .gorzkie jagódki8, 
ilztczyw m oćć poczyna w^s o tem przekony
wać, jeżeli goryczy tych jągód wam iczt mało, 
jeżeli nie je*t ona w- stąpię wywołać usdrąiwi»- 
jąctji Bralki z wszelkiem bezprawiem i samo
wolną aaministracyą nienależnie od tego, gdzie 
> przeciw komu są ope skierowane, przyązlęsć 
^większy tę dozę goryczy i może się ona j  pć 
śmiertelnie niebezpieczna dla criegy organi*mu 
państwowego.

Nasz K rtj Zicfcodni pod względem sjdądu 
arrocjowcściowcgo i wyznaniowego jest hariąo 
pstry. W Kraju Poludn. Zacn., i Białoruskim 
ludność polska tworzy znaczne skupienia, s w 
Srrju Północno-Zachodnim na równi 2 ludno
ścią prawosławną i^ieaziają miliony polafców 
t Ltwnów-k.ątolikójs(. j Ći ostatni, rz«!ea (jroąta 
troszczą się o zacboizaaie sw igo oblicza paro 
dowugo i wyznaniowego i do ostatnich czagów 
nawet najskrajnifjn stronnicy wyłączności ró 
syjski-j Kraju Zachodniego nie odmawiali m  
jząwz do t*kiej Iróski. Oświadczano, iz ciuro- 
a:ąc ludność riepclrką i D r a w o s 'a w n ą  od pro
pagandy polbnizmu i katolicyzmu, państwo nie 
czyni zamachu na ich byt religijny i narodowy 
i nie dąży do zrusz izenia i oprawo i! a wiem;* 
ich zapomocą środków wy; ątkowycb; ten prgląd 
całkowicie podzielał Komitet Ministrów, s t o s u 
jąc Ukcz Najwyższy z dn. m/XII 19134 r. 
Wszczynano wprawdzie represyc i dawniej, 
lecz istniała pewna wsi3 d1'" oićj która zmu- 
szaia do przyznania, iż środki wyiątk^we uają  
aa celu iylko obronę ludności rosyjskiej, a nię 
zmuszenie ludności nieros/jskiej do porzucen.a 
rodzinnej narodowości i religi..

W  ostatnich utach poczęto bez krępowa
nia się głosić inną teoryę W yraz jej znajduje
my w ukazie I^depart. Senatu z da. 22 ma 
ją 1909 r. za Nr 8321, dotychczas nieopubli- 
kowanym, lecz dającym pochop «lo szeregu 
gwałtów administracji Istniało w Kijowie za- 
regestrowane w da 14 lipca 1906 roku poi 
3kie T-wo oświatowi .O św iata8, którego § a 
ustawy pozwalał na otwieranie szkol. Kurator 
okr. nauk. kijowskiego podniósł sprawę nieja
sności odnośnego artykułu i W ydz. gubrrnlal- 
oy do upraw stowarzyszeń uznał za konieczne 
dopełnić ten avtykuł przez wyjaśnienie, -;niie- 
aiające sens tegoż. Decyzyę tę prezes T-wa 
zaskarżył do Senatu, który wyjaśnił wydziało
wi, iż niema on prawa własną władzą zmieniać 
usUwy zaregestrowanych stowarzyszeń 1 wszczął 
nową kwestyę o możliwości istnienia .O św ia
ty8, przyczenł wypowiedział t«kie poglądy". Po
czynając cd wątpliwej tezy, że T-wo, chociaż 
w skardze zastrzega się, iż niema celów pali 
lyczaycb, jakoby silą rzeczy i nawet wbrew 
woli organizatorów meodzowme (??) wrhodui 
na ślizka drogę wązkonacyonalistjcżnej odręb- 
aości politycznej. —  D alfj Uk^z I d-tu brzmi 
t i k :

.Mając na względzie powyższe i bisiory- 
czn- zrdania rosyjskiej poldyki w kraju Fot ud ■ 
nioiro-Zachcdnim, t t 5re pc legają na s"woizeniu 
jedności narodowo-polityczaej w celu zasymilo
wania z narodowością rosyjską — miejsiowej lu 
dności polskiej, trzeba uznać, iż cele wyżej 
%-ymiemoaego T-wą, v»zmacniejącego i utrwa 
tającego polskie idtje narodowe sprzeciwiają 
się zadaniom polityki państwowej, kraju.

W  tym ukazie I dip  “enatu znamienne 
jest odstąpienie od właściwej roli —  interpre- 
tacyi pruw i ustalenie specyalnego stanowiska 
prawodawczego —  aiymilacyi przymusowej p o 
laków.

Tego rodzaju wyjaśnienia senatu nie są 
dla nas nowością. Z  esztą i wy wszyscy zna 
facy zblizka kampanie wyborcze do III i IV  
Dumy znacie działalność .wyjaśniającą8 I dep 
senatu.

Rezołiicyą powyższego Ukazu akasowana 
zostata sama regt-sirarya T - s a  i T-wo zsm- 
feciito, pomobiąc się uowoinie na art 6 uct. 
z d. 4 marca 1906 r., który mówi 0 celach 
piemorrlcyab, zabroniocysh przez prawo iub 
zagrażających spokojowi 1 bezpierzeństiu pu- 
bluzneoru.

Prawo złożono w cf erze polityce pizy- 
waitsowej asymilacyi polat.ó», która zbiegła się 
ddwaym  zrządzeniem losu z utworzeniem W 
ziemstwach naszych kuryi psrodowcściowych. 
Samowi'la godzi s:ę z wszeikiemi spr?eczao- 
śc:arni i nit liczy się ani z jłrawem, ani z lo
giką.

W tikiefa ws runVa :h możną sję było spo
dziewać, i i  z inieyatywy I d tu stnatu wszy
stkie polskie towarzystwa oświatowe, biblioteki 
i czytelnie będą zamknięte. ^  istocie włrótce 
gubernatorouie otrzymali cyrkubrz, na mocy 
którego szerzenie oświaty nrzez polaków wśród 
swoich zostaje uznane za zjawirko niemoralne, 
a łączenie się polaków, chociażby w celach 
wzajemnej pomocy mątcryainej, za groźne dla 
spokoju i bezpieczeństw? publicznego i wbrew 
prawu— występne. Ten sekretny cyrkularz po
zwolę sobie odczytać panom

,W r*z z wydaniem zatwierdzonych w d. 
4 marca 1906 r. prawideł tymczasowych o sto
warzyszeniach wśród żywiołów inoplemiennych, 
zaludniających R osję , ujawnił się ruch w k iv  
runku rozwoju kulturalno-oświatowego na punk
cie wązko nącycn alistycznej świadomości i two
rzenie w tym celu szeregu stowarzyszeń o roz 
nmtych nazwach, mających na celu jednoczę 
nie #y widów inoplemiensycli.

NiewątpUwie stowarzyszenia takie zwięk 
szatą odręDności narodowościowe i waśń i dla
tego winny być uznane za zagrażające spoko 
jowi publiiziemi.1 i bezpieczeństwu iak wyjcścił 
to senat w sprawie towarzystwa ukraińskiego 
.Prcsw ita8 z d. 4 wrzrśaia 1909 r. za N. 8397 
i w sprawie Tow. polrkiego .O św iata1.

,,Wobec rego uzn -ję tworamiie takica sto
warzyszeń na mocy p. 1 art. 6 praw z d. 4 
marca 1906 r. za niedopuszcialne i u w si atu za 
obowi?zek wskazsć W. Etscelencyi, iż przy o- 
mawianiu jróśb  o regestracyę wszelakich sto
warzyszeń inoplt-mienoycb w tej liczbie i u- 
kraińskich i żydowskich niezależne od ich ce
lów wydziały miejscowe w każdym oddzielnym 
wypadku winńy szczefółowo badać, ery stow a
rzyszenie nie posiada w y żr j wskazanych c e ló w , 
a ieżełl tak, odmawiać regestiacyi na zasadzie 
wskazówek senatu.

.Jednocześnie należy rozpatrzeć działal
ni ść już istniejących stowarzyszeń inoplemien- 
nych i w odpowiednich razach wszcząć w od
powiedni sposób sprawę zawieszenia ich8.

Wystarcz J, by w j ikieinś towarzystwie- 
większość stanowili poincy, ąby regestracyę 
jego kasowano, lub i ej zupełnie nie dopurteża- 
no, A więc nie zarcąesttowpno T-w a .O św a - 
ta-' w pow. jatnpohkim gub. podolskiej (listo
pad i o j o  r )  zfenkńieto i T-w a oświatówc w 
MtńsYu i Nieświeżu (grudzień 1909 r.) zamknię
to szkołę rzemieślniczą T-wa Dobroczynności 
w Nieświeżu (17 grupnia 1909 r.) nie bacząc 
na to, ii  żsdnc z tych stowarzyszeń według 
opinii W ydziałów gubernialoych nie popełniło 
żadnego nielegalnego czynu. Odmówiono rc- 
gestracyi Towarzystw litewskich .R ytas 
„Swiesk8 w 1911 r.

K r c i i f e  p e f ó k i .

(D. n ).
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Wiec ¥ poznania.
Korzystając z paragrafu ustawy kagąńco 

wej,pozwalającej na zebtatńąch przedwybor- 
czyr.h mówić po poiseu, poznańczycy zwołali w 
poniedziałek wiec wyborczy, w którym uczest
niczyło ; przeszło 8co osób. Nksh ój panów ił 
niezwykle podaioBły. Po sieregu zasadniczych 
mów, krytykujących aaiypohikie zarządzę aiis 
prpskte uchwalono następującą rezolucyę' 2#bia- 
ni wyborcy-polacy miesta Poznania w yużaią 
głębokie s«e oburzenie, że nedburonslrz Wilms 
występuje w .izbie pauów i poaa nt\ w niena
wistny hakatystycary sposób przeciw ludneśti 
polskiej, ten sam pan ^ il i is ,  który slunowisko 
swoje jako ntdburrmstrz, a więc i jako czło
nek izby panów zrwdzlęcza rozstrzygającym 14 
głosom radnych polskich, ten sam pan Wilms, 
który jako autonomiczny urzędnik miasta o po
ważnej więkbrości polskiej ma obowiązek być 
w walce narodowościowej bezstronnym, osta
tecznie ten sam pan Wdms, który peusyę w 
znacznej części otrzymuje- z kierszeai polskich 
obywateli. Postępowanie pana Wilmsa nie od
powiada względoąi przyzwoitej tękiyki wobec 
tych, o których poparcie pan Wilms ubiegał 
s ę skwapliwie i ze skutkiem prry staraniach o 
uoąądę, lecz oznacza juskrąwe wykroczenie 
przeć1'w elementarnyi.i pojęciem skiszhcści 
sprawiedliwości.

—  W obce .K u iyer L itew iki8 do
nosi:

J;dan z najpiękniejszych mrjątków w Su- 
walszczjźoie obek W clkowyszek, Szrkle, mają
cy 200 włók pszennej ziemi, ma być sprzedany 
Dankowi włościańskiemu.

Przed tr2eimt lrty wskutek nadszarpnięcia 
fortuny p. Stanisławą Gawrońskiego, b poslz 
do R śdy Państwa, przyjrcieie i rodzina wzięli 
się do .ratowania8 ząp-oiabych dóbr, Ratu
nek zaczęto cd tego, ie  wszystkie dobra pu
szczono za długi n« licytacyę.

W  rezultacie klucz KHitnowo pod sanrra 
Kownem nabjł nietrliad Tdraans, a klucz Siu- 
kle pod VPierzboloweisi, stał się własnością p. 
Wojczyńskiegu, który dotąd w mm gospo- 
d?rzj ł.

I oto dziś tenże p. Wojczyński uznał za
właściwe złożyć ofertę bankowi włościańskiemu,
proponując sprzedaż dóbr szuklewszich po 7,500 
rubli za włókę.

Wobec bajecznej wartości gleby, wyso^ 
kiej kultury majątku i blizkości stacyi ko
lejowej, cena to bynajmniej nie wygćro-
wana.

—  bubla«USZ Z  powodu 25-lecia pracy 
p. Edwarda Woyniiowicza jako prezesa miń
skiego Towarzystwu rolniczego cfiarowano ju 
bilatowi cenną tablicę pamiątkowa 2 wizerua- 
hiem gmachu TowŁrzyutwa oraz kcściola
św. Heleny i Symeona, wzniesiom-gu jeger 
sumpuem.

—  Z Wińska- Uporczywie obiegają tu 
pogłoski o rychłem ustąpieniu gubernatora 
Giersa, który ma pojechać na dłuższy urlop do 
Petersburga i na stanowisko swoje dotychcza
sowe jakoby już uie wróci.

—  Ntaryuwici w C helm szczyźile W  
:Cbełmie bawił biskup maryrwicki Prócbnieweki, 
l,:ióry OGWieu -ił muzeum unickie chełmskiego 
braci wa prawosławnego. Według relacyi tam
tejszej .Chełmskiej Rusi8 podczas oględzin mu
zeum, duchowry P/óchniewski porównał stosu- 
ntk maryawitów z życiem b. unitów pod pa
nowaniem Polski i dzielił się wspomnieniami 
stosunków polsko maryawick.ch. Duchowień
stwo prawosławne p-nczas pobytu Frócbniew- 
skiego okazywało mu szczególne względy.

—  Zam ieszenie .S fa w a 8. Redakcya waf* 
szawskiego .Słow e* -komunikuje: .D ziś (środa) 
z rana z polecenia komitetu do spraw praso
wych, polieya po dokonaniu rewizyi, skonfi
skowała wczorajszy numer .S ło w a8. Jest fo 
druga z rzędu konfiskata .S ło w a 8 w ciągu osta
tniego miesiąca. Z  powodu trudności formal
nych, wynikłych z kod,skaty pisma, .S ło w o 8 
z dniem dzisiejszym zostaje tymczasowo zawie
szone. O dniu wznowienia wydawnictwa A -  
stąrćą oddzielne zawiadomienia8.

—  Zgon vVe średę zmarł w W arszawie 
jeden z najświatlejszych i najbardziej szano
wanych ziemian płockich, & p. Tytus Pir- 
nicki

—  Ofiara Zwarła przed kilku dniami 
w W arszawie ś p. Bronisława Gleinich, była 
przełożona pensji żeńskiej; w ciągu 82 lat sne- 
gc życia zaorzczędziła fundusz, wynoszący p r z e 
szło 2o,oco rb z której to sumy zapisała: na 
kościół Zbawiciela 2,000 rb , na Warszawską* 
Towarzysr-no Naukowe 1,000 rb , na Scbropi- 
sko nsuczydekl: w Zielonce 2,000 rb., na ko
ściół Karola Boromeusza na cmentsrru powąt- 
kówskim r,ooo rb., resztę zaś gotówki rod dt- 
nenr. Gi-ipichów i Gumiióskicb

— S’ub. W  kościęk, opieki św. Jóiefa (Wi
zytek) w warszawie odbył się we wtorek ślub 
p^ruji PcJagu Iżycki-j, córki ś p. Józefa i Leonu 
z L> c’i ,w? ior> z p '' eodorem Llbiszowskim, wła
ścicielem dóbr Sasn- wica, w pow włooawskim. 
W licznym cszaKu ślubnym, oprócz łączących się 
rodzin 1 życkiob i Libiszowskićb, uczestniczyli przed- 
st vyżćifcte rodfcin: ks. Mirskicb, hr. Czackich, hr.

aL\yskiCh, Józef Weyśu-nlioł, W ładysław  R e y 
mont i t. d.

G h r k 3 ś c i j ? ,ń s k ? s  T o w a r z y s t w o

ochrony kohi&t.
W  środę odbyło się w W arszawie doro 

czne zebrariic W arszawskiego Towarzystwa 
Ochrony Knbiet. Z .rząd  złożył sprawozdani-1 
ż 9 istniejących przy Tow. wydziaió»; wśrćd 
nich żywszą dzi-łałność Ujawniły: ' '/ jd z u ł do
starczania pracy (791 osób otrzymało posady). 
Ochrona młodych podróżnych, Schronienie cza
sowe (z pensjom  tu korryattło 20 osób, któr e 
przebyły ' 3 948 dni instjtutoa seb) 1 Ogni-ko 
domowe (wyrział prowadzi pensjonat dł* 50 
panien za opłatą 12 rb. miesięcznie, utrzymuje 
gospodę dla niezamożnych dz.ewcząt przy ulicy 
Oboźncj i ognisko dla nauczycielek przy ulicj 
Nowogrodzkiej. Tow- posiada fihe na prowin- 
cyj: w Częstochowie, Lublinie, Radomiu, Łodzi, 
Płocku i Włocławku; nie wszystine filie złożyiy 
sprawozdania. Diięki hej icj ofierze M. hr. 
PrztźJzietkiej w sumie 50 t,s . rb , Tow uda
ło się nabyć dom własi y dla pomieszczenia 
saych  zakładów. Spran^zdanie zarzadu, spra
wozdanie rachunkowe oraz budżet, przewidują
cy w dochodach 34330 r b , a w wydatkach 
23750 rb , przyjęto. Oddzielnie odczytane i pra- 
wozdanie z działalności schronień ewangielic- 
kicn dis kobiet (7 653 dni zakładowych).

Sprawa ptiłkowmka R ed li
Piszą nam z Wiednia:
Spraw a pułkownika Redia rodź1 dla ofiCi 

rów, kiórzy byli z Redlem. w  b lii rydh śiośuukack, 
dosyć nieprzyjemne następstwa. I tak zanądzono 
ostre przesłuchania w  yśtkich oficerów , którzy u- 
trzym yw ail z Redlem  stosunki osobiste. T akie 
przesłuchanie odbyło Sie w  Pradze, w  W iedniu, 
Śtockerau i jeszćze w  kilku inrych parni zonach. 
Wydano też rozkaz pułkowy, w  k tó r y *  w ezw sn o 

w śzystkict oficerów  1 wojsko, posiadających jakłe- 
ro lw ie k b ą iź  wirdcm ośći o osebie Redls. i o jego. 
spraw ath, by natychmiast zgłosili się do komendy 
przełożone; i poczynili odnośne wyznania. W e iw a -  
no także i t ,xie ośóbistuści w ojskowe, kióre robiły 
jakieś spostrzeżenia lub przypadkiem  się Czegoś o 
Rediu dowiedziały. W ładze śledcze poSięjują w  
tych - w ypadkach z .bezwzgięduą rn eigią. N awet u 
w ysokich o ficcrów sztabowych : arządzono ścisłą 
rew izyę domową, W szyscy, którzy choćby pozor- 
r.ie śą tą spraw ą skompromitowani, m usieli Się pod- 
ddć tak.ej rew izyi i ostremu przesłuchaniu.

Dziennik „G  it“ dowiedział się, że niedawno 
rreSTtowano pud zarzutem Szpiegostwa dw óch cfi- 
Cetów artyleryt forteftzftej w  Cattaro, kapitara i po
rucznika. Nie jest też rzeczą stwierdzoną, Czy a re 
sztowanie tych oficerów  pozostaje w  zw iązzu z w y 
padkiem Redlą. Do pew nego stopnia zachodzi po 
dejrzenie, że obydwaj oficerow ie są skompromito
wani w  spraw ie braci Jundriszć n.

Źródła urzędowe bardzo energicznie zaprze 
Czsią wiadom ość', jakoby R edl zdradzał tajemnice 
w ojskow e Niemiec. Miuio tycb zaprzeczeń jednak 
zdaje jie , że istotnie R edl dopuścił się zdradzenia 
tajemnic w ojskow ych niemieckich. Pedczas ubte- 
nego przesilenia Redl z polecenia szti bu g erera l 
negc austro-węgicrskiego baw ił w  B erlin ie i odbył 
nawet kouferencyę z szefem Sztabu generalnego 
nieaieck>'egc generałem  von Moltke. W p raw d zie  
Redl nie posiadał pianów mobilizucyjnyCh i k o n 
centracyjnych aim ii niemieckiej, ale w  każdym ;r a 
zie szef Sztabu generalnego nru3kiLgo udzielił mu 
wiadomości, co do różnych i w zżnych zarządziń  o- 
peracyinych, koniecznych przy współdziałaniu obu 
armii niem.eckiej i austryżCkiej. Nic ulega też w ąt
pliwości, że R edl wszystkioh tych inform acji u- 
dzielał z kolei obcemu m ocarstwu. Ważne jest 
także, że R edl w  owym  Czasie przew oził rozm aite 
rozkazy zapieczętowane z sztabu generalnego p r u s 
kiego, zaadresowane do sztaba generalnego %u- 
stryaćkiego i odwrotnie. Obecnie toczy się śledz
two. Czy R edl dopuści* się naruszenia pieczęci i 
list otw orzył. W  kołach w ojskow ych panuje p rze
konanie, że podczas przesilenia nie przyszło do 
wojny pomiędzy trójprzymierzeas i potrójnem po
rozumieniem tylko diatego, że potrójne Dori zum ie
nie na podstawie fnformaeyi R cdla wiedziato dos
konale, że Niemcy za każdą cenę i W każd jm  w y
padku pójdą razem  z Auatro-W ęgram i.
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Wyższe szkoły na £?twie 
i Biało; Rusi.

W  klubie nacjonalistów w Petersburgu pod 
przewodnictwem posła do Dumy Państwowej 
D Czicbaczewa w dn. 20 maja odbyło się po
siedzenie „T-wa Za^hodniorcsyjsliego" w spra
n ie  otwarcia wyfszego zakładu naukowego na 
Litwie i Białej Rus1'.

"Według rełacyi „Russkiej M cłwy", sekre
tarz T-w a A. Szczerbakow zakomunikował ze
branym o projekcie założenia wyższej szkoły 
*  „Kraju Północno Zachodnim", ogromnie po
ddanej dla rozwoju kulturalnego tej prowincyi.

Chociaż obawa separatyzmu histeryczne 
go jest, zdaniem nacyonali&tów, do pewnego 
stopnia uzasadniona, jednakże separatyzm tia- 
loruski mniej jest rozwinięty od separatyzmu 
ukraińskiego. Następnie zwrócona została uwa
ga, #e otwarcie uniwersytetu w .Kraju Półno
cno-Zachodnim" —  może dojść do skutku tyl
ko wobec zupełnej pewności, iż katedry przy
l e j  szkoły wyższej będą obsadzone przez pro- 
ieaorów kierunku prawicowego. Chwila obec
na uznana została za odpowiednią, gdyż mini
sterstwo oświaty w ostatnich czasach .w iele u- 
czyniło w  tej .dziedzinie".

Po ożywionej dysiusyi zebranie uznało za 
Pożądane otwarcie uniwersytetu i wyższej szko
ły rolniczej na Litwie i Białej Rusi i wybrało 
delegacje, która rozpocznie starania u mini
strów skarbu, oświaty i spraw wewnętrznych.

NacyonaEizfccya kuratoryów 
trzeźwości.

Dnia zo maja odbyło się pierw sze posiedze
nie Specyalnej komisy1 Rady Państwa dla rozwaźe- 
nia rządow ego projektu prawa o reorganizacji i ku- 
fatoryfiw  trzeźwości.

Jest to —pierw szy projek praw a opracowany 
2 in icy ityw y Rady Państwa. Mesaoryał minister
stwa spraw  wewnętrznych, dołączony do projektu, 
zawiera uzasadnienie decyzyi rządu o wyłączeniu 
kuratoryów  trzeźw ości w  guberni-eh wileńskiej, 
kowiefibfeiej i grodzieńskiej z pod kierownictwa za-' 
rządów miejŁkicn.

„Takie rozstrzygnięcie kwestyi, Czytany w  me- 
°>oryale—uzasadnione jest okolicznością, że do 
składu rad miejskich w  guberniach kraju Północno- 
Zachodniego w  przeważającej liczbie należą osoby 
Pochodzenia polskiego, wyznania rzyn sk o  - kato
lickie! °-

W obec podobnych warunków rrrejsccwyżb,
0 ileby spraw a w alki z pijaństwem podlegała kom
peten cji samorządów miejskich, kierownictwo dzia
łalności kem isyi m itjskich kuratoryów  trzeźwości

kuratoryów rejonowych miałoby Cechy pn ltkn
1 katolickie.

Nie ulega niem rl praw ie wątpliwości, że ta
ka organizacya kuratoryów trzeźw ości byłaby w 
kolizyi z ogólnemi zadaniami psńitwov. emi w  kra 
ju P6łnoCno-Zachoduim“.

Istniejąca organizacya kuratoryów  trzeźwości 
w  pom iecionych guberniach, zdaniem ministerstwa, 
winna być zachowana, zw łaszcza, że w edług opinii 
Władz m iejscowych „kuratoryi trzeźwości" na grun
cie neutralnym w alki z chorobą ludu z powodze
niem wprowadzają w  ióżnoplennenue i rożnowier- 
Cze środowisko w p ły w y  rosyjskie i kulturę ro
syjską.

I na tern w ięc polu rusyftkaćya rea się sitć  
podstawą działalności. Instytucy- w zasadzie swej 
kulturalna służyć ma celom  polityki uznającej je' 
dną tylko część ludności za uprawnioną do życia 
i rozwoju.

Takiem i drogami kroczyć ma „kultura roSyj 
tka* w  naszym kraju.

Kobylińskiego —  kom isja uznała zk możliwe 
uchwalenie projektu powyższego bez zmian w 
redskcyi Dumy Państwowej.

—  Frakcya październikowców na posie
dzeniu w dn. 20 maja uchwaliła głosować za 
przyjęciem interpelacji o nadużyciach w czasie 
kampanii wyborczej. Paździcrnikowcy ośwird 
czą przyte®, iż duchowieństwo prawosławne w 
czaste wyborów durniało ped p resją  i według 
wskazówek władz, co obniżyło powagę stanu 
duchownego w oczach ludności. Podobre po 
stępowanie władz z państwowego punktu wi
dzenia jest niedopuszczalne i szkodliwe.

i .

nad Wilii.

N i łamach „ R u r  Mołwy* p. A. Sa 
łazkin zamieścił trzeci już z kolei artykvł „O 
nastrojach polskich". Autor sprawy nasze trak
tuje niezwykle sumiennie i nie zadowalając się 
zdawkowymi frazesami, usiłuje poruszane tema 
ty ująć możliwie głębiej. Pisze on.

„Dążenie do państwowości .w id n e j  stanowi 
SlłcdniK niezbędny ‘lanrpoczuCia każdego narodu, 
bogatego w  siły kulturalne i tradycye historyczne, 
*-daje mi się, że należy je  uznać za aksyom_t psy 
Chologti narodowej. Dążenie to głęboko jest ukryte 
^  uczuciu narodowej samoobrony i potrzeb co 
dziennych pracy sprleCznej w  dziedzinie gosno-lar 
*twa nrrodowege oświaty narodowej i całego u 
stroju obywatelskiego.

Głębokie Są i jego podstawy etyczre w  ze 
ł ńaniu wartości kulturalnej równouprawnienia oby 
w ,.ielskiego i sam oprczucia, udziału społecznego w 
tworzeniu nornr, które określają stosunek wobec 
praw zorganizowanego życia narodu i ebowiąz 
ków, jakie on pracą sw ą spełnia.

Formy takiej państw ości; mogą być najrótno- 
rpdniejsze— od srezytów  politycznej niezależności do 
giętkich i rozciągłych kcm binacyi na podstawie „u- 
tonomii w  składzie w ielkich imj eryalistycznych je
dnostek państwowych.

Nie same tylko wspomnienia historyczne, lecz 
zy w . realne potrzeby ź y c a  polak.ege m ysi o odro 
d*eniu sw ego życia politycznego Czynią trw ałą 
W łaściwością polskiej psychiki społecznej. Nie u- 
daiera ona i uaarzeć nie może, zginąć m ogłaoy jeno 
razem ze w szelkiem i wartościam i wielkiej kultury 
P ilskiej, tak pełnej treści i niezbędnej w ogólnej 
*karbnicy europejskiej ew olucyi kulturalnej".

Poglądy te są jednakże dziś w stosun
kach rosyjskich —  jeno głosem wdającego na 
Puszczy.

*
* *

i -

„ „ „Rcsrja® ogromnie jest niezadowo- 
*3na z iormuły Dumy t aństwowej, uchwalonej 
Po rozważrniu prelimimrza ministerstwa sj raw 
Wewnętrznych. Po wykrętnej ohronie stanów 
'"/łątkowych „pismo prywatne" patetycznie 
z*pytuje:

„Gdzież jest ów  przykład niezgodnego z pra 
" e n  postępowania, z powodu którego Duma n a  
Prawo powiedzieć, iż popierane jest panowanie sa 
Powoli"?

Dla przekonania „Rcssiji* widocznie po
r ę b a ,  ażeby mury przemówiły 1 zmarli po
wstali z grobów.

. *r. sftŚaBRW.!

€cha knluaw e.
—  Przed paru dniami odbyło s»ię posie

dzenie komisji prawodawczej Rady Państwa 
Poświęcone rozważeniu projektu prawa mini
sterstwa spiawiedłN^ śń  o porządku w prowa
dzeni a reformy sądów miejscowych. To zrefor
mowaniu projektu prz,‘ z W. Tagancewa i P.

k

Z przyjemnością notujemy coraz częstsze 
wycieczki młodzieży na Litwę, urządzane przez 
T-wo krajoznawcze i włhsnjM sumptem kiero 
wniltów szkól.

Oczekujemy właśnie przybycia grupy 
dziewczynek ze Skolimowa pod opielą znanej 
literatki pani Oksza-Kisielewskiej, Wielkie także 
zainteresowanie budzi zapowiedziana wycieczka 
młodzieży z Kijowa.

Niedawno odbjło się walne zgromadzenie 
członków sekcyi popierania przemya’u drobre- 
go, na której czele stoi p Paulina Kończanka. 
Sekcya tą ma członków 117 sądząc ze spra
wozdania, dotrze się rozwija, i może wywrzeć 
duży wpływ aa rozwój przemysłu drobnego w 
fa ju  naszym, Zaczynają się jut z nim liczyć 
osoby prywatne i przedsiębiorstwa handlowe.

W  latach ubiegłych, s< keya zajmowała się 
jedvnie tksetwem, teraz zaś uwzględnia wszy
stkie gałęzie przemysłu drobnego, zaspakajają- 
c-: j potrzeby różnych konsumentów. Z  Króle
stwa stkeya otrzymała zamówienie na sto ty
sięcy łyżek drewnianych i czterdzieści tysięcy 
domczek glinianych. Sekcya przyszli z pomocą 
Garncarzom, proszącym o pośrednictwo w za
kupie polewy, którą dotychczas byli zmuszeni 
tupować drogo i w lichym gatunku u prze
kupniów, i w tym celu prewadzt układy z fir
mami pcważaemi, Zbiera statystyczne dane
0 stanie przemysłu drobnego w gub. wileńskiej. 
Sekcya ma trudności w założeniu s/koły gospo
darstwa wiejskiego, tak nieodzownie potrzebnej, 
obl'czr ją jej budżet do 18 tysięcy rubli, kiedy 
w Królestwie szkoły podobne powstają jak 
jrzjb y  po deszczu i bez tak wielkich kosztów

Na estatnim jo s e lżeniu Rady T-w a icl- 
niczego, p. Kończą zakomunikowsł o rezulta
tach wywiadów, czynionych w Petersb-irgu, 
w sprawie zjazdu rejonowego w związku z 0- 
czekiwaną rew izją  traktatów handlowych R o
sy’ z Niemcami. Izba eksportowa przy mini- 
steryum bindlu i przemysłu, do rejonu litewsko- 
białoruskiego, obejmującego sześć gubernii, do
łącza trzy guDernie nadoaltycLie, oraz pskowską
1 nowogerodzką, dla identycznych warunków 
eksportu produktów rolnych. Zjazd mh się od
być w W iluio.

Z^Oiarrem zjazdu i sprawą uzyskania za
pomogi r. ądowej, zajmie się oba eksportowa, 
Dział techniczny, zaproporow ano wileńskiemu 
T-twu rolniczemu. W  ujiździe mają wziąć iu 
dział delegaci T-w  rolniczych, kooperatyw f y  
twórczych, banfcć w handlcwo-przemysłowyeh, 
prywatnych zakładów handlowych i przemysło
wych. Zaproszeni też być mają wybitni rpucya- 
liści i ekoncitiści.

Walne zgromadzenie członków „*̂  wa po
pierania steny polskiej* wyjaśniło przedews:y- 
stkiem stosunek T-wa do spółki komandytowej: 
„Mdewski, Bohdanowicz. Zawadzki, Oskierka", 
która wzniosła gmach nowego teatru, mające
go otworzyć swe podwoje dla situki polskiej 
tej jesieni. Kapitał 160,000 zebrany przez spćł 
kę nD wystarczył; zaciągnięto pożyczkę, wo 
btc czego spółka musi mieć 15,000 rb, docho
du rorznego, by ojtaeić procenty cd pożyczki, 
koszty utrzymania i inne środki na up;ekszenie 
gmachu wyrzekając się dywidendy rd udziałów. 
Za taką więc sumę, spćłka oddaje T-wu gmach 
do rozporządzenia. Po obliczeniu przypuszczal
nych dochodów, zarząd T-w a jest przekonany, 
że znajdzie możność opłacania tej sumy. Po
stanowiono antrepryzę teatraleą oddać na lit  
kilka w jedne ręce, z wsrunkiem prowadzenia 
w tym SŁtuym gmachu— dramatu w zimie, ope 
retki i lekkiej komedyi— latem.

W  pismach miejscowych i zamiejscowych 
ogłoszone będiie wtzwanie do składami ofert, 
na dzierżą-*ę te-tru polskiego w Wilnie. Do
piero więc w jesitoi na ponownem walncm 
zgromadzeniu, dowiemy się w czyje ręce zło
żono odpowiedzialność, za dobre prowadzenie 
naszego teatru.

Donoszą z Mińska, że z polecenia guber
natora, przeprowadzono rewizye ksiąg kościel
nych parafii rubii żcwickirj. Proboszcz micjsco 
wy ma wnieść skargę, gdyż zgodnie z prawem, 
taka rewii y a może być dokonana tylko z roz 
porządzenia władz wyższych.

Ruchliwe i przemył ławę T-wo rolnicze 
kowieńskie umie zaradzić w kcżdych trudnych 
okolicznościach. W obec braku rąk roboczych 
i konieczności zastąpienia ich w rolnictwie 
przez pracę maszynową, T-w o urządza w po
czątkach lipca kursy dla inteligentnych ziem in, 
dla zsznajoirienia iuh z obsługą i obchodzę 
niem się z maszynami i narzędziami rolnicze- 
mi. Kursy obejmować będą wykłady teorety
czne praktykę; prowadzić je będzie znany 
specyalista p-oicsor inżynier Biedrzycki, przy 
wrpćłudziale techników monterów. Szawle uzna 
no za najodpowiedniejszy teren do tej pracy 
gdyż na obszernym placu wystawowym, znuj- 
dzie się miejsce dla msszyn i zajęć prakty
cznych. Kurty trwać będą przez cały tydzień

W Newo Święeianach (pow. wiłejski) o 
tw aity zestal dom w!asny spółki spożywczej; 
otwarta placówka, .as doniosłe znaczenie, gdyż 
cały handel był dotąd w rękach obcych.

E. W.

Kolonia Iiatolic&a 
w Petersburgu.

(Keresponaencya własna „Dziennik* Kijowskiego")'

Kolonia katolicka w Petersburgu przewa
żnie skUda. się z wychodźców: polaków, litw i, 
nów, łotysrów i bułrrusinów, którzy z powo
du hrafcu ? '.ieurodzajności ziemi podążają do 
stolicy, ».j d<ic, iż tutaj łatwIdKzy będzie ka- 
Wfiłt k i i.;' ba. ji dnak najcżęściej srogi spotyka 
ich 2a»ód. S p a ł  petersburski ujemnie wpły 
wa na zdrowie 1 wiciu umiera na suchoty; nie

rzadko też s:ę zdarza, że taki wychodźca trafia 
w ręce wyzyskiwaczy i zamias. dobrobytu musi 
z głodu przymierać Najlepiej są platm robotni
cy w Pufiłowskiej fabryce, gdzie w zarządzie 
jest wielu polaków, jak dyrektor p. A . Brynk, 
b. generał marynarki, jako też i w idu naczel
ników wydziałów.

Nic mo^e pominąć milczeniem parafii 
rz.-k. śar. Kazimierza za Narwską rogatką.

Parafia ta od niedaw na utwórz cna zosta
ła, była bowiem przed tern fiuą parafii św. 
Stanisława. Parał.an mamy z górą 12 tysięcy 
Składa się cna z robotników pracujących w fa
bryce Pudłowskiej, Piowodnik— Tumansa i Che
micznej Tientifeiewsliej.

Kościół utrzymuje się z drobnych datków 
robotników, oraz z.pisów  p. Liniewicza i p 
Sadocha Kościół dotąd drewniany i bardzo 
biedny, bo niestać robotników na zbudowanie 
murowanej świątyni. CLociaż już od kilku lat 
pozwolenie na budowę murowanej świątyni u 
rządu uzyskane, plany i kosztorys zrobione, je 
dnsk dotąd tal: m»ło pieniędzy zebrano, że o 
przystąpieniu do budowy świątyni nie może 
być jeszcze mowy. Przy kościele św. Kazimie
rza jest ochrona dla biednych sierot, gdzie się 
znajduje około 50 dzieci płci obojga. Trzeba 
zaznaczyć, że gdyby ten biedny robotnik co za
rabia 1 rb. 50 k. nie był cf.arniejszy od tych, 
co zajmują wyższe stanowiska i pobierają nie 
raz dziesiątki tysięcy rocznie, to z pewnością 
i kościół i ta ochrona dar-noby zniknęły z wi 
downi i z każdym rokiem zwiększi łaby się nę
dza uliczna i moralna zgnilizna. Ale jeszcze u 
biednego ludu nie zaginęło miłosierdzie i litość 
i m: my nadzieję, że w pr; yszłości parafia św 
Kazimierza bęoz e wzorem miłosierdzia dla in
nych parafii. Przypatrując się bliżej życiu tego 
biednego Judu. pomimo woli chce '?ę zawołać 
z naszym wierzczem:

„W yrwij duszę z ziemskich kałów, czyste 
serce wznieś do Boga. Mierzysz chłopa swym 
rozumem, a on wyższy w arą swoją Bądź mu 
równym w miłości i bojaiźni Boga, oyś go u 
szanował jako brata rodzonego. Razem z ludem 
idź do kościoła, byś w pokorze i modlitwie dał 
mu serce twoje. I zdobędżiesz serce 3erccm... 
i odrodzisz się na ziemi, w bohaterów się prze 
mienisz",..

(J. Słowacki: „Glos z wygnania").

Exul.

Z życia Płoskirowa.

jak i w osobie oddzielnych jej członków funk
cjonuje w ciągu ćałego okresu, na który zo
stała wybrana; 2) każdy członek kom. rew. ma 
prawo kontrolowania wydatków i czynności 
zarządu; 3) o wszelakich uchybieniach zarządu 
każdy członek kom. rew. komunikuje jej preze
sowi, który zwołuje komisyę i uchwały jej wn.c- 
si na rozpatrzenie rady; 4) członkowie kora. 
rew. mają prawo korzystania ze wszystkich 
ksiąg i dokumentów w biuize zarządu. Jut rad
ni zaczęli potakiwać i głośno chwal.ć wniosek, 
gdy p. Doroszkiewicz wystąpił z gwałtowną i 
wysoce charakterystyczną repliką: „Panowie!
jest rutąj szajka intrygantów, która prowadzi 
przeciwko mnie nikczemną akrytą walkę. O dcc 
na propozycya jest rezułtutem tych intryg. Ja 
bardzo proszę o rewizyę i to jaknajczęstszą, 
ale wybierzcie do niej ludzi, których j a  w a na 
w s k a ż ę "  (sic!)- Tu p. D. wymienił pięć naz
wisk oddanych mu stronników —  »jeśl. wy 
bierzecie kogo innego, to ja  go w y r z u c ę
1 n i e  p o z w o l ę  r e w i z y i  r o b i ć ,  gdyż 
s ą  t u t a j  tacy radni, którzy s ą  z d o l n i  
w y k r a ś ć  mi  d o k u m e n t y ,  przy rewizyi; 
co zaś do proponowanych 4 cn punktów, to 
nie megą być one przyjęte, gdyż trzeba byłoby 
na to zmienić prawo rosyjskie, a to nie w na
szej mocy".

Na to dr. S. zaznaczy!, że o egzystencyi 
jakiejś „szajki" nic nie wie, a wniosek swój 
złożył samodzielnie, kierując się względami po 
żytku dla mi-sta; co zaś do insyruacyi p. pre 
zydenta, że wśród radnych są ludzie zdolni do 
wykradania dokumentów, to tego rcdcaju wy 
stąpienia uważa ka niedopuszczalne i z całe 
stanowczością przeciwko nim protestuje. \Vre»z 
cie w sprawie formalnej zaznaczył, że przyto
czone przezeń 4 punkty zostały jednogłośnie 
przyjęte w płoskirowski ‘m ziemstmie i przez 
gubernatora zatwierdzone.

W ybory do rewizyjnej kom isji dały wy
nik następujący [w porządku otrzymanych gło
sów): 1) ¥ lsielew, 2) dr. Stawiński, 3) sędzia 
Lubiński, 4) Sikorski, 5) Dobrowolski.

Dr; Stawiński zrzekł się udziału w rew. 
kom motywując swoją rezygnację, że wobec 
poprzedniego wystąpienia p. prezydenta, współ 
na praca jego, jako członka komisyi z p. D, 
nie byłaby z korzyścią dla miasta. Rezygna- 
cya dr. St. umożliwiła wejście do kom. rew. 
aptekarzowi Oksmanowi, najwięcej pożądanemu 
przez p. Doroszkiewiczs. P. Oksman już przez 
4 lata byl członkiem rew. kom., w której było
2 analfabetów.

M. S.

—  Ze st konstantynowskiego T w a roln. 
W alne zgrom adzenie Członków n  konstantyoo- 
w rkiego T  w i  roln. ma 9ię odbyć d. 31 b. » ,  P o
rządek dzienny: 1) W yb ó r nowych członków; 2) 
sprawozdanie za rok ubiegły; 3) budżet nu rok 
bieżący; 4) Sprawozdanie kom isyi rewizyjnej'; 5) 
sprawozdanie o handlowych funkcyach T-w a; 6)

eferaty o uprawie roli, hodowli koni i bydła; 
7) w ybory członków  raay  i kom isyi rew izyjnej; 8) 
w ybór delegata T -w a do rady agronomicznej p o
wiat. ziemttwa; 9) projekt organizaCyi jubileuszo
w ej w ystaw y T -w a, w  r. 19114 tym io j  wyjednanie 
zapomóg ziemskich; ir )  stworzenie posady objaz
dowego ogrodnika i weterynarza i 12) wnioski 
Członkó

—  100,000 na bon:. Humańskie ziemstwo 
otrzym ało pozwolenie minister twa na zaciągnięcie 
pożyczki 100 tys. rb. sa  budowę domu d:a zarządu 
ziemsKiego.

PODZIĘKOW ANIE.

Otrzymujemy pismo nastepuiuCe 
„Za pośredrii twem „Dziennika Kijowskiego* 

śpieszę na tem miejscu złożyć serdeczne podzięko
wanie obywatelom  za. Czerniew ice i księdzu dzie
kanowi Szymańskiemu zi złożenie 375 zb. w  cna- 
rakterze of<ary dla niżej podpisanej w uow y po ś. p. 
d rze Rafałowskim ".

A. RafałowsKa.

(Koreip. własna „Dzień. Ki; “.

Przed paru miesiącami miasto nasze było 
nieco poruszone organizucyą nowej rady miej
skiej Hasłem agitacyi przedwyborczej było 
niedopuszczenie ponownego wyboru dotychcza
sowego prezydenta, b. intendenta emerytowa
nego pułkownika Doroszkicwiuza. A gitacja  by
ła doSć ożywiona, mimo to p.'D croszliew icz 
wszedł do składu radnych, których obrano 27, 
w tej liczbie 13 polaków. W obec tego zupeł
nie słusznie rzucono myśl obrrnta polaka na 
prezydenta miasta, Poczęto jedark zr.ras de- 
wouzić, że gubernator polaka nie zatwierdzi 
i Mgumenl ten był tak Silny niestety, że kan
dydatura polaka upadła. Czy słusznie? Sądzę, 
że nie, bo wybór polaka miał wszelkie szanse 
i byłby pouczający, bo dowiódłby, że polacy 
w  tym Iraju stanowią jednak pswną siłę, z 
którą liczyć się trzeba, nariępnie zi zeszyłby i 
pojednał idące dotąd rozbieżnie żywioły polskie. 
W reszcie gdyby nawet gubernator odmówił za
twierdzenia polaka, to aniby ponowne wybory, 
ani nawet ew ntus lr?  nominacja prezydenta 
niebj nam nie zaszkodziły. N ieitity, naszą 
biernością siwierdzrmy niejako słu tzneść po 
glądu, że obecna metoda edm asm ria wszelkim 
słusznym i prawnym żądaniom naszym jest b. 
dobrze za stosowana, gdyż żadnego nawet pro
testu nie wywołuje.

Gdy już i polska kandydatura upadła, za 
częliśmy się zastanawiać, którego z 2-ch ki n 
dydatów rosyan wybrać: czy p Doroszkiewi- 
cza, czy też emerytowanego generała Kondrac 
niego. Zdania s?ę rozbiegły: jedni twierdzili, że 
p. D , jako były intendent, nie zasługuje na 
zaufanie, drudzy znów, że p. K. jest polako 
żercą, chcć, co prawda, polonofilstwo i judo 
blstwo p. D, jest mocno podejrzanej natury; 
str innicy p. K. twierdzili o p.D , ze jest to człowiek 
bez żadnej kultury, że rządzi miastem despo 
tycznie i radnych traktuje w sposób wysoce 
grubiański, zs&ś przy generale K. miastem rzą
dzić będzie mogła rada, która obecnie składa 
się przeważnie z inteligencji. Ostatecznie przt- 
> agą gtesów polskich przeszedł p. D.

Czy dobrze wybraliśmy, czytelnik osądzi 
z zamieszczonego poniżej sprawozdania z po 
siedzenia rady w d 20 maja.

Spraw dn rozpatrzenia było aż 56. Przy
taczam ważniejsze: t) asygnowanie zapomogi
na budowę cerkwi w  Kamieńcu Pod. z racy: 
jubileuszu panowania Domu Romanowów; pi zed 
stsw :ciel duchowieństwa prawosławnego zapro
ponował 500 rb ; generał Koudra.ki wystąpił 
z opozycją, za co otrzymał od prezydenta p, 
Doroszkiewicza tak pizykrą admonicyę, że na
tychmiast z sali się usunął i solennie przyrzekł 
więcej się nie pokazywać. Pcczem p, prezy 
dent zarządzi! glosowanie: „kto z panów jest
przeciwny propozycji zarządu, nieebaj wstsnie", 
mkt naturalnie się nie podniósł. Uchwalono na 
ten col 200 rb. D abj z zawrotną szybkością 
ziczc.ły migać przed radnymi różne projekty 
uchwalane przy pomocy farmułki: „panowie,
nikt nie protestuje? projekt piryjęty". W  ten 
sposób postanowiono oddać ziemstwu gub. plac 
na budowę seminaryum nauczycielskiego i przy
znać zapomogę roczną w  kwocie 1 000 rb.; na 
przytułek d>a dzieci imienia Cesarzowej M iry. 
dano plac oraz 5 000 rb. na budowę gmachu; 
zatwierdzono sprawozdanie banku ran takiego 
za 191 a rok i 4 miesiące b, r ; zatwierdzono 
sprawozdanie rady miejskiej za 1912 rok oraz 
4 miesiące b. r ; przyznano nagrodę miejsco 
wej policyi oraz powiększono gażę kilku żan 
darmoir. Zgodzono się na dokończenie bruko- 
wsnia miasta oraz urządzenie wodociągu i ka- 
DEilizacyi; pomocnikowi sprawnika wyasygno
wano niezbędną sumę nr telef un w jego miesz
kaniu prywatnem i 200 rb na kupno psa po- 
łicj jnego; przyjęto na siebie gwarancyę po
życzki, którą zarząd miejscowej p ryw itatj szko- 
y  handlowej zaciąga w kwocie ico.ooo ib . 
(sto lys ęry rb.) na budowę własnego gmachu 
oraz dano na ten cel plac w mieście.

Prztd wyborami komisyi zabrał głns rad
ny dr Sławiński, który postawił wniosek, aby 
rewizyjna ko misy a korzystała z możliwie sze
roki;:): praw i sfonoułował go w 4 punktach:
1) komisy? rewizyjna w ptłnyus swoim składzie

Kronika prowincyonalna.
IZ pism i od korespondentów).

— Egzaminy wstąpne do seminaryum
Rektor seminaryum katolickiego w Żytomierzu 
ogłasza o zmianie zwykłego terminu egzaminów 
wstępnych, które się odbędą w r. b. 5, 0 i 7 
czersca, a nie, ,ak dotąd bywało, w  sierpniu 
Pragnący wstąpić do s< minaryum winni wnieść 
podaniu do Reaiora, na kilka doi przed po 
czątkiem egzaminów. O porządku egzaminów 
petenci mrgą się dowiadywać w seminaryum 
do 10 rano, 5 czerwca. Papiery mogą być 
przyłączone do podania, lub też złożone zaraz 
po zdaniu egzaminów.

Do egzaminów mogą być dopuszczeni 
uczniowie gimnazyów klasycznych i realnych 
i szkół handlowych, rządowych, iub też korzy 
stających z praw zakładów rządcwycb,— który 
ukończyli minimum 4 klasy. N a mory cyrkularza 
ministra spraw wewnętrznych, eksterni nie mo 
gą być do srminaiyum przyjmowani, chocisibj 
posiadali świadectwa ze zdanych egzaminów 
Be-z egzaminów mogą być przyjęci do semi- 
naryum tylko maturzyści.

—  Zemsta. „Od. N ow.“ donoszą z Kamieńca 
o zgromadzeniu szlacheckiem, które 9ię jakoby od 
być miało 16 i 17 b. m. w  KasrieńCu, na którem 
post: winno i przyjęto w niojek o wykluczeniu p. )e 
leniewa ze spi *u szlachty Podola. Ma to być zeta 
sta za lisi otwarty do p. R akow iczr, którego treść 
podawaliśm y niedawno. Zgrosaadzen-e odbyw ało 
się przy drzwiach zamkniętych.

—  A gltacya p-zedwyborcza. W krótce mają 
się odbyć w ybory prezydenta miasta Kam ieńca 
A gitaćya przedw yborcza w ysuw a dwóch kandyda 
tów: obeCnego prezydenta p. TurowiCra i byłego 
p. Lewickiego.

—  Odnoga kolejowa. Projekt budow y odnogi 
kolejowej od st. Koiiużany nowosielickiej linii dróg 
peł.-zach. do W . O iczydajow a aprobowany zostuł 
przez Radę minist-ów.

—  W ycieczka na- w ystaw ę. Komi9arz w ło 
ścisńskr ptuskirowskiego pow. organizuje w ycieczkę 
w łości-n  swego rew iru na w ystaw ę kijowską.

—  R egulacja Dniestru. Dn. 27 maja ma się 
odbyć w  Benderach narada pod przewodnictwem 
naczelnika kijowskiego okręgu komunikacyi, w  spra 
w ie ulepszenia żeglugi po Dniestrze. Rozpatrzone 
będą projekty: regulecyi koryta Dnit stru od Mohy- 
lowu-Pod. do ujścia rzeki; urządzenia przystani 
w  Rybntcy, powiększenia ilości statków i holow 
ników.

—  W sprawie stacyi doświadczalnej. K om i
s ja  agronomów ziemskich z udziałem zarządzające
go sieci pól doświadczalnych pod. T -w a roln oglą
dała dwa tereny, ns Podolu, do nabycia pod okrę
gow ą Stacyę doświadczalną; jeden w  Popów ce, pod 
Barem, a drugi w  SzCzitkach pod W innicą. W obec 
drożyzny : iemi w  tych okolicach komisya postano 
w iła  obejrzeć odpowiednie tereny i w  innych m iej
scowościach.

—  Podrożenie koni remontowych Komisya 
remontowa zaniechała w  r.b. zakupu koni dla woi&zr 
na Podolu, w obec wysokiej takowych ceny w  w ię
kszych stadach i brahu odpowiednich koni wło 
scitńskich.

—  Zmowa f-brykantow . Fabrykanci podolscy 
zobow iązali się do solidarności w  Stosunku do ro 
betników pracujących w  ich fabrykach. Porożu 
mienie dotyczy podobno podnoszenia p/acy, redu- 
kCyi godzin pracy i przyjm owania w ydalonych ro 
bt-taików. W szystko to ma być wprowadzone, nie 
inaczej, jak za wspólną zgodą fabrykantów.

—  (Kwarcie granicy. Komora celna w  hu- 
sistynie orwaita została dla w yw ozu drobiu, za gra
nicę.

—  Postąp. Członkow ie spółki kredytowej w  
DojbanaCb, w  pow. bałckim, postanowili w prow a
dzić na swoich p o lz ih  amerykański system przygoj 
towaaia roli pod ozirairy. t. zw. „am erykański par"

— Pożar. W  W innicy zgorzrł niemal do
szczętnie ttjts k  parowy pp. Zozuliiirkiego I Chinie. 
lowtkiego. Straty obliczają na 20 tyj, ib ;  ttr tsk j 
nic byt ubezplcCiony.

W ystawa  
kijowska.

Komitet wystawowy energicznie przygoto
wuje się do otwarcia wystawy w ć  29 maja. 
Specjalna komisya zajęta jest obecnie rozsyła- 
triem zaproszeń na uroczystość otwarcia, której 
program zosta' już szczegółowo opracowany. 
Jak już wspominaliśmy, uroczystość wyznaczo
na została su  | .  r-szą po p o ł, przyczem po 
samej ceremonii otwarcia, która odbędzie się 
na dolnym placu wystawy, w Lali teatralnej 
Domu Ludowego św. Trójcy odbędzie się uro
czyste publiczne posiedzenie komitetu.

O godi 3-ej wystawa otwarta zostanie 
dla publiczni ści, przyczem w pierwszym dniu 
oplata za wejście wynosić będzie 1 rb., dla 
wyebówańców zaś zakładów naukowych —  
kcp. W  pozostałe dni opłata za wejście okre
ślona zosttla t- ilości 35  kop. dis wszystkich 
bez wyjątku zwiedzających.

Pomimo tak blizkiego terminu otwarcia, 
nie wszystkie roboty n? placu wystawowym 
ioą w tukiem tempie, iżby mogły być ukończnue 
do 29 b m. Należy oddać sprawiedliwość ko
mitetowi, iż uczynił on wszystko, aby tak te- 
rytoryum w yjts^ y, jak i budowane przezeń 
pawilony były w zupełności gotowe w terminie 
oznaczonym. Niestety, nie można tegu powie
dzieć o pawilonacb, budowanych przez miasto 
pod kierownictwem p. W. Jozcfiego. Zdaniem 
osób kompetentnych, wykończanie głównych 
pawilonów przemysłu (zwłaszczą prawego, li
cząc od głównego wejścia), potrwa jeszcze naj
mniej trzy tygodnie, roboty zaś około gsłeryi 
krytej przeciagn: się prawdopodobnie jeszcze 
dłużej.

Samo główne wejście jest już prawie w y
kończone, jak również sąsiednie pawilony pry- 
wr.tne i wieli, pawilon oddziału samochodów. 
Budowany przez miasto murowany pawilon 
szkolny po lewej stronie piaru znajduje się już 
pod dachem; z górnych pięter zdjęto już ru
sztowana, wewnątrz zaS prowadzone rą robo
ty stolarskie; zasłaniająca go biała kolumnada 
niezbyt udatnie odbija od żółtych ścian budyn
ku. Zato takaż kolumnada po prawej stronie 
wejścia na tle malowniczych pawilonów 1 klom
bów, przebijających się przez jej biały ażur, 
slanow! bezsprzecznie upiększenie tej częśc: pla
cu. Należałoby tylko pomyśleć o usunięciu 
stąd kilku drewnianych pospolitych budtk z 
wodą sodowąj czy czrmś podobnem, które naj
zupełniej nie licują z calem otoczeniem i z po
wodzeniem mogłyby zejść 1 frontu gdzieś na 
ubocze.

Z  uznaniem również należy podnieść, ja
ko zas*ug“, komitetu, iż nie ur.czędził on kw ia
tów dis upiększenia placu wystawowego. Wproat 
wejścia rozściela się olbrzymi gazon, urządzo
ny nader gustownk i artystycznie. Z  równym 
smakiem i poczuciem artystycznem urządzono 
klomby wokoło wodotrysku i aalsze gazony 
oraz wielki klomb pomiędzy głównymi pawilo
nami przemysłu. Pośrodku tego klombu umie
szczono pierwotnie rzeźbę, która miała przed- 
str wiać uwieńczoną pracę, jednakże później 
główna figura robotnika z powodów niezależ
nych została usumęta.

Idąc za przysiadem komitetu, wfezystkic 
prawie firmy otaczają swe pawilony klombami 
1 kwietniam i.

»rorika wystawy.
—  Onegdaj przybyły do Kijowa dyrektor 

departamentu celnego rad. taj. M. Gan w to
warzystwie prezydenta mii .ta H. D jakn. a i 
i kilku przedstawicieli earządu wystawowego 
szczegółowo zwiedził terytoryum wystawy.

—  G lóane biuro wy stawy przeniesione 
zostało do Domu Ludowego św. Trójcy, gdzie 
zajęło salę wykiidową i pokoje przyległe od 
ul. Żylańskiej.

—  Roboty około urządzenia wodotrysku 
świetlnego szybko idą naprzód. Można mieć 
nadzieję, iż w dniu otwarcia wystawy wodo
trysk zostanie wykończony.

—  Csła uwaga administracyi wystawowej 
jest obecnie ześrodkowaua na doprowadzeniu 
do porządku placu wystawowego. Płac ten zo
stał jitż splantowany i w  części usypany dro
bnymi żużlami, dostarczanymi koleją. Urządza
cie klombów i gazonów już prawie zosta’o u- 
kończone. Rozpoczęto układanie szyn kolejki 
wystawowej, budowę tramwaju linowego od 
stiony ul. Sowskiej i ruchomego chodnika na 
szczyt góry Czerepanowej.

Wycieczka statkiem.
Polskie Towarzystwo Gimnastyczne urzą

dza w niedzielę d. 26 maja wycieczkę statkiem 
do Starosielja.

Udział w  wycieczce przyjmują wszystkie 
sekeye T-wa, które opracowały następujący pro
gram zabawy:

r) Zawody lekkiej atletyki, a) bieg po
cztowy 400 metr., b) skok o tyczce, r) bieg 

I aa przełaj, d) piramidki.
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2) Mktch f aotballowy.
3) Z iw od y na Dniepru: a) wyścigi na

k a Jak ach, b) wyścigi na bamburkaeh.
Oprócz zawodów sportowych urządzone 

będą 'zajmujące slupy szczęścia, tańce i t. p.
U iozuaicony program uzupełnią śpiewy 

,  Lutni*.
Ponieważ w  dniu wycieczki jest jednocze

śnie otwarcie sc-zona wioślarskiego, wiec pod
czas wycieczki wręczone zc staną żetony zwy 
cięzcom zawodów wodnych za rok ubiegły, a 
także wręczone będą żetony za wiosenne za
wody lekkiej atletyki r. b.

Program sportowy uzupełni chrzest 5 -ciu 
nowych łodzi T-w a dotychczas bez nazwy. W  
uroczystości tej przyjmą udział wszyscy ucze
stnicy wycieczki.

Ku końcowi wvcieczki spalone będą ognie 
bengalskie.

Obszerny parostatek przy dźwiękach or
kiestry wojskowej ode‘d-.e cd przystani Pul 
skiego Towarzystwa Gimnastycznego wprost u- 
Iicy Andrzejowskiej dwa razy; o g. 12-ej w po
łudnie i o g. 4-ej po poi.

Pozostałe bih-ty sprzedawane będą na 
przystani przy wejściu na statek.

Zarząd Polskiego Towarzystwa Gimna
stycznego przeznaczył dochód z wycieczki na 
powiększenie funduszu budowy przystani.

Własny miarą*.
„Podolamn® Stanowczo za p rztc ia  tw ierdze

niom ks. MauiejewiCza, że katolikom w  naszym kraju 
dzieje się k n y w d a , że księży krępuje uciążliwy 
nadzór policyjny. Zdanitm  tego organu, w yd aw a
nego kosztem ziem stwa podolskiego, właśnie pra
w osławnym , nie zao katolikom, dGe •: się krzywda

0  dow ody nic trudno...
—  „Od roku 1905 przekabacili księża kato

liccy  3(0,000 praw osław nych na katolicyzm  i osią 
gnęli ten rezultat za pomocą środków najbardziej 
nielegalnych (nie wyląCi»jąC gwałtu fizycznego)

—  „W iestnik W ileńskiego Bractwa® i „Min- 
skaje Słow o", przepełnione są opisami najbardziej 
oburzających gw ałtów , dokonywanych prze* kato
lików  nad prawosławnym .*.

O rgan podolskiego ziemstwa nie Iłórtaćzy, 
Co to za s i ł  1, cd  której nie m ogły obronić ucie
miężonego praw osław ia wszystkie roazaje broni 
Całego Cesarstwa. W  jego uproszczonym śwlato- 
topeglądzie figuruje ta pozyCya, jako „przem oc fi
zyczna".

1 trudno mu Się dziwić.
A że b y  zrozumieć, że może być Siła nietylko 

pięści lub oah.ja, lecz jakaś inni, której nawet 
p rzy  najlepszych stosunkach z policyą m e sposób 
pozyskać w  Cyrkule, trzeba m leć z nią w  żvćiu ja 
kąkolw iek Styczność, chociażby pośrednią.

Kto zaś swe Istnienie, swój oyt i dobrobyt 
zaw dzlęcia  nahajowi lnb innym tego rodzaju nartę 
dziom, temu trudno dojrzeć i w  onyCh 300,000 „o- 
derwanych* od praw osław ia Coś więcej, r i i  prze
moc fizyczn ą '.

Każdy m ierzy miarą własną.
(Z.)
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Dziś 35 (7) Grzegorza.
J utia 2Ó 8, Filipa i MereuSza W.

WtChid Uofińft •  godz, 3 m. 52
ZaeLśd tłaftta o godz. 8 m 03
Dłagośtf Sala godz. 16 aa 11

k a lM tia p z y b  H is to ry c z n y .
7  c z s r o e a  n . st-

Roku 1596. Hetman Stm islaw  Żółkiewski 
gromi kozaków Nalewajki i Łobody nad Sułą 
w pobliżu Lubniów.

—  Z politechniki. Wczo/aj w politechni
ce kijowskiej zakończyły 51» egzaminy kursowe.

Obrona projektów wyznaczona została 
na dzień 30 i 3T maja r. b. W  roku bieżącym 
na skutek starań zarządu politechniki wyzna* 
crona została obrona robót dyplomowych (do
datkowa) w jesieni, w pierwszych dniach wrze* 
ślia .

— ■ Członek honorowy. Rada profesorów
politechniki kijowskiej z powodu 70 letniego 
jubileuszu profesora K. Timirisziewa jednogło
śnie obrała go na członka honorowego poli
techniki kijowskiej.

Profesor Timiriaziew jest wybitnym przy
rodnikiem: wydał on s ie ie  dzid naukowych
z dziedziny botaniki i chemii, a praca jego 
, Życie roślin* została kilkakrotnie wydana 
i prztbżona na kilka obcych ięzyków.

—  NiPZatw}«rdZal)id uchw ały. Guberna
tor kijowski zatwierdził wrzystfcie uchw-.ly ki
jowskiej rady miejskiej z d. 10 maja r. b. z w y
jątkiem postanowienia, dotyczącego wydzierża
wienia klubowi kupieckiemu częlei ogrodu miej
skiego z zabudowaniami. Postanowienie to prze
kazane zestało do rozpatrzenia kijowskiemu gu- 
bcnuilnemu zarządowi do spraw miejskich 
i ziemskich.

—  Kachułikl w naszym, zarządzie miej 
aklm ilekroć rzecz szn  o jakichkolwiek rachun
kach 1 sprawozdaniach, zwłas-.cza dotyczących 
roDĆt więk&Kj wagi, sprawr napctyksia ogro
mne trudności i przewlekała się do nięskoć 
czoności. Po interpeljicyaęh o sprawo?drn:e 
z tobót brukowych, przyszła obecnie kolej na 
kani lizać ją  Wczoraj oto komisy* kontrolująca 
roboty kanalizacyjne zażądała od prezesa k o 
misy! kanalizacyjnej p. W  Jozefiego sprawo
zdania fin anso w eg o z robót kanalizacyjnych, 
wykonanych w okresie 19^8 — 1911 r., w szcze
gólności zsś co do robót, wykonanych przez 
irż  Htrrisa i Horodeckiego, ukończonych jesz 
cza we wrziśniu r. 1911.

Prezydent m:os*a ze swej strony wysto 
bo*” ?! do p. Joztfiego identyczne żądanie.

— Drogi wodna Ryga—Chersoń. J*k
wiadomo, miniśteistwo komumkacyi o praco w u 
je cbccnie projekt połączenia mntza B/ltyckie- 
go z Czarneoa olbrzymią drogą wodną Ryg?- 
CherBoń. Zarządzający badaniami wstępffćoii 
nul budo*.3 tej drogi iuż. Tei- tumn rozeili 
obecnie ankietę w celu poirdorznowania się o

warunkach miejscowych we wszystkich putsk 
tu eh przys. 1 ‘j drogi wodnej. Wczoraj kwestyo- 
naryusz tak1 otrzymano w kijowskim guber- 
sidnym  zarządz. z emskim.

—  Konserw atorium  kijow skie. Projekt 
przekształcenia miejscowej Cesarskiej s Łkoły 
muzycznej na kon ler^Łto^yum zostanie wkrót
ce urzeczywistniony. Już cd jesieni r. L. 
Sckoła zacznie fuakeyonować jako kcaserwato- 
ryum, dając swym słuchaczom właściwe prawa 
i odpowiednio rozszerzając progiam wykładów. 
Dotychczas zaproszono znanego kompozytora 
Giicra, prof. Kemczatowa z Moskwy i in.

Kończący konserwatorium otrzymywać 
fcęią stopień „wyzwolonego* artysty, co mię 
dzy ianemi daję żydom prawo zamieszkiwania 
ną ctJej przestrzeni Cesarstwa.

Dyektorem  będzie obecny dyrektor szko 
ły muzycznej, pref. Puchalski.

— Echa dnia .Białej® kw iatka*. W czo
raj o godzinie i-ej w nocy komisy a obrachun
kowa pod przewodnictwem p. A. Mikulina u- 
kuńczyla obliczanie pieniędzy, zebranych w dniu 
„Birłcgo kwirtka*. Obliczenie dało następują
ce rezultaty: wyjęto z puszek 19,444 kb. 70
kop , co łącznie z ofiarami, złożonemi bezpo
średnio komitetowi centralnemu (1 576 rb. 82 
kop), stanowi sumę 21,021 rb. 52 koD. W  la
tach ubiegłych otrzymane: w roku 1911 •—
22305 rb. 13 ko p , w roku 1912— 31800 r b , 
a więc rek bieżący dał o 1,263 rb. 61 kop. 
mniej, aniżeli rok 1911

Oprócz ofiar pieniężnych wyjęto z puszek 
następujące przedmioty: 2 obrączki złote, 2 o- 
brączki srebrne, 1 broszkę srebrną, 1 jireiok 
srebrny, 1 medal srebrny z nadpisem „za 
.usieidje*, 2 obrączki miedziane, 2 bilety 
na loteryę, mającą się odbyć w dniu 28-ym 
lipca r. b. na rzecz ochronki d li dzieci w Bo- 
jarce, marek stemplowych i* pocztowych na su
mę 2 rb. 23 kop. i, jak zwykłe, spero bezuar* 
teściowych, przedmiotów.

—  Z a v łe8Z4nie gazety  „Gułos Truda*.
Na mocy uchwały kijowskiej izby sądowej z 
dnia 21 maja i została zatwierdzona konfiskata 
fts 10 gaz „Golos Truda*, zarządzona 
przez kijowski komitet praaowy, camo zaś w y
dawnictwo zawieszone do czasu rozpatrzenia in 
merito, sprawy redaktora pism i w sądzie.

—  ZatyilerdZdliie taksy . Gubernator ki
jowski zatwierdził taksę dla samochodów kur
sujących w obrębie m. Kijowa. Taksa w ogól
nych zarysach przedstawia się następująco: 
w dzień za 10 minut jazdy 2 pasażerów płaci 
się 40 kop. za większą zaś ilość pasażerów 
60 kop., za każde następne 5 minut płaci się 
25 kop za 2 pasażerów i 30 kop. za większ- 
ilość pasażerów, za godz;nę jazdy lub stania 
od 2 osób pUci się 2 rub. 50 kup. za 3 osoby 
więcej— 3 ruble; w nrcy 1 pasażer za 10 mi
nut jazdy płaci 2 rub. 50 kop. za większą 
ilość osób dopłaca się 75 kop. od osoby, za 
każde następne 5 minut płaci się 25 kcp. za 
jedną osobę i 40 kop. za większa ilość osób; 
za "odzinę lazdy łub postoju w nocy płaci się 
3 rb. za jedną osobę i 3 rub. 50 kop za 
większą ilość osób, ż a  każdy pud bagaiu po
nad 3 pudy na bezpłatny przewóz których ma 
pfawo każdy pasażer, dopłaca się 20 kopiejek, 
ż a  pizewóz pasażerów z dworca kolejowego 
i przystani, z teatrów, cyrau, eyiku, (grodów 
i t. d. po przedstawieniach, koncertach i in
nych widowiskach do wymienionych wyżej 
kwot dopłaca się 40 kop. od jednej osoby 
i 50 od większej icb ilości.

—  Spraw y tr nmwajOWG. Prezydent mia
sta zwrócił się do gubernatora z prośbą
0 przedsięwzięcie środków, aby Towarzystwo 
tramwajów miejskich zastosowało się wrejzcie 
do uchwal miejsk:ej komisy: tramwajowej, w y
działu budowlanego kijowskiego zarządu guber- 
nialnego oraz do opinii ministerstwa spraw 
wewnętrznych w sprawie zastaoienia przewod
ników nap?wietrznych podziemnymi, ponieważ 
w przechrnym razie przy wykupieniu tramwa
lów miasto poniesie znaczne straty,

—  Zjazd związkowców- Ministeryum
spraw wewnętrznych udzieliło pozwolenia na 
zwołanie zjazdu wiejskich oddziałów związku 
narodu rosyjskiego.

—  Echa nadużyć na kohJ. Wczoraj sę- 
diia śledczy no spraw szczególniejszej wagi 
Purlk badał kilku urzędników zarządu kolejo- 
n g o  Pomocnik nadprokuratora senatu Kup- 

fer zakończył jut rewizyę spraw sądu okrę
gowego i wyjeżdża wkrótce do Petersburga 
gdzie złoży raport ministrowi sprawiedliwości.

—  Urlopy tygodnlotlfe. Ministe-yum ko- 
munuacyi zakomunikowało nai zelnikowi kolei 
Pcł -Zachodniej W . Schmidtowi, że od r. 1914 
wszyscy urzędnicy kolejowi z wydziału ruchu 
nie korzystający z odpoczynku niedzielnego
1 świątecznego, będą mieli raz do reku tygod
niowe urlopy oDowiązkowe.

—  Przyjazd mtaistrów- Dnia 29 maja 
przyjechać m iją do Kijowa prezes rady minis
trów W . Kckowcew, ministrowie I. Timaszew 
i N. Maklakow. Następnie po paru dniach 
przyiadą: L . Kasso, S. Ruchłow, S. Sucbomli- 
now, F. Dawydow i Gerbel.

—  Sprawa Bejlisa. Wczo.-aj odoyto się 
zebranie t. z r. aomlsyi oskarżeń kijowskiej 
izby sądowej, na którem rozpoznawano akt 
osiaiZenia w sprawie MTndla Beilisi, soorzą- 
dzony przez wiceprokuratora izby nr. Paszczen* 
kę-Rozwadowskiego.

Posiedzenie rozpoczejo s!ę o godz. 12-ej 
"w pcł, pod przewoonictwem prezesi departa
mentu karnego izby P. Kamiencewa, Obecni 
byli wszyscy członkowie zepartamentu karnego 
Vf dczble 8, oraz wiceprokuratorzy izby hr. 
Ptózczcnko-Rozwadowsiij i bar. Tizenhirusen, 
którzy z urzędu zakomunikowali zebraniu swą 
opinię w rozpoznawanej sprawie,

Refero sał sprawę członek departamentu 
L Ryżów. Po wysłuchaniu opinii wiceproku
ratorów 1 obejrzeniu dowodów rzeczowych ko
misy* pestanowda zatwierdzić akt, ktćry, jak 
wiadomo, oskarża Bejłisa o zabójstwo Andrzeja 
Jaszczyńskiego, dokonane na tle rytuainem.

Posiedzenie skończyło się o godz. 6 ej po 
południu, poczem dowody rzeczowe, opieczęto - 
wane w specyalntj pace i akta sprawy prze
niesiono z. powrotem do kasy izhy sądowej.

—  Gubsrn&tor k ijo w sk i p- Sukowkia 
wyjechał wczoraj do Kaniowa w celu dokona- 
ais rewizyi wszystkich instytucji rządowych 
w Kaniowie.

—  ŚM IERĆ B Y Ł E G O  P O LICM A JSTR A . 
Daia 23-go maja . wieczoru m zm arł w  Kijowie 
na as.me b yły  policmajster Kijow ski P. Gu 
kuwskij.

-  ST R A JK  S Z E W C Ó W . S tis 'k  szew ców  
irfya już 4 iy dzień. StrąiKUją czeladnicy i drobni 
w łaściciele warsztatów. Ż a  agiłaćyę za Strajkiem 
aresztowano wczoraj na ryuku Kalickim  dwóch 
szew ców .

—  SAM O BÓ JSTW O  V/ „D A C Z Y  K A R A W A - 
IOW SKIEJ". Dn. 23 maja paSi tch z osady „DaCza

Karawajow.-ka" spostrzegł lrżąće w  poLBżu toru 
kolejowego zw łaki m ladej dziewczyny. Niezwło 
Cznie zaalarmowano żandiru ieryę ^olejową, poćzem 
na rsipjsoc wypedku przybyły w łiu ze  śledcze, źan 
darmi i łtłum C ekawych. M iestkabcy „Daczy Ki.ra- 
w ajow śkiej“ pg obejrzeniu trupa cSwiadCzyli, iż &ą 
to zw łoki ośnsnastoletniej H eleny Balewicz, która 
nisiestkała u matki —  w dow v i nie raiała żadnego 
określonego zajęcia. Z is arią widywano Często w  
towarzystwie itudentó w pelitećh tiki ]. A  i M. 
Da. az-go maja wieczorem  widziano ją Samą 
jed ią  s p ie r a ją c ą  w  pobliżu miejsca, na kt6jev» 
znaleziono nazajutrz jtj zwłoki.

Na rrzie prtypuszcziuo, że zirarła została 
zabita lub otruta, ponieważ na głowm, rękach i uo- 
gzch znaleziono ślady jakiejś trucizny, na szyi zaś 
smee. Z w łoki odesłano do prosektoryum i rozpo 
&  ęto energiczne pos tuklwania domniemanych Spraw
ców  zbredni. Sędzia śledczy 15 rew iru zbadał 
wczoraj studentów politechniki ]. A. i M , mMkę 
zmarłej i koleżankę jej M. T a ostatnia w ręczyła 
Sędziemu śledczemu list, napisany ptzez denatkę 
w  przeddzień katastrofy, wyjaśniający ost; teCzme 
zagadkową dotychczas sprawę. L a t  adj,usowaay 
je !t do niejakiego Sz , prłi.iąCe.jo służbę wojskową 
w Pptaiiorće ss per ów. W  liście ty a  zmurła w  czu
łych i rzew nych słow teh  żegna się zc swym  uko 
cnanyat I oświadcza, że po: tauowiła odeorać sobie 
życie. W  dalszyta ciągu listu czyni gorzkie w y 
rzuty matce, mór* ma kochanka i chce w ypędzić 
ją z domu. W arunki żyćia spraw iły, iż Czuje aię 
obecnie niepotrzebną i dlatego ma zamiar otriić się 
zyatkicm  potasu. Do Jistu zmarła dołączyła kilka 
fotogr.f i. ,

WobeC tego upada przypuszezenfe, iż zsssarła 
stała się o fiirą  zorodni.

—  W  S P R A W IE  ZAM ACH U  SAM O BÓJCZE
GO LU CH . D Z A S Z Y  Duchowny D żaszi, który, jak 
t/iłaliśmy przed paru dniami, usiłował odebrać śo 
bię życie, idaniem  ickarzy, znajduje Się na drodze 
do wyzdrowienia. Spraw * DżaSiy, lotyęząCa wyłu
dzenia znacznej gotówki od mieszkanki Lucka 
p- Grigorowicz, przekazana została sędziemu śłeć 
czemu. Okazuje się, iż Dżasza ma na sumieniu 
i inną aferę, ofiarą której padła n au etycielk i Sz. 
7 a 1e! pieniądze D. kupił na własne imię srliCTar- 
nię przy ul. M.-Błagowieszczeńskiej Nś 89. Decho- 
w r y  D. był Człowiekiem ogromnie tow arzysaia , 
opowiadającym dowcipne dykteryjki i według słów  
iego był n iw et „driałr.czem poMtyćznym® na Kau- 
Kazie, skąd ztStał deportow ały po i bójstwie eg- 
zarehy Gruzyi. Opowiadał on również o jakiejś 
mityCii.ej posiadłości ziemskiej w  Mińszczyźnie, 
którą miał nabyć za 20 tyS. rb.

Dalsze śledztwo w  Sprawie działalności D.
1 j-g o  kompanionów niewątpliwie obfitować będzie 
w mnóstwo ciekaw ych szczegółów.

—  D R A M A T . W czoraj z rana w  fabryce ty 
toniu T-w a akcyjnego „Salomon Kohcn i br. KoLen® 
przy B ulw arze Bibikowskim  Ni 74 —  76 rozegrał 
się dram r, ofia ą k.órego ppdła młoda rob tęlca 
klarya Kapłun, Strzelił do niej jej mąż, w chw ili 
gdy schodzili z 4-go piętra gdzie się mieści kanee- 
ntryą, poCzem Czterokrotni* strzelał do siebie. Ka- 
płunowa padła trupem n.> miejscu, spraw cę zaś 
zamachu w  Stani** bem adziejnym  Pogotowie odwio
dło do szpitala. Pobudki drauatu  mc Są ustalone, 
jak Sądzą, chorobliwa zazdrość pchnęła K. do roz
paczliw ego kroku.

W b rew  wszelkim  pogłoskom F. Kapłun do 
Wczorajszego w ieczora pozostawał przy życiu i ja 
ko zabójca swej żony z rozporządzenia Sędziego 
śledczego został aresztowany i około łóżka chorego 
dyżuruje stójkowy.

M otywy dramatu pozos.ają n iew yśw ktlone. 
Znajomi K. przypuszczają, iż był on zazdrosny o 
żonę i że na tym właśnie gruncie dokonana została 
zbrodnia.

—  O F IA R Y  DNIEPRU. W  pobliżu orzySiani 
przew róciła s ię . łódka, w której znajdowało Się
2 Studentów i 3 gimnazistki. Na szczęście m aryna
rzom zs Stacyi ratunkowej udało się wszystkich 
w yr z to zać.

W  pobliżi? w ododagu rządowego utonsi pod
czas kąpieli żołnierz Ł ytkw , a w  oobliżu “ tostu ko
lejowego —  młody człow iek D. W ołykow .

N aprzeciwko otwartych . a . , a  Sr utonął ką 
p.ąc Się w Mczn-tro tow arzystw ie jakiś jułody czid 
wiek. Po katastrofie towarzysze topielca prędko 
ulotnili Się nie zawiadom iwszy nawet adminłstrafyi 
dnieprowsarej o nazwisku denata.

Na lew em  brzegu D nicpiu utonął 24-letni 
Okonnyj.

- -  W Y P A D E K  Z  TRU PEM  D Z IE C K A . 
W  domu Na 75 przy Bul. Bibikowskim  u niejakiej 
M. P enzinow ij z uacJo 4-miesięCzne dziecko. Matka 
p o ło ży li trupa na Stole na poduszćze i około nie
boszczyk- zapaliła śm eCę, n !  ?i. zaś w yszła  z do- 
z* u w  Celu dąlszyćh p-zygotowań do * pogrzebu. 
W  ezrsie nieobecności P er  “ i nowej św ieca rię do 
paliła i od niej zapaliła się pnduszka i ubranka 
dziecka. Gdy matka w róciła, trup dziecka b ył już 
cały  w  ogniu. ,

—  7 A F A Ł S Z E R S T W O . W czoraj kijowski 
sąd okręgow y z udziałem sędziów  p rzysięg ach  
rozpf zr>Łi"ał spraw ę uHadnika letniski1 Niemi* Si a- 
jew o H. Bondarcnki, oskarż m ego o sfałszow arie 
na W ikslu 1,000 rublowym  nodpisu w łaściciela ki- 
nemaio jrafu, Łnlew sl.iego.

Pę?ypjęgli uznali go w Lnyn. z awzględnie- 
niem okoliczności łi^odzrięyoh i prosili o zaliczenie 
mu wiezienia prewencyjnego.

Sąd skuzał Bondarea ę na 5 uiesiąCe więzie
nia z pozbawieniem  niektórych .praw i przy w ilcó w .

—  N IEFO RTU N N Y SK O K . Onegdaj na ul. 
W łodzim ierskiej student M. Szcinfeld w yskoczył 
z tramwaju taK niefortunnie, iż uległ złari iniu pra
wej ręki. Poszkodowanemu udzitlono poctoCy le 
karskiej.

— N G Ż O W N IC T W O . Onegdaj na plaću 
Aleksandrowskim  jskiś chuligan ranił nożem w  
szyję A . Petrenkę.

Na ul. K iryłow skiej podczas bójki rariono 
nużem I. JurCzenkę.

Poszkodowanym  udzielono pom ocy lekarskiej.
—  P O Ż A R . Z  powodu nieostrożnego nbćho 

dzenia Się z o«niem « szCzął się poż»r w domu 
E& 39 przy W .-W asylkow skiej. Og'eń stłumiono 
prędko.

—  ZAGINION A D Z IE W C Z Y N K A . Onegdaj 
zginęła, bawiąca się na rógr Puazk.ńskiej i Kara- 
■vBjowskiej, 3-letnia Mania, córka służą c e r  o w  ła 
źniach taraw ajow śkich M ickeism a —  E. C zire w a  
D ziewczynka pełna brunetkaj ubrana była w jasksa- 
wą Sukienkę, biały fartuszek i żółte buciki.

—  Z A M A C fł Y SA M O BÓ jC ZE. P rzy M.-Bła- 
gowieśzCżeńskiej Nś 113 ' usiłow ała odebrać śobłe 
życie Służąca B ro n is ła w a  K .

- Na ul. W .-W asylkow skicj zażył trncizny pod
chmielony Jan I.

W  obu w ypadkach pom ocy udzieliło P ogo
towie.

— Z W Ł O K I D ZIE CK A, Onegdaj w  pobliżu 
b. parku „Ermiiage.® jedna z ks piąćych się kobiet 
w yciągnęła z Dniepru zwłoki m iesięcznego ch łop
czyk i .

—  K R A D Z IE Ż E . Ubiegłej nody na rogu Ku- 
driaw skiej i L w o w sk ie j okradziono ptzez otwarte 
okno mieszkanie urzędnika Rudenki.

P rzy  ul. T u rgłcn:owsklej &  63 Służąca Nau- 
r»i?k w raz ze sw ym  przyjacielem  okradła w  nocy 
mieszkanie sw ych chlebodaw ców  Lcraow yćh na 
260 rubli.

— N IE SZ C Z Ę ŚLIW E  W Y P A D K L  Na tery- 
totyum  w ystaw y spadł z rusztow aiia SiJńie się 
pntłukł robotnik Bez^arertoyj. A nalogiczny w y p a 
dek miał w iejsce orzy  M. W asylko vski“:j,Ns wj z ro 
botnikiem Szupłrow em . Gbu poszkodowanych Po
gotowie odwia :ło do Szpitala.

Na ul W łodzim ierskiej w  domu Nś 37 ober 
w ał się kaw ał g.;ym tu i spadł na przechodzącą słu 
żącą Pinewę, która doznała znacznych ODrażea. Pó- 
S. wankowaną ntusiat. . odw ieźć do szpiti la,

Na zjeidzie Nikol skin. konie przewożącego 
m eble włościanina Seniczenki przestraszywszy się 
z a d ę ły  ponosić. Siedzący na furmance 9 letni syn 
woźnicy w ypadł na bruk i silnie się potłukł... O pa
trzyło g j  Pojotow ie.

td  g. ą-ej witiCz. 
i  » g. 9 ej w tcct

S  J r# temper. p«w iclrza w  ™ ,f g d»Wy . a „6 
Najniższa . . . . . 13 ą
Pf-ee-ętna łr  -ipęr. pew . w  Ciąg* dnby , 187
W iel«t. prze 1, teaip. paw . w  Ciągu doby . i8,o

Ogólny start pogody w Rt>zyi europej
skiej x rau« n* pj-iatawis telcgram j głównego 
□ b se-sratozyu m  fizycaaegu :

O pady notowano w  centrum, na wschodzie 
i nB'ejso_mi na półpocnyta zachodnie Rosył Furo 
pejskiej. Tentperstuh* niższa od normalnej w ceh- 
* iu .ł, ną półn -wschodzie i tu wschodzie, wyższa 
od norio ia!u**j w  pozoś ałej RnSyi.

P jg o d a  przewidywana na d. 25 maja: Chłod
niej na skrajnym południowo-wschodzie, un iarko- 
wane Ciepło na wschodzie R.osyi Europejrkiej, Cłep 
lej w  centrum i na nóinocbyin wschodzie, Ciepło 
w  pozostałej Rosyi. Spodziewane są iteszcze m iej
scami w e wszystkich rejonach oprócz Centrum 
i części zachodniej, połudn.-wschodu i wschodu.

Z fra ir tt i

Operetka petersburska.

Jutro trupa p. few cin o w a  daje po raz pierw 
szy wesołą i-iperetkę Gilberta p t. ,Cnotliwa Zu 
ząnna" z p, Pofopcziną i Grekowem  w  rolach g łó 
wnych.

W krótce ma być wznowiona, melodyjna ope
retka ótrausśt p t. „Noć w  W enećyi". R eżyse.ya 
zapowi-tda wspaniałą w ystaw ę i nowe dekeraeye.

dc '( ijo w a ;
H otel Uontińtnia:: pp, K. Klingenbcrg, W’ 

Bereus; M. Bereus; A NiczKe; P. Arens; R. Bur- 
mas; J. Krauih-jfęr; J. ks Szachowskoj' W . Tew s; 
Ć). Tew s; L, K oL iow ika; S. Troicki; J. Biełak.o w  
W . Bielakowa; ) Źercbćow ; S. Kohn- M. Ritter; 
M. BaChmutow; Ii. Kir!sjewa; A . Sućnaczewa; A, 
Pr« n; T . Duracz; M. W lnaw er; W  W iszniewski; S. 
W ołosowski.

Grand-.HCtsł: pp. F. Bałndu-; E. Rajs; J Fn 
denburg; D. Eadcnburg; 3 . Makiejew.

•Jotel b r m e o is  pp W  M»sowski; T . Mikul
ski; A . Daitan; G. Bobenh.Mni; E. W ieliczko; Ch. 
W tlte; B G oidzirłkow skl; A . Izdebski; K. Kiślański; 
K . Michniewski; S. Plcw ako; R Studehtkowski; W . 
v. Silwi rn^Im; A, Helwich; H. H dw ich; K. Dc 
brzański; W . Ifuadonowicz; P. 11 eczvcki; S. Saw- 

rin; J. Ta*arin; K. Jerarain; S. CholenLe^g; M. 
Kreczm ar; G. Rauseh; A . Cym trow s^a; Ul Kun; 
W . W iesiołowski; P. Piet-ow; J. Krajewska; W. Mi- 
szewski; M. Krotow; M. Marc-enko.

Hotel ErmUage. pp T . Sm iutow: B. Kara
czan; W . Oćhotm; W , Istakow; K. Czernysz; W . 
Korenićw; Cz. Chrzanowski; M. D ziubkw ski; J. M«- 
tusewiCz, M. Benstein; M. Isajew; J M akarew!cz-, K. 
Burzyński.

H o łtl B ła d y r ‘ uhi". pp. J. Mamwitaw; M. Sie- 
mętp Skj; P. P łaksitki; E Bańkowski; S. Kwinto; 
W . vVaidr*ao; B. Piotrowski; J. Cnaritc-.ow:’ L. 
Kondyb": J Zankie *»icz: J. Satranow; A . Simiricn- 
ko; W . W assił; C Borziak; W . Sawicki; M. Kar- 
nlenko; O, Sokotui r, B. Dziaki uwlCz; F. Bujakowski; 
R. Liwski; K. Bieliński; K. K'im owa; A . W aldmai

Hotel Praga. np. E. ZUrof.'{ T- Porisienko; 
J. KosakiewiCż; 1. Skryński; M. Gfigorjew *; E. L e 
wicka; T . Lew icki; A. HołubićKa; M. Ram-mow; 
W . Litwinieako; D. DjakonCzut; J. Kasinowa; S. Ki- 
parisowa; M. er-Simomenć; W . Sztepan; H. Chu- 
dabaażewa;< W . TunCzcutp; M. ProroCzenko; A , 
Zbikowska; J. Posławska; J Swiridenko: M. T w icr- 
dor 'ska; P. Pedaszewa; W . Pereleszyn; D. Korabow; 
N. Jikowkiii*,

Hotel Uniier*ah  po P. Braker; L. Chomu- 
tow; A . Pitc-Pomatnafiki; F. Dragomirećki.

Prita.sUH$Ul'. p. T , Faszpwicz; T . Rakowski; 
T . Rokossowski; S. Gudonaski; W . Kuzik;A  Bratce- 
wa; P. Szyszkow ; D. BuiabaSz: J. Frenkel; fil! Tesz- 
pel; P. Jcszpa; T . Lubrzyńslu; M. Lew ków ; A 
Edrns; I. L iw siyC, I. KaSman E. KranC; N. Szejnin; 
M. Ost rowska; T . Perelraan; O. M aderska; R. Sza- 
piro; D. Bart.

Hotel Rospa: pp. W . S zyn an ovsk i; 3 . Der- 
gacz; £. Dunła; P. Jefirnowa; O. Madisowa; M. Go- 
riarnowk; L. Enuatski, A  Ż a_sk;; E. Kramarienko; 
O. F ilim m ow a; M. Psariew; W . Kamluk; W . Misz- 
kiewicz; L. Paw łów .

Z E  S F O H T U .

Y/yśbigi cyk listów  i m otocyklistów.

W e Czwart-k na „Roiu Sportowrip* odbyły 
się w y ś c g i cyklistów. Skutkiem ładnej Dogody 
publiczności zebrało się sporo W yścigi dały ta  
stępujące rezultaty:

W  P r z e d b i e g u  I — z 4 uczestników p zy- 
chodzi do mety r-szy p. G rorgitw , a i p. W o- 
łodin.

W p r z e d b i e g u I I :  Do mety przychodzi 
pierw szy p. Buła. 1w.

W  " r z e d h i e ą u  I I I :  i-szy p. Leonidow, 
2 głm p. Lerrur; w y co fił się p. Szedrl.

W  Seryi a iej przedbiegów zw yciężył p. Ma
homet,

P. P aw łów  w  tym biegu przez Cały Czas 
trzyma się na czele, lecz w  oststnieo 1 ( krążeniu 
unija go p. ICamarski a następr1" i p. Aleksandrów.

V  w y ś c i g :  i-szy p. RumianCew, a gi p. 
W iunow.

W  V I  w y ś i i g u  rozgryw a się Mł.tch rc- 
w a r _ pomiędzy p, Nowickim .  n. Dikierh. Pow yższy 
w yścig jts t to c l o u  czw artkow ych w yścigów  
W śród publiczności i sportowcó w w. cisie zacieka
wienie. Dystans— 3 okrążenia toru. Z c  startu pier
w szy idzie p. Dik, p NowicM tuż za nim rozw ija
jąc maksymjuną szybkość. Na połowie okrążenia 
przed finisihem  o. Nowicki mija orzcciwniFą. 
W fzySćy byli pewni, że p. Nowicki będzie pierw  
szy, lecz taż p-zed fmischem p. Dik łaanym  rzu
tem wym ija p. Nowickiego i przychodzi pierw szy 
do mety.

W y ś ć i g  V I  I— Finał przedbiegów. Z w y cię
żył p. GLorgięw.

W y j C ^ g  V I I I  w yścig  mctocuklistów: i-szy 
p. DÓDrząirgki, a gi p. Mejer i 3 ci p. Kozuro.

W  I X - y  tą w y ś c i g u :  i-szy p. RoChć, a gi 
p. Siućzylejew .

D o  w y ś c i g u  X stanęli: pp. Dik, Rumian- 
ftew i W iunow. Po zw ycięstw ie p. Dika nad p. 
Nowickim nie było wątpliwości, iż p. Dik przyjdzie 
p ierw szy—tak też Się stuło: 1 Szy p. Dik, 2. gi p. 
Rumiancew.

X I  —  w y ś c i g  s t a r t e r ó w  i-szy p. No 
wieki, a gi p. Kanarski i 3-ci p. Leonidow (a).

Jutro na „Polu sportowem' odbędzie się 
^święto sportowe®. Początek c godz. 4-ej po po
łudniu.

J. S.

T

B iu łstyn  k ijo w sk ie j ? tac> i m etso ra icg iozbd j.

f  nia 34 maja <6 czerwca) 1913.
r - 1 B> * C 9

4 irstaa pa pal wieha.

paw . w edł. Cel*. 16 3 22,3 i 75
Barsm ctr przy ( 0 w  mm. 747,4 7480 748.4
Sł*p. wiłjctneiści w  pr*ć. 6t 41 58
Kie* iszybk. wiatru («oun.l r ó la Z , PólnZ- 1’ółnM ,

bia.T, w edł, i j  Mapn, ayst. 8 5 5
(l«ść s p a d iw  w mm. — — --

KirnrSka e^.iomiGZim.
Rynki zbożowe. W  ciągu ubiegłego tygodnia 

n « rynkach zbożowych ns szego kraju panowało w  
daLszym Cłągu usposobienie spokojne i małcCzynne; 
wobec pom yślnego stanu ras!ew 6w  i spoć ziewać ę- 
go dobrego urodzaju sprzedaw cy Skłonniejsi Są do 
ustępstw; { etny zdradzają tendency«5 zniżkową, o 
tran 'akoyach prawie nie słychać, ponieważ nawet 
w ł aSciciel“  m łynów, którzy byli dotychczas jedyny
mi niemal nabywcam i, wstrz"m ują się od znp^zniej- 
śżych zakupów w  nadziei na zniżkę cen, zj chw ilą 
gdy na rynku znaj'dzie się zboże nowego u ro
dzaju.

Obecnie Ceny pszenicy ozimej na stacyaeh 
kolei Południowo Zachodnich nie przekraczają 1 rb. 
io  kpp., L anko s.acya Kijfiw do 1 rb. i*  kop., z 
żytem, usposobienie i Cnny słabsze, w obec znz Czne- 
gb Stosunkowo za o fiaro w a n i i irik u  rnpoirzebr»wv 
nla; na stacyaCb kolei Południowo-Zachodnich żyto 
folwarczne 78 -8 3  kop., franku stacya K ijów  8u— 82 
kop, Z  owsem  było usposobienie siałe, w zaofiaro
waniu towaru niewiele; uwie3 folw arczny r » Stv- 
cj_ ćh  kolei Pm .-Z ich. do *15 kota,, włościański 75 
— 80 kop , franko stacya Kijów 80— 90 kop. Z  jęcz
mieniem, kuku: ydzą : proseut bez zwiani/; usp« =.0 . 
niesie z tem zbożami pozostaje mzł^Czynne, lecz 
Cei y utrzymują się aa stałyns pozloraie. Z  groch k- 
mi panowało nadal usposobienie bezczynne; n .ece: 
słabiej było z m-kiem i siemieniem luicnem.

Z e  zbożem przyszłego urodzaju rów oież pa
nowało w  ciągu tygodnia usposobienie bezczynne;
0 tranzakcyccn wógćle nie by?o słychać, z wyjat- 
kieta tranzakcyi na jroch przyszłego urodzaju, klu 
rc przytaczamy: p. Grębocki śpi zenał ąoo w orgó w  
zielonego grochu „rychlik® i „Wiktoryi® po 84 Ł >p, 
w  folwarku na miejscu (d^sti va na stn<*wfi T aln e 
*10 4 kop); Br. Jencz —  50 dziesięcin „rychliku® po 
83 kop, i  i d o  dzies. b i a ł e g o  „vVikto.-ya“ po 8 8  kop, 
z dosiast-ą do stacyi Serdiukowka i Rajgród

W  portach pul a dniowych usposobienie mało 
czynne i m ało ożywione: zapotrzebowanie z zagra
nicy nader ślabt, tranzakc u noł owano w  cingu ty
godnia bardzo niewiele. W  szczegół-ości w  Odeśle 
Usposobienie ze wszystkleaai zbożami nader olpi.łe, 
zażądat na w yw óz ża gi anicę n k b y ło  weaie; ceay, 
notowane w  , iagu tygodnia: pszenica ozima 1 rb. 
S k o p — 1 rb. jf>V3 kŁV, ulita 1 rb 6 koP- -  1 rŁ- 
18 kop., jęczm ień »* pas :ę i kaSze ‘/,-proC. 8ó8/l-- 
Ś3 hoti,, kukurydza 7 U 'a kop V.’ M ikołajowie uspo 
dobienfe z j rodukLamł bó: owyhii słabe, z wyjąt. 
kicm jęczmienia, na który byłe pewne zapotrzebo- 
w -u ie  za g.anlcę: Ceny— girka uika 1 rb. 13 kop —
1 rb. 15 kop,, żyto Co k op , jęczm ień 83'/! nop. —  
85 kap.

 ̂ —  Tow. akc. „Warrant®. W  tych dniach od
było się ogólne zebranie roczne akc. Tow . składów 
rów. „Wariant® w  Lodzi. Przew odniczył p. Juljuśz 
baron Heinzel.

Sprawozdanie za ubiegły rok operacyjny v/y 
kazuje, Ze działalność tow. była  pom yś,nicjl2q. niż 
w  latach poprzednich. Bilans zamknięto sumą 
3,601,853 rh 6 'kóp. K&pńał zakładow y stanowi 
975.000 (3,900 akćy, po 250 rb.), kapitał amortyza 
cyjny 117,688 rubli, kast przezorności pracow ników  
11,851 rb.

Z  zysku, 41,895 rb. postanowiono odpisać na 
straty 30,/ 00 rb., pozostałość postanowiono odpisać 
u# rok 1913 Budżet w ydatków  na rok bieżący z»- 
t wierdzon i w  '.umie 70,550 ra. Pośtanówicno w y
jednać w  ministerstwie zmianę nazwy T ow .-n a 
„Łódzkie nkcyjre towarzystwo warantowu-zaliczko- 
we®. Do zaiządu ną miejsce ustępującego p. J. 
Helnzla, p. S. JaroCińsfrngo wybrani zostali: p. J. 
He’nzel (ponownie) i A d olf Donane

N o w y  ś r o d e k  p r z e c i w k o  

zarazie agrestowej.
Jak wiadomo, zaraza agresfu spowodowa* 

rra przez »rzyoek „?pbaerotheca mors uvae* 
ak s ą rozpowszechniła, że nie znaj Jziemy w 

krzju uaszym nlantacyi Łgreslowej wolnej od 
gjrzybKa. W  walce z grzybkiem wyDróDowano 
ijajrozmritszc środki: przesadzano krzewy zara
żone z obcięciem pędów i przycięciem korzeni, 
mocno unaważano plantacye agrestowe, obsy
pywano je wapnem i popiołem, opry«k:wp- 
ro  cieczą bordoską i ianemi fungisydami i po- 
lisu’f'idami

Systematyczną walkę ze Bpherothecą pro
wadzili Bpecyabści departamentu rolnicrwa, lecz, 
-ieBtejĘn, radyktlnegc środka wynaleźć cię me 
udalof Jednocześnie w handlu ukazały się 
najrozmaitsze patentowane środki, jakoby zabi
jające spbacrothecę. Reklama byłą obiecująca, 
ale, w rezultacie, korzyści przyniosła tylko je
dnej stronie t. j. reklamującym owe prepa
raty.

Dziś mamy do zanotowania nowy środek 
od razwą „Mori is®, wynaleziony przez p. 
rjarkoaiczenko w Rostowie nad Donem, .-.for- 

tui* był wypróbowany przez agronoB^i ja Jcr- 
szowa pod Carskim S.nłem, gdzie spbi erotheca 
ogarnęła wsr/słkie plant",cyc agiestu, bardzp 
tu obszerne. Znakomite wyniki tych prób 
stwierdza znany pomołog N. Kiczanoyc 1 łut 
„Mortusa* dajp się rta 7 wiader wody i pły
nem tym opryskuje się porażane krzewy 4 — 5 
razy w odstępach tygodaiowyeta. Ponirwjij w 
częsct składowe „Mortusa* wchodzą środti tru
jące, to opryskiwać należy parę razy przed 
zawiązaniem owoców, a następnie 2 — 3 razy 
po zbiorze takowych.

Ponieważ „M ortjs* zastosowany został 
irztz p. Jirszow t już po uskutecznieniu pró* 
bowania wszystkich zn snych fungisydów 1 dał 
bardzo dobre wyniki, to zwracając na ten no
wy środek uwagę zainteresowanych, do prób 
z nim zachęcim. Zc swej strony, po przepro
wadzeniu prób, o rezultatach takowych napisać 
uh  omirszfcam.

Wkdys?a*F Jankowski.

0 4  'w ę o n & m tó u  w laonyik i J g m q (i JPi-

K dnfarpncya am b asad o ró w .
Londyn (AP). W edług 'n ‘orinacyi agen- 

ęyi Reut ra wczorajsza konfereneya ambasado* 
rć w trwała dwie i poł godziny Prawdopodo- 
jiiiie w kwestyi granicy albafukiej nastąpi kom- 
prom'3 pomiędzy projektem wloakiia i greckim. 
Kwestya wysp Egejśkicti zosUnir rozstrzygnię
ta w spos łb następujący: większość wysp
otrzyma G recja, wyspę Tar03 zaś— Bułgarya;
2) wyspy leżące u wejścia dc Dardanelow po- 
zostahą tureckicnd. Grficya zobowiąże jję hie 
robić z wyro użytku s tr a t-gicznego. W yspy 
okupowane p r r z  Włochy bęaą oddane Turc/i 
po wykonaniu wszystkich zobowiązań wskazś- 
flych przez traktut wlcsk 3 turecki, poczem pra- 
« oc jedob i i ; mocnrstwom uda się uzyskać od 
Turcyi oddanie tych wysp Grecyi. Następne 
posiedzenie konlereacyi odbędzie się w ponie
działek.

0 reformy w Anatolii.
Kor.Stafttynop*)l (AP). W ćdług inform*- 

ej i prasy, poSeł angielski zażądał od Porty 1 oz- 
puaztzenia fcawaieryi kuidzfciej przeszkadzającej 
wprowadzeniu reform w Anatolii.

Turcya a NSsmcy.
Konstantynopol (HP). Onrgdaj wyjechał 

pierwszy szambelan sułtana z misyą specyalną 
do cesarza niemieckiego.

Pcbór rekruta.
Atany (AP). Fow oiani zostali Jo szere

gów rrkruci 1913 roku.

Optymizm.
Saloniki (AP). Nastrój kół politycznych 

i wojskowych st*je się bardziej u pty mi
styczny.

Koiifcretncya finansowa.
PdryŹ (AP). Kom isja finansowa ma się 

podzielić iri czteiy podkomisye do spraw od- 
azkodowania wojennego, podziału dl igu tureckie
go , koncesji i środków  dla wypłaty odszko
dowania.
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Paryż i.AP) W  ministerstwie S|u«v za
granicznych, pod przewodnictwem Pchora, roz
poczęły się posiedzeń!:. komisyi f aaasuwej w 
śpiewach bałkańskich. Witając delegatów w 
imieaiu rcądj, Picfcon rzeki: .S ytu acja, jaka
się w ytw orzyć pod wpływem wypadków osta 
tnich miesięcy, za ewal* do rozpatizenia prze 
dewszystkiem kweslyi terytoryainych i polity 
czoycb, inte/esująrych jednocześnie państwa 
bałkańskie i Europę, potem zaś do zajęcia się 
grającemi tak ważną rolę w stosunkach mię- 
dzyna rdowych kweatyami ekonotciezaemi 
znalezieniem dla nich rozwiązania, bez którego 
pokój nie byłby owocny. Komisy* zwołana w 
lyoi celu składa się, prócz przed»uw'cieii 
państw, którzy podpisali pokój, z delegatów 
mocarstw, posiadających odda«na interesy eko
nomiczne w cesarstwie otouiońskiem i na poł- 
v yspie bałkańskim11. Pichon ma nadzieję, ii 
w ten sposób łatwiej pogodzić poszanowanie 
do nabytych praw z zachowaniem gwarancyi 
p awnych’ oraz materyainym rożwoiem państw 
wojujących. Niezależnie od tego lub innego 
rezultatu wejny, nakłada ona z*wjze obowiąz 
ki, spełnienie których powinno być zapewnione; 
zŁ lreim yć o ile możności zodos lązania i okre
ślić onowiązki państw, które pcdpi»a)y pokój, 
oto podwójne zadanie komisyi. Skład fcomi- 
s/i jest rękojmia sprawiedliwego i bezstronne
go spełnienia zadania. Najstarszy z radców 
ambasad, radca ambasady niemieckiej baron 
von Laufce, dziękował w imieniu delegatów 
i zaproponował wybrać r.a honorowego preze 
»a kom s ,i  — Pichona, na rzeczywistego zaś— de
legata francuskiego— Msrgen. Propozycyr przy- 
j< ta z st.ła  jednrgłoSo;e. Delegat turecki Ila  
1-brj wyraził rządowi francuskiemu wdzięczność 

za przyjęcie i powiedział, i ł  Turcy*, chcąc pę- 
d zć  dali j na równ- z inrtetni mocarstwami ży
wot godny jej hiśtoryi, któiyby mógł zabezpie
czyć jej spokojny ro z*ó j,m a  nadzieje, na przy
chylne poparcie ze strony mocarstw. W imieniu 
sprzymierzeńców dziękował Y/esnicz. orzyczem 
oświadczył, iż sprzymierzeńcy walczyli d‘a oswo
bodzenia narodów chrześciiańskich i zdobyć, a 
na nowo slraęonyctt terytoiów oraz, iż posra 
nowanje traw  innych nerodow uważane jest 
przez wielu za najtrwalszą podstawę Stosun
ków międzynarodowych.

Pierwsze posiedzenie wyzn.ozone zostało 
na d 9 czerwca.

Stosunki pomiądzy sprzymbjzeńctinl.
Ateny (AP). Donoszą urzęduwnte o po

rozumieniu pomiędzy rząu mi —  greckim i buł
garskim w sprawie pas* neutralnego pomię
dzy obi. om armiami w celu uniknięciu starć. 
Pas ów  nie będzie wzięty pod uwagę przy o- 
sUteoznem wyznaczeniu granicy gretko-bulgar- 
skiej.

Saloniki (A?) Den.arkacyjna linia grec- 
ko-bułgnrska przepiowadzona została zgodnie 
z i-torn . dysloicacyą obecną wojsk greckich i 
bułgarskich.

Bistogród (AP). pobliżu Ipeku oddział 
bułgarski pr-eszedl na praw y brzeg Bregalaicy. 
Wskutek nalegań władz s;rbski< h, bułgarzy co
fnęli się z zajętej placówki.

Stlidłi£ CAPj Odbył «:ę wiec protesta
cyjny przeciwko włączeniu O.iameryi do Gre 
cyi. Uczestnicy wiecu u ządzili manifcstacyę 
przed gmacneir konsulatu, wydając okrzyki, iż 
bęoą bronni Cziamervi do ortatniej kropli
krwi."

Konferencya premlerów-

BlsłogrÓd (AP). Gazeta „Pohtika* dono
si, iż rząd serbski rtproponował prezesom mi 
nistrów zjechać sie 26 maja w Salonikach.
G recja  i Czarnogóra już się zgodziły.

Bialogrdd (Wł.). W e wtorek odbędzie się 
w Salonikach zjazd prezesów miuetró » państw 
bałkańskich. W  razie nie dojścia do porozu
mienia, następny zjazd odbędzie się w Peters
burgu.

DenioblUzacy*.

Konstantynopcl (W ł). Demobilizacya tur- 
ków na I:nii czataldżyjskiej rozpocznie się w 
ciągu dni najblizsiych. <

Spraw y albańskie

C t t jn a  (AP). Generał Wukoticz przyjął 
d-'pulacyę plemienia choii, żądającą przyłącze
nia do Czarnogóry. Prezes ministrów odrzekł, 
iż kwestya albańska znajduje się w ręku wiel
kich mocarstw.

SkfFftijb (AP). Z  Durązzo donoszą, ii  po
śród alb.ńczjkcrw powstała tożuica zdań z po
wodu zatwierdzenia flagi narodowej koloru 
czarnego i czerwonego,

Różne-

B ałogrud (AP). Wzbroniono na przeciąg 
i-go roku debit i- Serbii gazety ausłryackxcj 
,Neue Freie Presie*.

2rft» (W i) Władze greckie uwięziły kil
kuset bulgaiów macedońskich i wywiozły leń 
na okrętach do Grecyi

Lwidyn (W ł) W  sobotę król wydał o- 
nm.d na cześć delegatów konferencyi polco- 
jowej.

Projekt centrum.
Ber in (AP) Posłowie centrum złożyli par

lamentarnej komisyi budżetowej projekt opo- 
dz kow ana na cele wojskowe cudzoziemców 
dłużej niż rok w Niemczech przebywający!li 
Sekretarz stanu protestował twierdząc, iż ryłko 
długoletni pobyt w Niemczech w ceiach zarob
kowych wkłada na cudzoziemców obowiąztk 
płacenia podatków wojskowych. Komisy* przy 
cbyLIa się do zdania sekretarza stanu.

Stosunki japonsKo-amerykafiskis-

Waszyngton (AP.) Poseł japoski wręczył 
nieposiadający zresztą cechy ultimatum protest 
przeciw autijapońskiemu ustawodawstwu kalifor
nijskiemu. Możliwość dalszych periraktscyi 
nie jest wyUczona.

Dymlsya Lukscsa.
lódcn (AP.) Cesarz przyjął dynusyę 

węgierskiego prętoje Luk icsa, polecając mu 
dalsze pemien-L urzędu per interim.

K atastrofy  k o ijo n re .

Homtl (AP). Między stacjam i Nowosifcłi- 
cs i ZiabrowLa— 18 wagonów towarowych, któ
re się od pociągu oderwały, wpadły nu po- 
c.ag pośpieszny. Lokomotyw* i 9 w g ó -  
nów, rozbite. 4-ch epasaźerów ranny lekko, 
5 >— ciężko.

Z ruchd kobiecego.

Zsgrząb (AP), Chorwackie związki kobiet 
i rześkie k biece organizseye postanowiły me 
hr*ć udz-ału w międzynarodowym kongresie 
kobiet w B idapeszcie, wobec odmowy referatu 
Słowakom.

Sprawa Redlą.
Wledsń (AP). ,Korrespondenz Bjreau* 

stanowczo obala prgłoski jakoby rosyjski kon
sul w Pradze nriał bj ć zamieszany w sprawie, 
Redlą.

Wledgft fA°.) Minister obrony krajowej 
Gecrg/i podczas przemówienia w sprawie Redlą 
oś»j*d:zjł,- jż R tdl w czasie h>dsnia zeznał, 
jakoby porozumiewał się z osoba, kapującą 
u niego wiadomości, zapomocą umówionego 
pism*, osobiście zsś osoby owej ni% znał.

Wiedeń (W ł.)Georgyi odpowiadał w par. 
iamende na intcrpelacj-ę w sprawia R A I?. 
Redl zaczął szpiegować w marcu 1912 go roku 
na rzecz kilku państw jednocześnie. Początko- 
t o na rzecz jednego z państw ościennych, 
póż ń ej— Francji i Włoch. Redl sprzedał pla
ny mobilizacyjne Austryi. Planów mcbil z«cyj 
nyfh Niemiec stanowczo nie zdradził, aczko! 
wiek część ich ponadął. Spólnlków nie miał. 
Oficerowie austryaccy nie są zamieszani.

Fakty obciążające Redlą stwierdzono 24 
m*ja. Szef s.-ttbsi, Iló zeadorf, wyznaczył spe- 
cyalną kemisyę śltdezą, która dn. 25-go w no
cy przt-sluęhała szpieg* w hotelu. Redl przy- 
znal się do winy. Członkowie komisyi, widząc 
jtgo  rozpacz, przez litość zostawili mu rewol
wer- Ślecutwa nie przeprowadzono gran 
towcis.

Wiedeń (AP.) W  izbie deputowanych, 
minister obrouy krajowej Georg!, przemawiając 
w sprawie iiterpelacyi dotyczącej s-oiegostwa 
Redl*, udzielił szczegółowych informaeyi ooko- 
licznoś-.i! cb, iowari:yr,zącycb tej sprawie. Na 
podstawie rezultatów śledztwa wojsknwo-sądo- 
wc8°i podczas rewizyi w praskiem mieszkaniu 
Rjdfa, wykryto iż, poczynając od marca 1912 go 
roku, dostarczał on agentom państw zagra 
nicznych niektórych instrukcji o charakterze 
ogólnym, dotyrrących planu mobilizacji i obrony 
państwowej.

Faktyczne przygotowania w czasach ostat• 
nich nie mogły być zdradzone ponieważ R<rdl 
nic o nich nie wiedział. Zdrad* Redlą została 
stwierdzoną. Udział V  szpiegostwie, będącego 
w hlizkich stosunkach aresztowanego z Rodłem, 
Lautenta nie został stwierdzony.

Pogłoski, jakoby skompromitowani zostali 
wyżsi oficerowie i jakaś pani, są nieprawdziwe. 
Stosunki Redlą z konsulem rosyjskim w Pradze 
nie zostziy potwierdzone. W dalszym ciągu 
minister zaprzeczył pogtoskom c związku po
między tą sprawą a sprawą Jaudrięza i jane- 
mi .sprawami o s/piegoStwo, oraz pogłoskom b 
wyoaniu przez Rtdla tajemnic armii niemiec
kiej. W  końcu minister powiedział, iż hanie
bny czyn pojedyńęzej .'jednostki nie jesi w sta
nie splamić honoru widecznej armii i zapewnił, 
iż ministerstwo wojny wytrwale dążyć będzie 
do wykrycia współ winowajców i r»stośuje dra
końskie środki kary przy majtanie5' sen podej 
rżeniu.

Propozycya czeskiego socyalisty, Niemiec'*, 
wszczęcia debatów na temat wyjaśnień mini
stra, została odrzucona.

W ypauek z  Brlandeni.
Paryż lAP). Automobil b. premiera Brraa- 

da wp-di na samochód towarowy Briana ma 
złamaną łopatkę. Obaj szoferowie lekka rani.

K lu j s łśw ian ski.

Lubina (AP). Otw*rty został klub sło
wiański. PrCzeaćm jego został b. bUrmintrz Hri- 
bar. Projektowana jest wycieczka na Bslki c y  
i do Kijowa. -

E kscesy su frażysttk .

Lor.dyń (AP) W Liyerpoolu spłonęły skłs- 
dy wojskowe armii terytoiyalaej. O podpalenie 
podejrzewane są sufraiystki.

Zbrojenia.
BrtRta (AP). Spuszczono na wodę nowy

dreadnou^ht arąsrckgraf".
BnKSirSSZt f w f  ) R n ?  ministrów posta

nowiła wprowadzić \r armii karabiny nowego 
systemu. Obstalowano ich pół miliona.

Zjazd wydawniczy.
B udapeszt vAP). Zamknięte zostały posie

dzenia zj»/du wydawniczego. Następny zjazd 
odbęjzie się w roku 1916 w Paryżu.

Przyjęcie budżetu.

Paryi (AP). Projekt budżetu został prze z 
senat przyjęty

Z Maroka-
Tetuail (AP), W  pobliżu Taugeru maro- 

kańczycy zamordowuli 4 żołnierzy i dokonali 
naoadu na obozy wojskowe, gdzie zabili 9.

Z Dalekiego W schoJy.

Cyuykar (AP). Gubernator S un ttlegrafu- 
jfi 12 od granicy maszeruje książę Udaj na cze- 
ld oguziłIu z 1,000 ludzi. Gubernator presi o 
posiłki,

K r-a sty?  ormif ńska.
G8H6Wa (A ’}, Komitet ormiański ,pro ju- 

stitia“ rościł<ł do rząuów odezwę w sprawie 
Diaktycjn^go rozwiąfemia kweatyi ormiańskie;, 
j  *k twi< rdzą, cesarz Wilhelm obiccił komiteto
wi poparcie.

(AP) Pahyarcba ormjań- 
j®ki otrzymał z Bitusu depeszę o niebezpieczeń
stwie, grożącem ormłanom ze strony muzvt- 
aianów. P airyuidit odpowiediiał, źc Porta obie- 
-*1* przedsięwziąć środki w celu zażegnania 
rozruchów. J łk  twie^d:ą, patrysr;ha zamierza 
w razie wybuchu rzezi ocmian isysląpić do 
wspojw-yznawców z odezwą, zalec*jącą im bro 
n*ć cię własnemi siłami.

W Chorwacji,
Wiacłeń (W^j. Koruisa rz rządowy w Chor-1 

M.acyi ustąp ł ze stąnowińia, Rzą ) rozpoczął 
rokowania z przi,wódcarni C h o rw a tó w  w celu 
przywróceni* w kraju stosunków normalnycb.

Frzyjącle dyni ?yi.

jdań (Wł.). Cesarz pszyjął dym isję ga
binetu Lukacsa

Zmi m i kursu.

LWlŁw (W i,), N* mocy rozporządzenia mi
nisterstwa spraw we-wcę-rznych poliaya zaw ia
domiła związki slrzeleckie, iż działalność tych 
związków na przyszłość nie powinna wychodzić 
poza granice sportu.

Kwet»lya chelmuka-

Pstercburs) (Wł.). Komisy a wniosków 
prawodawczych rozpatrywała projekt rta»u in
stytucji guberniainych w Ceelm łzczjźair. Dym 
sza znajduje, iż, z przyczyn formainycD, pro
jektu rozważać nie można, gdyż prawo o wy- 

^daeleniu Chełmszczyzny uiowi o Ciiełmir, jako

kilka przykładów 
przykładem służyć

1830.
Szeczkow i Czi-

o mieście guberoialnetn, n i  mocy zaś praw o- 
gólDycb, instytucye gubernialne mieścić się po
winny w mieście guberni akie na, tymczasem, na 
podstawie projektu, do wybudowania
gmachu w Chełmie, instytucje te mieścić się 
będą w Siedlcach.

Harusewicz oświadczał,* iż polacy w zasa
dzie przeciwni są tak proj-tttowi o wyodręb
nieniu Chęłmrtyzay, jmk i obecnemu projekto
wi prawa.

Parczewski przytacza 
niewykonania praw, czego 
może Ktatsrt organiczny z r.

Oponują —  Aotonow, 
chsczew.

Większością 23 głosów przeciw u  przy
jęta zostaje form uła przejścia do poiządku 
dciennego, wobec czego Harusewicz oświadcza, 
iż polacy nie wezmą udziału w dalszych deba
tach. Projekt zostaje przyjęty oprócz punktu, 
dotyczącego umieszczenia iuStytucyi gu bern ial- 
nych w Stedlcacn, do czasu wybudowania gma
chu w Chełmie. Drugi pro/ekl dotyczy utwo
rzenia w Chełmie izby skarbowej. Harusewicz, 
w imieniu polaków, wniósł cdncśuą dcklara- 
cyę. Projekt został pizyjęty.

.Russkaja Molna* o bsjkouie.
Petersburg (Wh). Zdaniem .Russkiej 

Mjłwy"1 rezultat bejkotu żydów w Polsce jest 
ujemny, gdyż zbankrutowała masa T-stw kre
dytowych, któr; ze zbytnią skwapliwością zaję
ły się udzieleniem pomocy firmom polskim. 
Firmy zagraniczne powstrzymują się od zawie
rania tranzakęyi, uważając atmosferę bojkotu 
za nieodpowiednią dla stosuków normalnych.

Z lotnictwa.
Ptitersburg- (AP). Na wybrzeżu wyspy 

Jeiagma odbył się pierwszy w Rosyi konkurs 
hydro aeroplanów.

Paryż (AP). W  pobliżu Wersalu spadł 
na ziemię aeroplan Bernard a. Lotnik i pasa 
żerka— zabici.

R ijń i (AP). Zwiedzając aerodrom w 
Bracciano, król dokonał ąó-minutowego wzlotu 
na dir:geable’u.

Kandydat na prozydenta misata.
Petersburg (AP). Kandydatem na stano

wisko prezydenta miasta większością 89 głosów 
przeciw 26 wybrany został b. minister oświaty 
hr. Tołstoj.

Echa r. 1905.
SBWdstop&I (AP). Uczestnik buntu na 

.Potemkinie* majtek Braterski, aresztowany po 
7-letiiem ukrywaniu się, zostnł skazany na 2 
lata rot poprawczych.

Dymlsya prezydenta miasta-
OJesa (AP). Prezydent miasta sr.Łmbelan 

Mojsiejew podał s.ę do dymisji.

Konfiskaty.
Petirsbusg (AP). Z  rozporządzeniu ko

mitetu prasowego Ns 117 gazety .Prawda* i 
JNs 118 gazety ,Łucz* zostały ukonFskowane.

Wyrok-
Mińsk (AP). W  sprawie roziuchów wło

ściańskich w Obtrowie dwóch włościan skaza
nych zostrło na 8 m LsRcy rot aiesztanckicb, 
8,min —- na terminy od 8 miesięcy do 1 roku 
Więzienia, n -tu  uniewinniono.

(O d A g c n c y i FetersbursJcie}).

Dama Państwowa.
Fjsledłaple z d. 24 maja.

Przewodniczy R o d z i a n k o .
G o d n i e w referuje -preliminarz budżeto

wy głównego zarządu podatków pośrednich 
monopolu wódczunego. Preliminarz przewidu

je rozchody w sumie 226 439,096 rb , konnsya 
pioponuje zwiększyć je o 16 778  000 rb. w ce
lu zai-.kszenia prodnkcyi spirytusu i z powodu 
przewidywanego nieurodzaju na kartcfle.

T u  l a k  o w zwraca uwagę na c;ęlkie 
•rarunki, w jakich pracują robotnicy monopo

lowi.
I. e w a s z o w zaznacza, żt opieranie bu

dżetu na. dochcdach z monopolu wójezanego 
przyczynia się do rozwoju nędzy.

Po przemówieniu ks. Mansyrewa zabiera 
głos wiceminister skarbu N o  w i e k i  j. Mów
ca oświadcza, iż rząd wie dobrze, że pijaństwo 
jesi: nieszczęściem narodowem,— na rozwój jego 
nie wpływa jednak wcale monopol Brakom zaś 
syst*inu monopolowego rząd chciał zapobiedz 
przez wydanie prawa, uchwalonego w r. 1911 
przez Dumę, a obecnie znajdującego się w Ra
dzie Państwa. Jeśli Duma pragnie wałki z pi- 
jsństwem, niech sama wyda odpowiednie pra
wo. Karezmarstwo w gubernn.ch nadoaltyckieb 
istnieje na mocy prawa, którego ministerstwo 
skss 'wać nic może.

W  dalszym ciągu przemawiają J a g  o- 
d i n s k i j  i W i e r s z i n i n

Y Z ^ e r s z i n i n  wyłcszcza m otyay, dla 
których trudowicy będą głosowali przeciwko 
przyjęciu preliminarza.

J s w s i e j e w  w dłuższej mowie uzasad
nia koiieczność zarządzen a środków celem 
zupełnego wyplenienia pijaństwa.

Eoiskop A n a t o l i u s z  powołując się 3a 
pżzykłzd Sianów Zjednoczonych uważa za nie
zbędne stosowanie w walce z pijaństwem nie 
tylko ś edków ośw:atowych, h cz również środ
ków ograniczających sprzedaż wódŁi.

Podczas Szczegółowego rozważania preli- 
m inarz. w.ce minister skarbu Nowickij oponuje 
przeciwko zwiększeniu kredytu na zapomogi 
kuratoryom trzeźwości.

K  o 1 1 a r c w domsga się rychlr jszego 
wnicsicma projektu prawa o reformm kura- 
toryów trzeźwości.

G o d n i e w  przemawia przeciwko irnic- 
skowi wiceministra o przywróceniu kredytu 
na zapomogi kuratoryom trzeźwości.

T  i t o w referuje opinię komisyi budżeto
wej w sprawie preliminarza d«.par amenlu cel
nego.

R y s i e w mówi, że rosyjska poliLjka cel
na oparta jest □ 1 zasadach f skalnycu i jest jed
ną z przyczyn niesłychanej drożyzny w Rosyi. 
Dlatego też .grupa pracy* głosować będzie 
przeci nko preliminarzowi departamentu celn*go.

D ż a f a r o w  występuje z żądaniem n e- 
zwłi cznego oddrnta meczetu w Baku ducho- 
wieńsl wu muzułmańskiemu.

prelibiin*rz uchwtłono w redakcyi komi
syi. Żidanie Dżafarowa uchylono.

A  1 e k s i e j e w referuje preliminaiz za
rządu korpusu straty pogranicznej

i I r. B e n i < s e  n, mó*ii<ic o nadęty 
ciach w okręgu nadanmrskim straży pogranicz

nrj, domaga s’ę, aby okręg nadamurski podle
gał kontroli państwowej. tOklasti na prawicy 
i w centrum).

W i c e m i n i s t e r  s k a r b u  W e b e r  
w mowie swej twierdzi, iż w okręgu nad amur
skim nadużycia, o których mowa, nie miały 
właściwie miejsc*. Jeżeli oddziały wojskowe 
otrzymiiy nieodpowiednią mąkę, to wina snada 
na nie same. Kontrola okręgu nadamur- 
jkiego jest faktycznie dokonywana. Bliższe zbs. 
dan.e cal«j sprawy przekonać może Dumę o 
słuszności twierdzeń rządu.

P u r y s z k i e w i c z  jest niezadowolony, 
iż po wykryciu nadużyć w okręgu nadan-ur- 
sfcin* rząd, zamiast pociągnięcia wiurych do 
odpowiedzialności, usiłuje usprawiedliwić prze
stępców. Mówca ogłaszi formułę prawicy, w y
rażającą ż y c z e ń b y  rząd wyznaczył specjalną 
rewizyę dhi zbacna a nadużyć w okręgu n&d- 
amurskim.

Hr. B t n i g s e n  zwraca uwagę, iż w d a 
nym wypadku me można wystąpić z interpela- 
cyą, gdyż cała sprawa na skutek starań mini
stra skarbu została aktami woli Najwyższej 
umorzona. Ze swej strony mówca popl-ra 
formułę prawicy.

N i e k r a s o w  referuje pre,:nkiarz wydatków 
departamentu spraw kolejowych i proponuje 
w imieniu komisyi przyjęcie formuły wyrażają
cej życzenie, by rząd w czasie najbliższym 
wniósł do Dumy projekt skupu Łódzkiej kolei 
fabrycznej do d. 1 styeznia J915 r., oraz przed
stawił przy preliminarzu w 1914 r. swą opinię 

sprawie skupu kolei riszańsko-uraiskiej.
Preliminarz uchwalono według obliczeń 

komisyi. Na porządku dziennym glosowanie 
w sprawie formuły.

W i c e - m i u i s t e r  s k a r b u  l^eber o- 
Ś3.iadcz», że rząd rozważa kwestye, porurzone 
w formule i zakomunikuje Dumie swą opinię 
Formułę uchwalono.

R a t ’ k o w - R o z n o w  referuje prelimi 
narz kancelaryi specjalnej do spi aw kredytu.

S t e p k o w s k i j  zwraca uwagę na ko
nieczność niezwłocznej budowy elewatorów w 
celu uporządkowania handlu zbożowego

J c z a s zazn' cza, it w guberniach litew
skich bant włościański uprawia kolonlracyę, 
sprowadzając włościan z guberńii centralnych 
wówczas gdy ludność miejscowa cierpi wsku
tek braku ziemi rolnej. K olonizacji ta jest 
właściwie bezowocne, gdyż przeriedleńcy ro- 
syanie albo sprzedają swe dziatki innym oso
bom, albo też asymiiują się z ludnością miej
scową, zaś ludność ta zmuszona jest emigrować, 
do Ameryki.

Następne posiedzenie w poniedziałek.
*    ---
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U poSobienie ż walorami państwowymi £po- 
kojaf; z papierami dywidendowymi p»d wpływem 
zigranicy powśc!ą|liwe i ospałe, ku końcowi gieł
dy moCciijize i bardziej ożywione.

Sprawa w ysp  egejskich.

Wi&tfeń (W").) W  sfer*ch dobrze poinfor
mowanych utrzymują, iż W łochy gotowe sz 
oddać wielkim mocarstwom do rozporządzenia 
wyspy Egejskie, zajęte w czasie wojny o Try- 
poli*. W ysoy panuiące nsd wejściem do Dar- 
dantlów pozostawione będą Turcji- Anglia 
pragnie przyznania grekom wysp położonych 
u wybrzeży Turcyi Azjatyckiej byleby Grecje, zo- 
bowtąz1 la s'ę nie fortyfikowac takowych. Turcya 
oświadcza, iż raczej będzie prowadzić dalszą 
wojnę z Grecyą. niż zgodzi się na oddanie 
wysp tych grekom

D yirlsya gablnstu G ssiow a.

Sóf«a (Wł.). D/iś urzędownie będzie ogło
szona d y n  li y . gabinetu Geszowa. Utworzenie 
nowego gabinetu nastąpi za dni kilka.

Wznowienie .Słowa*.
W arm w a (Wł.). Od driś organ reali

stów .Siow o* zaczyna wychodzić ponownie.

Wycieczka wioska.
Warszawa (Wł.). Jutro przyjeżdża do 

Warszawy w drodze na wystawę kijowską 30 
wiochów, przedste ricieli sfer przemyslowycn i 
handlowych. Wycieccce przewodniczy mer mis- 
sta Turynu senator Rossi. Wycieczka zabawi 
w WarszŁwie dwa dni i będzie podejmowana 
przez finansistów, kupców i przemysłowców 
warszawskich.

Przesilenie gabinetowe na Węgrzbch-
RildapeSst (W l). Istnieje pewność, iż ce- 

ssrz poleci hr. Tiszy utworzenie nowego gab i
netu. G ile Tiszy będzie oddany ster rządów, 
przedstawi on cesarzowi nowych ministrów 
w iizys2lym  tygudniu,

Rezygnacya Gramscha
Poznań (W!.). Prezes kom;syi koionizacyj- 

ne; w Poznaniu, polakożerca Gramzch, złożył 
swój dotychczasowy urząd i mianowany został 
prezesem iegencyi w Gombinie.

PodrOż księcia W aiil.

Londyn (Wł.). Książę W alii wyjeżdża dnia 
1 lipca no w. Stylu na sześcioiygcdaiowy pobyt 
do Niemiec, jako gość wielkiego księzla Me
klemburg-Strelitzkiego.

W IfisksykłJ.
Loredo (AP). W  bitwie n  eksykąńskich 

wojik związkowych z powstańcami, tych ostat
nich zginęło 100 ludzi, związkowych zai> 20.

Zahunema w Szczecirie
Szczecin (AP). Na przedmieściu Frauen- 

dorf, w ezk**ie utarcia strajkujących robotni
ków z przeciwnikami strajku, jeden z tycn 
ostatnich zabił strajkującego i został areszto
wany. Tłum zażądał wydania zabójcy. Ze 
Szczecina w ezw .no silny oddział polkyi, który 
rozproszy! tłum. Kilku ludzi zraniono.

Sprawy IrlaadyL
Dublin (WI.). P oiicy . Łconfisaowala wóz 

z ładunkiem 500 karabinów i mnunicyi, nale
żący do cranżystów, zamierzających wystąpić 
zbrojnie w prowjscyi Uister w razie uchva'e- 
nia st-morżądu Irlandyi.

Uroczystnśn4 jttbilsuszawe.
M oskwa (AP). (Urzędownie). Telegiam  

czasowo zarządzającego ministerstwem Dworu 
Cesarskiego.

.D . 24 mają o g. ro rano pociąg Cesar
ski, wiozący Ich Cesarskie Moście i Najdostoj
niejszą Rodzinę przytył na stację Siergięjewo. 
Na dworcu Najjaśniejszy Pan został spotkany 
przez guDernatora mosiciewsaiego, który złożył 
raport i namiestnika Ławry Troicko-Sicrgiejew- 
skiej archimandrytę Tobia-za, zaś w pawilonie 
Cesarskim Jego Cesarskiej Mości m eti zaszczyt 
przedstawić się: m osiicwasi gubcrnialnj mar
szałek szlachty, urzędnicy osady Siergiłjewskiej 
i delegacye od por iata dmitrjewsaiego, szlach
ty powiatowej i ziemstwa oraz od zarządu 
miejskiego os*dy SiergiejewsLej. Przed nadej
ściem pociągu na dworzec pizrbyła W ie li*  
Księżna Elibiets Teodorówna. Z  dworca Naj* 
jLŚniejszy Pan z Najdostuj niej szemi C5rkami 
w otwartym powozie ud zł się do św. bramy 
Ławry, gdzie został spotkany przez metropoli
tę moskiewskiego 5 kolomeńskiego Makarego 
i duchowieństwo. Następnie Jego Cesarska 
Mość i Wielkie Księżniczki od św. Oramy prze
sz i pieszo do seboru Trójcy, gdzie w ysłu
chali liturgii świętej, po ukończemu której Naj- 
jaśniejszv Pan raczy) przyjmować ch et i sól 
od deleg*zcyi ludności włościańskiej powiatu 
dmitrjewakiego, rosyjskiegc związku monarchicz- 
nego oskdy Siergiejewskiej i drużyny ochotni
czej straży ogniowej.

Po przedslŁwieniu deputacyi, Jego Cesar
ska Mość udał się do apartamentów metropo
lity, gdzie r&czyl wypić herOate następnie z 
Najóostojniejszemi Córkim i odjechał na d tro- 
rzec dla dalszej pclróży  do Móskwy.

JEasFara (A?) Wczoraj o godz 4 ej po 
południu N ijjaśnlejgi Paółtwo z Ceuarzewiczem 
Następcą Trouu i Najdostoja ejsLemi Córkami 
raczyli przybyć do Moskwy i o ib yć wjazd uro
czysty do ito tcy według c-głos .0 lego ceremo
niału, w.taai entuzya- tycz nie przez tłumy lud
ności. Miasto zostało wieczorem wspaniale ilu
minowane.

ProjBkt niacierpiący n«ldkl.

PetersbUkg (Wł.). Kom'sya oświatowa 
Dumy Państwowej uęnwąiiła projekt prawa o 
założenie muzeum kaukaskiego w Tyflisie. Pro
jekt ter uzaany przez koiuisyę za mecierpiący 
z rłoki 10 lat wędrował po różnych kancc- 
laryisck %

SłowiańsiGzjZ’7a a Polska.
Petersburg (W l). .R ussk Mołwa* dru

kuje iistj swego współpracownika, podróżującego 
po ziemiach S*cwi«assich. W  ostatnim liście 
z B alo^roiiu współpracownik ów pisze, że roz
mawiał z dytnitarzinu serbskimi, którzy wyra
żali zdritrirate z powoda polityki rosyjskiej 
względem poh.ltć.w i ukr«'óców. Gdy jest mo- 

a o Rosyi, zawsze wskazywano na losy 
Polski.

Forye Rady ?aitet*.a*
Petersburg (Wł.). Ferye letnie Rady Pań

stw* rozpoczną się nie wcześniej niż da 15 
lipca Nc-wa srsya o. x ir it zostanie do- 1 lis
topada.

S k r a w a  GrjJdcbjjróW oweJ.
Petersburg (Wł.). „B iri Wied.* dono

szą, że OBkąiżoua o sfjtszowanie testamentu 
as. Ogińskiego Gzjdcburowowa uznana została 

|za chorą umysłowo, wobec czego wytoczona jej 
fsp iaw a fc-rfla będzie umorzona.
R
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K I J O W S K I Sobota, d. 2 s maja (7 czerw cal 1913 r. Nfc 136

M osk iew sk i Dom Handlowy

JW.iJ.JWandl
K fe s z c z a ly k  4 2 . T elefon  764 . ^

z pcwodu zakończenia letniego sezonu dokonana wielka

zmiana cen
Ela le t n ią

D A M S K Ą
k o n f e k c y ę .

Prosi;ny cb jrzeó wystaw; ze wskazanemi cenami wewnątrz magazynu. lf tg

Drogówka International Tytan

r n  i r .  M c n k w a , S a i r a r a .  H ,u*>  C J ta r  .Aw, łc  sTAw n a d  D o n em , O d e a a ,  A r- 
m a w ir ,  ć k a t e r y n i u r ^ ,  O n a k ,  W ła d y w n a io k , N o w o -V ik o ła ja w n k .

P i ^ r w u a  w  K ra ju  S p z c y a ln a  F . b r y ł a .

K i l  i  W o ltó w

H . W a e n e r i S 4 a
W a n s z a w a  — t a r k a  II, t a l .  6 8 -9 9 . 3 c * * * d i  Z ło t a  2 8 . t e ł ,  212-80 .

P. ecSmy wozy Kolejne, saakie, pć tar»i.zne kota d ,  wozow-i pcjazdów r n . i e  j j ż  od la* k lkunastu ze Swe 
rzeczywistej trwałości 1 rów noczesne zawiadamiamy, że sprowadziwszy ziov-u w tym ro .u  os‘aiftitj konSiruk 
cyt specyalne ma»zyt do wyrobu tół, przy zastosowaniu których prac* ręczr- jest wykluczona, iesteśm\ 
tf*mm *%ncn bez konkurencyi i wsztlfeie zltcecia. wyhciflywamy obecnie w oznaczonym lernatnie Z w ran m 1 

Sz. klientów, te  kntńe kolo n&aye nosi na plbś i? strmpel marki fabrycznej. Na *a<HDic vyq>ł* sit 
i gratis i f.ango. l l w a t a .  Prosimy o i r s  titwc oocjrzenie naszych wyrobów na wystawie k ijjw ijktj.

ten same 
uwagę 
cenniki

Biblioteka
Biblioteka
Biblioteka

jmętoikim
pamiętników
pamiętników

■ a >:> Celu z«brazow tnie żvćia Dolskiego 1 litewskiego w przeszłości opo 
wicdzi„nega przez ^wle-ików naocznych.

abejatie obsiaj Całej dawnej Rzeczypospolitej Polskiej,]

da czytelnikom p-iny wizerunek Czasów i ludzi w oświetleniu działaczy 
odimiennych stronnictw i różnych poglądów.

Biblioteka pamiętników f
Bibliotska pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników

wychodzi raz na miesiąc w formacie ksiąz 
wy 1 Jkto >ct 200 250 str. druku z licznymi portretami 1 ilustracyaia

.. ARUNKI PRZEDPŁATY; w Kijowie rocz. rb. 8, półrocznie rb. 4, twai 
rb. 2, za granicą rocz. rb. lo, półrocznie rb. 5, kwarralnie rb. 2 50.

d l a  p re n u "n e « rtO P Ó w  , , D zien n ik a
półrocznie rb. 3.50, kwartalnie rb. 1.75

K i] 'o u jk ie g o Mi rocznie Jrb.

P renum eratę  przyjm ują: A d nin istracya „ B i b l i o t e k i  p a m i ę t n i k ó  Jt* S  W tlno, p ro sp e k t S to  J e r  

«k i Nfi 28, oraz A dm inistracya „D zien n ik a  K ijow sk iego11 w Kijowie, Kreszczatyk Ne 38
S i c s e g i ł a a y  p re o p c  k t  n a  ł ą d a a i a  b o z rp ta tn ir .  56C

E M A M T O R U U H  R r a & W t
a l «  iO ACHIM  1THAL

w LUBIENIU koło LWOWA
Najsilniejsze wody slarczane w Europie, leczą znakomicie nawet 
zupełnie' zastarzałe r e u m a t j z m y ,  a r l r e t y r a i y ,  in c h in a y , 
pcraae .m la ., a e r w o i ó ł a ,  ag  u b ie n ia  p o  t ł a n a a i a c n  
i l a i e ł i R i g c i a o h ,  g r u i l i a z c  i o p a le n ia  s t a r ó w  i o  to o t-  

*** j  1 wszelkie choroby skórne.
I n h a l a o y a m i  a y a t a m u  D r  B u i l i o g a  l e c z ą  s i ę  w s z e l k i e  

c h o r o b y  n o n a ,  g a r d ł a ,  k r t a n i  i ^ ł , c .  
A p a r a t a m i  g i m n a e t y o z n y m l  , Z a . . d > r a “  u a u i a a  a i ę  
w a a a l k i t  a e s z t y s i n i e n i a  p o z a p a l a ć  i z  p o w o d u  a r t r r -  

t y i m u ,  e t y ł c e ć  i n i e a o m o g i  s e r c a .  
R o n t g e n o t - e r o p i a  n p a c y a l m i e  w  c h o r o b a c h  s k ó r n y c n

i k o b ie c y c h .
Z-azieńki centralnie ogrzaLe, mieszkania z pieCami. — Zakład elek
trycznie oświetLcny. Czas kąpielowy trwa j 1 10 maj* no 1 paź
dziernika, podzielony na trzy sezony. W  1 i lll se z o n ie  dla bied
nych znaCzDe opusty. Starya kolejowa, poczta, telegraf, teltfon 
międzymiastowy, apteka Dubiiczna w miejscu. Dwóch lekarzy: za 
kładowy dr. Ignacy M a c a n e k  i woiiopraktykujący dr. Roman 
■ lę u b .  W szelkich obissntań uddela Zi»rza^ kam*lówv. 8925

A p a r a ty  fo to g ra f ic z n e  ob,eK,yvv>“
M ik r o s k o p y

i filmy etc.
najnowszych systemów 
w olbrzymiał wyborze

POLECA F.RMA

KAROL ZI T OT S KY
K ljóar, F is n d u k le jo s r s k *  8 . 7879

Bruksela 1910- I^JHedale Złote2 V6tviers 1912
.C O M P A C TS iln ik i  i ło k o m o t i”c

s p a l in o w e  y  _ .
z a k ła d ó w  MOES»‘A w  W i d m e m  w  B e lg ii.

Wolnobieżne, wyregulowane do ttektryjztfóflci, n* 
dają się do rolnictwa i przemysłu.

P r i te n z ło  2U 00 w  u ż y o lu .
W  Iekomsbilach silniki są szczelnie zamknięte.

G to a r a n e y a  d w u le tn ia .  
Przedstawicielstwo na Królestwo Polskie, Litwę I Ruś

** \ Konerzny i Podgórski hnźynferofls
■ a r > z i z i |  Ż ó r a w in  2 4 . t z l ,  2 IS -2 8 , ie=egr. Kopepo-Warszawa

Na żą lame cenniki t kosztorysy bei płatnic. 3+f7

Dr. Jozef Kołaczkowski
p r o w a d z i  •eno itioo .s ny P« * .  
o y o n a t  h y d r o p a ty c z a y  — je d y -

V  S Z C Z A W N I C Y
o r ł y  o t w a r t y .  Osobny P a r k  
w ła e n jr  nŁrg,, zdała od koło 
wej 'ttimuuikacyi b e z  k u r z u ,  s fe -  
n e c t n y ,  ze ścieżkami t e r z n o o t .  
m i. t  iiery  duże wille o luO poko
jach postępowo urządzene. W olt 
sR n„ , źr ó zlana z wodociągiem, klo
ze t/ we wszystkich walach. W sra- 
n te kwiatv_ i (.zdobne krzewy, cie
nisty lasek ś w ie r k o w y ,  platformy 
lezalnte, alta.a. tenis i t. p. Lecze
nie klimatyczno-zdrojowe, kąpie.t 
rydropatyczne, e ł g p .o z n e  i t. p 

t ła opieka lekarska Kuunnia wy- 
kwinto* i zdrowa. Telefon między- 
m u .r wy Nr 3 Prosrckt ilustrowa
ny bezpłatnie na żądań e. 8980

D o t r z o b h a  nauczycielka dla przy- 
'  gotowań.a rhtopca do pierwszej 
k asy g!tnnaz>um i dziewczynce dać 
noczgUi. Pensy a 10 rubli, całkowi- 
te ut zyrnar.ie osobny pokój, koszta
"ab ' My 7 P° ^ U, C U b^  4 o w sk S  gab. M. 2 . wadzki 95^

3 t u J e n t  P°S21lkuje kondycji lub
u*  1 ir , cZ,,jęcla- Niemen, Wi- leósk Huta. -Szymorowski.

i  k  , t c r  wykonywa roboty w 
y  zakres jcg.> specyai tości wcho
dź ic t: gips; cement, kamień e sztucz
ne, mozaika, m arniu- sztuczny naj
rozmaitszych odcień,, ś-:iany, s’uf ty 
przyjmuje do wykonania i utrwala' 
ma: Fastćw kijów gub. przy no ir„ 
wjki hczonym kościele. Roch Si
korski. 9.780

Powozy
w wielkim wy
borze N. MA> 
SALI I IN. Im
jów, KreszCz. 9. 

9228.

P u r w t t z o r i g d n ł
.M , ~ .  fretnozjadŁB o trh A )

0 &*' e ' Ł *■ <nl>.xy»rena w h r a j u
® I IU, 'v|  A r b  o *  «1*l

722;

borzysujc e z okzzyi O s t a t e c z n e j  ta#  I i l u f m n u #  i
i ik w id a c y i  w magazynie D/H W .  l» « lW if lU W  I O  n V

21 . W ielka  N a e y lk a w tk e  21 .
Łóżek, lawp, naózjń kuciu nnjch, umywalń., lo ówek, wanien, saroorów 
i wszelkich artykułów, należących do gospodarstwa domowego. Ceny 
niżej fabrycznych.  2085

V!l-kl. Ziktad !tauko«c-śy!kow;wczy ż nski 
p t  K o n s t a n c l n i o

wzorowo urządzonenr, skanalizowanem letnisku pod WarSzav/ą (sta- 
Cya kolejki Wilanowskiej).

Zapis na 1913/14 rok stkolny, ptograsey , oliższe szczeióły w kanCe- 
laryt pensy i L. R u d z k ie j  Zielna Jłs 13 w W arszawie.

F in 1 i£ Y ~ LAK1ERY 1I r *  PR IET WORr CHEMlCL
00 MAlOWIJIA ifcU*IA.:ClT> I tektury s ro u w w w U - 
diua T r ió w  lEwwęrr, fvoiwł smciiów lEwiwnn i w r a / t i Ą i r o . . ^

-r^co i 6KATIS w TS14A «» If.OWOE ^t)Q
C g g i  l L u g g  1 g g Ą  9-SiEDLECKi v  kijowIe,

8309
D re g e o e n n a  k » ią ż k a  d a r i r o .  Podajc mi swó< 
adres tyiko w zamkniętym liście i wy#'ę W ini dla ob 
znujm enia się be.a ł^tme (nie prrys 1 jc e ani pieniędzy, 
ani murek) mój krótki S’ mouczek‘o i i  pnotyzm e, Chi- 
rom aicyi, Fizyognomd, Freiologii, G iafjlog i i Ast-oio 
gii z rytunkami w teksrie, Z tej książki dowiecie s!ę 
dużo zadziwiającego, n wego i w_żnego o sobie, o b l’ż- 
kich przyj. 1 znaj. Za porno :ą tej książki l*'wo określić 
jest chatafcier, nr.es.tość, te raź rejszość i przysiłoSC. 

\4 rtsu jcie : PsyCho Frcnolog Ca, M. Szyller S.kulnik, W siszaw*, P.ękm 
2 5 - 4 .  9307

i D h i r  2 8  g o  m a j a  I 9 ‘3  r .
na gruntach folwarcznych w sdleełjścl 100 sążni od staóyi kole 

jowej RACHNY o obędzie się

Fabryki Kompa
nii js.Młocarń”

i 8 -m io  tk ib ow ym  fff | g ł i t  
p łu g iem  F abryki U a lT  f f t i

l'Jsoby interesujące s ę temi maszynami moęą obejrzeć je w rufthu 
przy pracy. W Ciągu <Jn'a przycuo tai i o litiodzi od st. R ach >y 

jo 5 pociągów pasażerskich w stronę OJesy i Kijuwa,
l i U  d Maszyn I Kariądzi Roliiiszych „S tanis^w  T ^ o i lp r t f i

W  razie niepogody próoa będzie adłozona. 9584

W ARb2AW SKIE BIURO

JtfeUoracyi Rolnych
In żyn ier R. S ło d o lsk i

przeniesione zrrtało qo  tniasia R ó w n e  Wc,l. g u b  Biuro istniej; od 1890 
o k u , wykouywa wszelkie reboty w  zakres m tlj-racyi r< Inych i wocn>c- 

twa wchodzące. Adres: R ów n e, Woł. gub. 9500

Rek m V l t l  ilT H E IIA .

I t I N A J 0 3 F I1 S 2 A  IL C STR A  CYA TYGODNIOW A

D LA  R O D Z I? PO LSK IC H

„BIESIADA LITERACKA
J A J *  Z O P IL K I*  , B E Z PŁ A T N I* PREM U  M N A D ZW Y C ZA JN I

: i  liityat l« b  BslHictflszyeh potiiłil I tw its k
znak.imityeb auirtiów pnlsklch l obcych 

Itecfel ite r  I tfyć& mcm KWEIkL  irS&KABZSI.
■ lu e lk d u  L l .a r s c k a  •bejmuje » srys-k. ■ rodzaje i*tentu. > pięt 

aej, Chwilę bieżącą wszechświatewa t włe lzę jruntow ną w fwmte p»pu 
larnej, Siewem wuyutk,* ca at. j uwi nieedzawną patrzebę h -ysłw lutelf- 
gentnega.

B la s la  '■  L tta rs u fc a  SzCuettlcte uwzględni* d a b j e  » J o » f« l»  
r u l j a z o z f i  r  i r ^ z k i a r e a i a  I p a ia lg lk i  a a r D i i w e ,

B iu u la tfa  L l ta r a o k a  wtzj 1 kle ArryKułf abftCła Uu».trute,
B ie i l a d ^  L O z e a c k *  lazpaczyna tc r. 1913 drok p ta c / (lustra

.1 aej p. t,

SRCBT POLSKIE, zawierającej życiorysy uczestników powstanli r, 1883 
••ległych w boju, skazanych ut wygnanie, straconych I t. p.

P 3  1 M 1 0 K  S »  :  ?  u  T s  *

dużrcli !aeó* f js e fw d . jw tó e l i issitaór
Otrzymują be* p ło tr la jw s .y rc y  prenumerat. «»*y

V,' roku 19J3 dat»y w zupełności irereg  znakrailtyen pewle«Cl ary 
ych, które tc  wżgiędów cehzur»lnych, były dotąd zuane zajedwi- 

skróceniu: I! ch b" CaąjKOwaklago „łlatawaH IMtra>«y», ,.^J irn y- 
h jp a H| Bolesławlty pr^agadkl", osnutą na tle rypadków  1893 t. i in 
as; nad • j » »teści S,norattiKlegu, Gawalewicza, Lama, By kr trklego, Lo
zlńskiego, Kartkowsklago. Przyboeowskleau WUczyhskieg t, W iktora Hu 
go, Dumasa, Dickensa, Coopera, Fevala I a-cydziełt muych antorow 
Z tych d(.dawanyeh zupełnie bezołatn’e książek Szybkę utwwrzy «le d o .  
h o r  om a b l b l b f a k a  t r w a l e j  w e r l o t o ! ,  kiztałuącs serce t aat;al.

W A RU N K I PKLNOLH R A T Y

nr Wur*"awle: reC-mi; rb. t ,  półroC.nle rb. S, kw rrtaluie rb ł -rep. 50 . 
aa prowincyl: .  rb. e , .  rb. 4 ,  .  rb i ,

Z r i tu iC i  recznle rb. 10.
Opram&  w y lw o r a * !  ze zrocanyml wyciskaeaijaa de ka/w neu , dodawa 
nySh b k t  prewlum powieści: 3 tomów 50 ko; .; 1  tsu  iw  1 rb., ia  1 *

mów a rb,

Mc i ą d a n l a  s d a l n l s l r d o y a  * | f r l a ' S M e e  e k s a w y  k t s g l a t a l a  
B d te ijjn  J -Lź/i I adm)als>iacyl: F i e s t a  e t  M u  *Ts-ew M  Mi 4

;■  > ..*  m  78- .

36 k. MASŁO 40 k.
Śmietankowe 40 kop. Małosn- 
lone 36 kop funt. 216

Magazyn WfASIEKlNA,
W -Vvasvlk'’Wftk» « Teief 36-18

u p e r f ^ s f ^ t ,
tum asóA kę, Sole potas we. 
oraz inne nawozy mii e r .  • 
je , dostarcza w panya. h 
wagonowych B SIEDLECKI, 
biuro tt-chn. roln. w Kij - 
wie, Kreszczatyk Nfc 29

  9448

„Biaro pracy”^ . ^
ki zaułek . .  ^  tclel. r1 e ‘  Rekamend 
nauczycielki, i -  ny alicyal, rzemieśl
i wszelką służbę da Jw ą "Współ
mieszkanie dla S-ukająCyCh pracy 
młodych kataliCrck p. .Schrcni- 
ska tw . Jadwigi*. lTralCkl zaułek-
6 w. 9

Hozkł. jazdy posiąg.spscefo*.
Kolej P ołud .-Z ach .

Z  K ijo w a d o  B e ja r k i i  O g 1
m. 30 z rana, o g. 9 rano, o g l fl 
m. 50 r,, o g. II  m. 20 rano. o g. l2 
w poł *j, o g. 1 m. 5 po poł.*), o g 
$ m  5 po t o l , o g 4 m. 40 poł 
o g. 5 m. 30 po poł., o g 6 ru 30 r , 
o g 7 m. 32 w., o godz, 7 m. 50 w , 
o g. 8 m. 20 w„ o godz. i)‘ m. 30 w , 
o g. 11 ra. 30 w nccy, o g. 12 m 
5 w noCy 1 0  g. 12 m. 50 w nocy

Z  B o ja r  ki d e  K ijow a* O g 5
m. 32 z rana, o g, 6 m. 57 z rana. 
o g 7 m. 19 z rana, o g. 8 m. 19 
z rana, o g. 8 ru. 42 zrana, o g, 9 
m. 31 raco, o g. 10 u ,  18 rano, r  g 
3 m. 57 po poł*). o g. 5 in. 53 po 
poł.. o g. 6 m. 16 w., o g. 7 m 32 
w., o g. d *«. 56 w., 1 fl. 9 m 57 W.*) 
o g. 10 m. 55 w., o g-12 m 40 w nocy*}

Z  K ijow a d c  M o to w id łd w k ii O
g. 7 m. 30 z rana, o g. 9 z rana, o g.
10 m. 50 rano, o g. U  m 20 raro, 
o 0- hi 5 po poł *), o g .3 m. 5 po 
poł,, o g. 4 u*. 40 po poł , 0 g, 5 rń 
30 po poł., o g 7 m. 32 wiecz., o g
7 m. 50 w , o g. 8 ta. 20 w., o g. 9 
m. 50 w., o g. 11  m. 30 w nocy, o 
<. 12 m. 25 w nocy, o g, 12 m. 50 
w nocy.

Z  M otow id łów fci d o  K ijv w ai O
g. 4 rn. 28 z rana, o g. 6 m. 3 z rana, 
o g. 6 m. 31 z jana, o g. 7 m. 41 
z rana, o, g. 8 m. 1 z rana, o g. 8 
m. 53 z rana, o g. £ m. 42 rano, 0 g.
3 m. 23 po poł.*), o g. 5 n*. 7 po poł., 
o g. 5 m. 31 po poł., o g 8 m. 6 w. 
o ,1. 9 m. 23 w *), o g. 10 m. 21 w.

Z  K ijo w a  d o  F a s to w a i  O g. 7 
m. 30 2 rana, o g. 9 rano, o g. 10 m.
50 ra n o , o r. 11 m. 20 rano, o g 1 
m. 5 po poł.*), o g. 3 m. 5 po gol., 
o g. 4 m 4u po j o l , o g l  m. 30 
po poł, o g. 7 m. 32 wiccz-, o g. 7 
m 50 w , o g. 9 m. 30 wiecz., o g
11 tu 30 w , o g, 12 m. 25 w nocy, 
o g. 12 m, 50 w uocy

Z  F a s t ó a a  Ho K ijew ?* O g. 3 
m f ‘2 w nocy, o g 5 a . 32 z rana. 
o g 6 m. 5 z raca, o g 7 m. 20 z 
raca, o g. 7 m 39 z raca, o g. 8 tn. 
32 7 raaz, o g. 9 i t  19 rano. o g 3 
m 1 00 poł *), o g. i  m. 41 po poł, 
o g. 5 tn. 6 10 poł., o g. 7 m 40 w., 
o fl. 9 m, 1 w *)

Z  K ijo w a  d o  Ś a i i t j s z j r n a ,  
I rp e n ia g  B u o r y ,  W « rz l j f Nio> 
m l e t o j e w *  i I J e ro d ia n k f i  0 g.
8 im. o z rana*), ó g 11 m II rai o, 
o g, 2 m. 40 pp„ og. 3 m 20 po poi, 
o g. •! m. 29 pb puł'.,1 o g. 5 m, 17 
00 poł., c g 8 m. 34 wiecz., o g. 12 
m 10 w nocy.

Z e  h w ia to s z y n a  d o  K ijow a s 
O g. «*. 45 z ran-i, o g. 6 tn 52 
z rana o g. 7 na. 47 z rana, o g. 9 
m. 0 rano o g. 12 m. 15 po poł. 
o g. 5 m. 39 po p>ił., o g. 7 rs 22 
wkcz., o B- H wlecz.

Z  I r p e n la  d o  K ijow e* O g. 5 
m 23 z ran t, o g. t  m 21 z rana, o
g. 7 m. 25 z rana, o g 8 m. Ć4- z ra
n», o g. 11 tn 51 rano, c g. 5 m. 10
po po . o g. 7 m, l w. o g- 10 m. 39
wlecz.*).

Z  B u o z y  d o  K ijow a* O g, 5 tn.
11 z rana, o gFt) m. 12 z r»'ia, o g. 
7 m. 13 z ran*, o g. 8 a f  1? z raca, 
o g. 11 m 37 rano, o g. 4 m. 57 po 
poł., o g. 6 m. 49 w., o g- 10 m 28 
wlecz.*).

Z  b o r s l a  d o  K ijow i * O g. 5
m. 2 z rana, o g. 0 m. 2 z rana, o g
7 m. 4 z rana, o g. 8 m. 23 z rana, 
o g. 11 m. 27 rani , o g 4 m 45 pn 
pcł., g. 6 nt, 4u w .,0 g. 10 m 19 w.*;

Z  M iernie s z a  je w a  I d o  K ijo
we* O g 4 m. 53 z rana, o g 5 m
51 z r»na, o g. 6 m. 54 -  rana o g
8 m. 13 t  rana, o g. 11 » .  10 rano, 
o g 4 m £3 po poł., o g 6 n», 30 w, 
0 9 10 m 8 w.*)

Z B o p o d in n k i d o  K ijowa* O g
4 m 28 z r*na, o g. 5 m 21 z rana,
0 g. 6 m. 30 z rara, o g 7 m 48 z 
rana, o g 10 m. 48 rano, o g 4 m
1 00 p o i , o g 6 m. 5 w , o g. 9 m
42 wlecz*;

Z  K ijow a d o  T e te e c w a *  0 J
8 na. 5 z r,*), o g 11 m 10 z ran*,
0 g . 2  m 40 po p o ł , o g. 4 m. 29 
po pał., o g. 12 m. 10 w noCy.

Z  T r t e r o w a  d e  K ijowe* O g
1 nt. 45 z rana, o g 7 m. 15 z rant, 
o g. 3 m. 24 po p*>ł o g 5 m 32 
po pcł. o g 9 m. 9 wiecz.*).

Kolej Mflisk--kij--Wopon.
Z  K>jowa d o  B c ry e p o la *  O g

5 m 5 z rana, o g 3 m 35 po p«4 , 
o g. 8 wiecz , o g 1 L m I5 wiecr 

Z  B o ry e p o la  do  K ijow a* O g.
5 m. 11 z raca, o g fi m. 40 *. ran*,
o g. 9 m. 57 rano o g. 9 m 56 w.

Z  K ije w a  d o  r a n n ie ) *  O g. 5
m. 5 z rana, o g- 10 m. 32 rano, o g 
11 rano, o g 1 po poł., o g 3 tn 35 
po p o ł, o g. 4 a 50 po ptu., u g. 6 
m 55 w., n g. 7 m. 25 w., o g. 8 w.,
o g 8 m 66 w., o g, 10 m. 45 w,,
o g 11 m 15 w nocy, o g. 12 m. 5 

nocy.
Z  D a rn io y  d e  Kijowa* O g. 5

z rana, o g. 5 m. 51 z rana, o g. 6 
m. U)' z rana, o g. 7 m. 23 z rana, 
o g. 10 m. 2 rano, o g. 12 in. 20 po 
aui., o g. 3 m. 40 pc poi , o g. 6 m 
30 w., o g. 10 m. 38 wiecz.

StaCya kolei: Kryirca. Z Krakowa 
5 i pół godziny. Ze Lwowa 10 g. 
Z Warszawy i7 godzin. Porz a: r y  
razv rtzienuie L r /ą l  tilrgrafic-ny 
i teLfoniczny w m e siu.

KRI FICA Z a k l s d  a d r j o w j -  
■ C a lic y i.

W Karpatach 6C0 m. n. p m. Sta
Cya kolejowa w  mir sca. Ma Stacyi 

ygodne powozy. S 'odbi lecznicze: 
Z troje: „Zdrój główny', „S otwinka“, 
„Jó tfA1' i „Kzrola“ bardzo s in e j 
srezawy wapienno i magnezyowo- 
żelazistei. 2) Kąpiele mineralne, b ar
dzo obfite w kwas weglowv wol y, 
nu* odą Schwartz* ogrzewań; (w ro
ku 1912 wydano 9400 1). W skaiania 
LC inc-e: Niedokrwistość, orłabie- 
nie nerwowe, bledoica,. przewie) ły 
nieżyt pęcherza, choroby serca i na- 
ozvnt k< v/ionośayCh, e. t. c. 3) Ką 
piele borOAincvże: (w joku 1912 v /  
d*no 21.403) we wszystkich Choro
bach kobiecych, przy leumatyzmie, 
w sprawach wysiękowych, obrzę- 
k«cŁ wątrobj e t 1. 4) Skarbowy Za
kład Hydropp.tyczny pod kierunkiem 
Specyal sty D-ia Ebe-sa 5) Kąpiele 
rzeczne, jarowe, elektryczne, sło
neczne, mięstenie. tl) L e^ztn^  ra- 
ifgmnowe. 7i Leczente terenowe.
8) KI m ,t wzmacniający podalpejskt.
9) W7ooy mineralne miejscowo i 
wSzeikie zagraniczne. 10) Kefir, żę 
tyca i n leku  sterylizowane. 11) Za
kład dyetyczny i giauastyka leczn - 
cza. 12) Lpteka. Lekarz zakładowy 
Dr Antoni B.esizdzki, nadto 18 le
karzy wo no pnktykUjącyCb: Dr A- 
rensohn, Di Aschl enazy, Di Bet'er, 
Dr Cercba, Dr Ciechatski, I)r Cb»- 
aia, Dr Dębicki, I V Fe auer, D; 
Ftaichec, D Koni. iowicz, Dr Kop:, 
Dr Lewicki, Dr Mayer. Dr Pruszyh- 
s«i Dr Sk;0riczewski, Dr Wąsowicz, 
D. Wespzński, Dr Zarzycki. M*esz 
kania: przeszło 1 700 pokoi z komfor
tem urrądzonych od 1 k, 20 b. i 
wzwyż Dom zdrojowy, wypożyczal
nia książek, restauracye, pensy .maty, 
prywa.ne. hotele, CuLernie, kcśćioł 
katolicki, cerkiew, muzyka zdrojowa 
(dyreztoi A . W rcń iki). Teatr lwow- 
sk1. kocerrta, odczyty, bale. Rozle
gły pzrk SAiiefltowj’, około 100 mot- 
gów ob(7.a4 j. Wodociąg wody źrć- 
dlan-j słodkiej, z gór sprowauzi ne \ 
Fre!twen:ya w roki 19^2—9927 osób. 
Sezon od c. 15 maja do 1(J paźdz.et- 
nika, W  maju i czerwcu są etny 
kąpieli i mirśzkaó w domach skar
bowych o 15f, zaś w miesiącu wrześ
niu o 25„ niższe. (V lipcu i sierpniu 
ule uaj.ieia się ubogim Zacnych ulg. 
Generalne zastępstw i sprzedaży wód 
mineralnych mi Składnica hurtowna 
t drobiazgowa krajowrgo Zw.ązku 
zdrojowisk i uzdrowisk we Lwowie-

9101
T-wg f o r o c y  StutL Pola kum

Uniwersytetu Kijowskiego. Biu
ro P r tc y  poleca studentów , jako
k o re jp e t/to r t  w, wychowawców,
nauczycieli, pracowników biui o* 
wycb, masażystów etc. pisy 
przyjmują się w lokalu Biura Pra
cy, Prorezna Ni 7 m. 6 od 3 
do 5  pp. codziennie. 4928

A l VI *r-« . k w k | Nowogrodzka 6̂ a.
/  C lieo h o c in ek  ul. Wysuka, 

Feiis>on»t^: „Z»chęta“, wSzelk.e wa
runki: v'ygocy, spokoju, zdrowia dla 
stałych i orzyjezanyeh gości. Lecze
nie mrsażfm i gtat. suwedzką na 
miejscu.’Helena Kuczaiska. 8977

Stu d a n i  uniwersyt-itu (filoiog) po- 
»zum<je fioniycyt na -wy^ązej. Ta- 

rasowska f f ' 1 Stcffiii W antlewski ,
9548

I) Pociągi oznaczone gwiazdką 
kursować będą w niedziele 1 nasię 
puiace dni świąteczne; 6, 9, 14, 23 
i 25 ineja, 3 i 29 czerwca, 15, 22 i 30 
liDCa. 6 , 15, 29 i o0 sierpnia. Pociąg 
odchodzący z Botatki o g. 12 m. 40 
w nocy, kursować bt-d; ie tylko w 
dn e zau. « urządzadych w parku 
boj tr tk  m.

Od 15-go maja do 14 sierpnia po-J 
Cią~ len p.między Kjoaicm a Boro- 
dianką kursuwać będzie Codzieh,

N a u c a y c i e l k a  p eszu k -e  )o n d  
na lato. Przedm. gim nar., Iran 

cuskt, ntem. doskon ale muz. Winni
ca Ł Sm oleńskiej d la  A. 9554

M  e n rL a n ic t z ogrodem 5 poKbi, 
wygj<tVj wysekie, tucli.-, t iepte. 

ŹylaiisRa 71 (700 rD 9.556

S t u d n i* ,  pizyrodnk  4 kursu po-- 
SiUk«łje kt naycyi, Żyluńska 77 

m. 3, 3tef«u SłamtJakł. 9558

OozeA  VII k i. peszukuje aerndycyl 
i.a la tj. Marińsko - Btaguwiesz-

czeóśkz 41- 2. 9509

Na u c - y i e i e l  - a j c h o w a w o a  po-
szukuji kondycyi. Kitkuuasto- 

letn a przełyka w ajwięka>~v ;h do
mach ,v kraju I za granicą. Szczegó
ły: Wilno „Tygodnik Rolniczy" dla 
Z. St. 934(3

p z y te k ia  Nowości. M. Olszewskiej.
Ptorc. na 21, Abonament letni na 

wygodnyctJ warunkach. 9147

Wychowawca Studc jt, ma
solidne rekom^ udaCye, poszukuje od
powiedniego zajęcia, z«odzi Sę wy 
j- chkć. Rejtarska 8 m. 3. 9163

7 k i« « in t«  szkoły R jn talera  w 
Warszawie Doa.uku,e kondycji. 

Polski (liLratura, bistorya), gruntow
nie, języki—teoretycznie. Luter»ń»ka 
13—22. Dsbrowckt. 9485

Od Adminisłraoyi.
Dla asaStzysip^ik p ir a n w r * .  „Dziea 
JtiLa S.ij*«reklejc«* aabjrcta sa ws- 
raska^h sajdagadwiejśzyCh książek 
t le  ikrndaydk w każdym Snma pols
kim, pasaztaiofBiKy się z w yćaw ti - 

Ml i asstąpąjssky

po zm ®  i r io i t j
•jta fozl*  ty lu  aa 17*  g n a z a u a  

tazam.

OZIOE POLSKI
0-w  F»llk«a kona:*JT«oo.

tomy, 30 llustracyl lllnlcza, duża 
Kkp Paieki z pudzibiam Ba w n  
w M iliłh . Ccss dla pzss«N"Mrat<*f*m 

aDiIsnsika Śt)awsEI«ixaai 

—  Rb* I kap* 6 0 . ------
(w azdabnej aprawte]

3= K rc tk ró tw  =
Rys hiztofyczny dr połowy XVII w

« A  8 .
(Ow sa k m ą g w ^ iA . s | ,  k ),  

azdabuj apfasrla)
Ra pśawlszyą wysyłamy za zalicz 

IM s Saiąkiosiom U * i i l»  p in  j 
lyłkl

R o śK k trr  g4p*wi«izia;py Ź m i j w s k R DruktaHMI Polską I* Łljuina. jlica Ł fr Z ic u ift  N  3*. Wydawca Antoni Z i e i e ń s k i .


